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CZĘŚĆ URZĘDOWA
Krajowa Dyrekcya skarbu zamianowała: 

oficyałów rachunkowych: Konrada S c h o n- 
n e t t a ,  Franciszka R o t  t a  i Teofila T o- 
p o l n i c k i e g o ,  rewidentami rachunkowy­
m i; asystentów rachunkowych: Jędrzeja K o ­
p a c z a ,  Stanisława P t a s z y ń s k i e g o ,  Ro­
mana B i a ł  acz  e w s k ie  g o  i Stanisława 
C h a r k i e w i c z a ,  oficyałami rachunkowy­
mi , wreszcie praktykantów rachunkowych: 
W łodzimierza Z i e l i ń s k i e g o ,  Jana G a ­
w r o n a ,  W ładysława Ś l e p i e k i e g o  i 
Grzegorza Aleksandra N o w i c k i e g o ,  asy­
stentam i rachunkowymi przy władzach skar­
bowych.

C. k. krajowa Dyrekcya skarbu zamia­
nowała: adjunktów podatkowych, Edmunda 
M a l i n o w s k i e g o  i Stanisława Z a j ą ­
c z k o w s k i e g o ,  urzędnikami pomocniczymi 
dla spraw domenowo-kasowych przy c. k. 
urzędach sprzedaży soli.

G. k. Rada szkolna krajowa zamia­
nowała : tymczasowego nauczyciela Włodzi­
mierza K a c z m a r s k i e g o  w Czerlanach, 
stałym nauczycielem szkoły etatowej w Czer- 
l a n a c h ;  Piotra R e c a ,  rzeczywistego nau­
czyciela w Rzochowie, pełniącego obowiązki 
tymczasowego nauczyciela w Chrząstowie, sta­
łym nauczycielem szkoły etatowej w Chrzą­
stowie; tymczasowego nauczyciela Jakóba 
W a w r z a s z k a  w K upnie, stałym nauczy­
cielem jedno klasowej szkoły etatowej w 
Przedborzu; tymczasowego nauczyciela młod­
szego, Jana I w a ń s k i e g o ,  w Dąbiu, sta­
łym nauczycielem młodszym szkoły filialnej 
w D ąbiu ; tymczasowego nauczyciela Michała 
K a l e t ę ,  w Skrzydlnej, stałym nauczycie­
lem szkoły etatowej w Skrzydlnej.
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Baronowę M. H agen (Alces),

VII.
(Ciąg dalszy).

Belmonte drogą spadku przeszło w rę­
ce Murganów. Tam matka Paola spędziła 
Pierwsze lata małżeństwa, a kiedy stosunki 
^^jatkow e zmusiły ją  do pozbycia się czę­
ści dóbr, poświęciła jedną z napiękniejszych 
majętności włoskich, aby uratować Belmon­
te. Była tu tak szczęśliwą, że wspomnienia 
jej zamieniły się w jakieś przesądne przy­
wiązanie i gorące pragnienie, by kiedyś sy­
nowi ten ulubiony kącik ziemi przekazać 
mogła.

Życzeniu jej stało się zadość. Po la ­
tach wielu , odkąd walczyła , by zachować 
Belmonte, pewnego letniego poranku w ten 
dom ukochany, syn jej wprowadzał żonę, 
która była dla niej najmilszą synową.

Wzgórze całe, na którem wznosił się 
zamek, obrośnięty w znacznej części dzikiem 
Winem , w części kwitnącemi pnącemi ró­
żami, i ogród pełen kwiatów, roślin o roz­
łożystych liściach , szpalerów kameliowych, 
kąpał się w istnem morzu słońca, a u stóp 
jego rozciągało się prawdziwe morze, podo­
bne do szyby popękanego k-yształu, tak gra- 
lo  różnemi barwami. Na lewo, wysunięte

Dnia 31 lipca 1889 r. wydany i roze­
słany został z e. k. nadwornej i rządowej dru­
karni w Wiedniu XLV zeszyt dziennika ustaw 
państwa.

Zeszyt ten zawiera:
Nr. 120. Ogłoszenie Ministerstwa skarbu z dnia 

12 lipca 1889 r. o upoważnieniu podrzę­
dnego urzędu celnego w Seidenberg do 
traktowania jako wolnych od cła wysła­
nych naprzód lub w uzupełnieniu pakun­
ków podróżnych.

Nr. 121. Reskrypt Ministerstwa skarbu z dnia 
22 lipca 1889 r. o urzędowem zabezpie­
czeniu miechów i rebtyfikatorów.

Nr. 122. Rozporządzenie Ministerstwa spraw 
wewnętrznych w porozumieniu z Ministe- 
ryami handlu, rolnictwa i obrony krajo­
wej z dnia 25 lipca 1889 r., którem 
przez częściową zmianę rozporządzenia z 
dnia 16 października 1876 r. (dz. u. p: 
nr. 128) zarządzone zostały środki wię­
kszego bezpieczeństwa przy komunikacyi 
przewozowej na statkach.

CZĘŚĆ IIEURZĘDOW A
Lwów, 13 sierpnia.

W ciężkich przesileniach ekono­
micznych upatryw ać sobie zwykła 
opinia publiczna jakąś jedną przy­
czynę, i na nią zwalać odpowiedzial­
ność za wszystkie k lę sk i, które spo­
tykają prow incje i całe kraje. W ta- 
kiem właśnie położeniu znalazły się 
Włochy bezpośrednio po wygaśnięciu 
traktatu handlowego z Francyą, i tej 
jednej przyczynie niemal wyłącznie 
przypisywano wszystkie klęski finan­
sowe, handlowe a nawet i rolnicze. 
Stan nieznośny pod względem eko­
nomicznym nie zmienił się jeszcze 
dla Włoch, jakkolwiek konstatują już 
powolne przeobrażenie na lepsze 
w kilku gałęziach przemysłu i w ru-

nieco nap rzód , widniały wieże Miramare, 
które wielkim cieniem spadały w morze, tak 
jak wielkim cieniem rysuje się ich historya 
w dziejach narodu.

Wpływ pięknej natury jest tak zba­
wiennym, tak bardzo ulegają mu ludzie, że 
mimo marzeń doznanych tej samej nocy, 
mimo myśli obudzonych na nowo, Dora z 
pewną rozkoszą rozglądała się w około sie­
bie. Ten hymn natury, na który niebo, słoń­
ce, każda niemal roślina się składa, ode­
zwał się także jakąś pieśnią w jej sercu, 
które uderzyło nagle jakby przeczuciem 
szczęścia. Po raz pierwszy od bardzo już 
daw na, oczy jej błyszczały promiennem wej­
rzeniem.

Pod tern szafirowem niebem, otoczona 
kochającemi ją  istotami, uwierzyła, że szczę­
śliwą być jeszcze może i uśmiechnięta , tą 
wiarą już szczęśliwa, przestąpiła próg swe­
go nowego domu.

VIII.
Mówią, że narody szczęśliwe nie mają 

h is to ry i; wynikałoby z tego, że o szczęśli­
wych nie ma co mówić lub mówić nie po­
trzeba i nie można. Nam się przeciwnie 
zdaje, że poprostu o szczęśliwych mówić 
nie umiemy, może dla tego, że tak mało 
szczęśliwych na z iem i, a ludzie o tem 
tylko mówić umieją, co pojmują, odczuwajc 
sami. Może także łatwiej i skorzej pojmuje­
my złe, zawistne a przez to samo głośne 
ludzkie’ uczucia, niż to ciche, spokojne a 
roskoszy pełne usposobienie serca, szczę­
ściem zwane.

Dwa lata minęło, odkąd odprowadzi­
liśmy Dorę do Belmonte. Dwa l a t a , które 
dla obojętnych żadnym nie zaznaczyły się

chu produktów surowych. Polepsze­
nie to istniało w rzeczywistości już 
dość długo, gdy tymczasem rozlegały 
się niemilknące prawie głosy o złym 
stanie , o winie w tem  polityki pana 
Orispi’ego, i o klęsce, która miała się 
pogorszyć, im dłużej potrw ałaby woj­
na celna z Francyą. I dopóki nie 
skonstatowano statystycznie i dość 
szczegółowo ożywienia się ruchu 
handlowego, dopóty trw ały  narzeka­
nia. Dziś wprawdzie nie jest lżej 
tym, którzy w odnośnych gałęziach 
przemysłu nie mają udziału, ale opi­
nia publiczna, przekonana o odra­
dzaniu się stosunków ekonomicznych, 
nie widzi już rzeczy tak czarno , jak  
przed pół rokiem.

Dość dawno wprawdzie, bo je­
szcze w miesiącu czerwcu, były mi­
nister Magliani zwracał w senacie u- 
wagę, jak  płytkie są wszystkie sądy, 
które starają się niepomyślne objawy 
ekonomiczne przypisać jednej przy­
czynie, ale na rozważne te słowa za 
mało zwracano uwagi. Dopiero stu- 
dyum gruntowne, podjęte przez ludzi 
fachowych przekonało, jak wielką 
miał racyę p. Magliani, gdy radził 
odróżniać przyczyny stałe od przemi­
jających i gdy utrzymywał, że wojna 
celna z Francyą nie będzie należała 
do przyczyn stałych ekonomicznych 
przeobrażeń we W łoszech. W istocie 
tak się stało, skutki wojny celnej u- 
czuły Włochy tylko w pierwszym ro­
ku. W półroczu bieżącem wykazują 
już cyfry, że Włochy zualazły sobie 
inne drogi zbytu i że drogi te i ta r­
gi będą prawdopodobnie utrzymane i 
nadal.

Ciekawe są szczegółowe cyfry, 
wykazujące, że przem ysł włoski w ła­
śnie tych gałęzi, o które się najmocniej

donioślejszym faktem , a dla bohaterów n a­
szego opowiadania były jednem  pasmem 
szczęścia.

W pierwszych miesiącach oprócz ojca 
Dory, który przyjechał ich odwiedzić i księ­
żnej, która stale przy nich m ieszkała, nie 
widywali nikogo. W jesieni księżna poje­
chała do A bbazzii, młode małżeństwo od­
było dłuższą podróż morzem i w rocznicę 
ślubu zjechali się znowu z matką w B el­
monte. Przy końcu drugiego roku, z upra­
gnieniem wyglądany przez wszystkich w o- 
góle, a przez starszą księżnę w szczególno­
ści, przyszedł na świat pierwszy potomek 
Murgan»w.

Jeżeli do szczęścia Paola mogło je ­
szcze czego brakować, to chyba tej ko­
łyski strojnej w koronki, przy której teraz 
ustawicznie widział matkę, nad którą uśmie­
chnięta twarz babki nachylała się co chwi­
la , do której sam zaglądał ciekawie, nie 
wiedząc sam, czemu mu się serce tak ra ­
dością wznosi, jakżeby mu szczęścia było za 
wiele ?

I nie przerażał go ogrom tego posia­
danego szczęścia, które jak ogromna fala 
wzbijało się i piętrzyło, a nie rozbijało się 
jak ona.

Pierwsze kwilenie nowonarodzonego, 
powitało serce- Dory tem d rżen iem , które 
wszystkie inne przewyższa. Oczy młodej 
matki prześlizgując się po m ałe j, uśpionej 
twarzyczce dziecka, spoczęły zadziwione i 
promienne na m ęża, dla którego odzywało 
się serce nieznanem mu jeszcze uczuciem.

Prawdziwem jest twierdzenie wielu, że 
w małżeństwie bezdzietnem nigdy nie po­
łączą się, choćby najbardziej kochający się 
małżonkowie, tem  uczuciem najtrwalszem, 
najsiln iejszem , najczulszem może, a w ka-

obawiano, przetrw ał z powodzeniem 
zamknięcie granicy francuskiej. Na 
zamknięciu granic skorzystał miano­
wicie przem ysł tkacki. Na wyrób tka­
nin bawełnianych sprowadziły Wło­
chy więcej w roku bieżącym surowej 
bawełny, niż za lat poprzednich. Zwy- 
cięzko także wyszedł z wojny celnej 
przemysł jedwabniczy, tak dalece, iż 
uzasadnione jest przypuszczenie, że 
po stronie francuskiej więcej się znaj­
dzie przyczyn do ubolewania. Ważną 
jest równie okoliczność, że przemysł 
włoski co do kilku gałęzi toraz do­
piero w rzeczywistości poczuł się sa­
modzielnym, kiedy natom iast produk- 
cya surowa m usiała szukać nowych 
dróg zbytu, które się też znalazły, 
jak naprzykład dla wina włoskiego 
do Ameryki i w półroczu bieżącem 
do Szwajcaryi. Przegląd ten, jakkol­
wiek bardzo pobieżny, przekonywa 
jednak, że Włochy nie wyszły źle na 
wyzwoleniu się z pod opieki przemy­
słowej francuskiej i że w miarę zy­
skiwania coraz większej samodzielno­
ści ekonomicznej, będą w stanie tru ­
dniejsze podyktować warunki Franeyi, 
jeżeli ta wcześnie nie pomyśli o od­
nowieniu trak tatu  handlowego.

Sprawy krajowe.
(M elioracye gruntow e w  G alicy i).

I.
(x) Między środkami podniesienia go­

spodarstw rolniczych, których byt w osta­
tnich la ta c h , skutkiem wielu przyczyn 
mocno został zachwiany, niepoślednie po­
siada znaczenie podniesienie przychodu 
gruntowego przez osuszenie gruntów, a w 
szczególności przez drenowanie i sztuczne

żdym razie najprawdziwiej małżeńskiem, ja ­
kiem w obec dziecka łączą się serca rodzi­
ców jego. Małżeństwa bezdzietne są wyjąt­
kiem, pewną anomalią, czemś niedokończo- 
nem. Są to ludzie, którzy często nawet ko­
chają się bardzo i zaliczają się do szczęśli­
wych, a którym przecież tak o miłość, jak 
o szczęście trudniej niż innym, i wyjątko­
wo tylko pierwotne uczucia zachować mogą 
na zawsze.

Miłość, tak jak szczęście, tak jak wszyst­
ko w życiu, z czasem uledz musi pewnym 
zmianom. W małżeństwie, tym. że go tak 
nazwiemy alembikiem miłości żony jest m i­
łość matki, w szczęściu ich obojga, szczę­
ście wspólne, jednakowe, to samo, które im 
tylko dziecko dać może. W braku tych a- 
lembików naturalnych stwarzają się sztu­
czne, które są prawdziwym kamieniem pro­
bierczym przywiązania, a o które zbyt czę­
sto rozbija się ono.

Małżeństwo bez dzieci jeżeli nie po­
trafi pozostać parą kochanków, stanie się 
parą Judzi, których serca bezwiednie toczyć 
będzie obojętność, ten robak zniszczenia, 
ten jad  przenikający i trujący je  do gruntu; 
z których rąk wyślizgiwać się będą jedna 
po drugiej wszystkie nici łączące ich z so­
bą, którzy w najszczęśliwszym razie , niby 
razem idą wytkniętą drogą życia i kiecjyś 
staną przed sobą, bez żalu do siebie, owszem 
z pewną litością, z pewnem przywiązaniem 
naw et, które rodzi długie przyzwyczajenie, 
z tem niemem wspólnem obojgu pytaniem 
na ustach: gdzie się to wszystko z ich ży­
cia, czy serca podziało, coby jedynie dzisiaj 
zrozumiałem im czyniło połączenie dwóch 
egzystencyj na wieki? Brak dzieci będzie 
za młodu wiecznym hałasem ich życia; o- 
gromną ciszą tych samych egzystencyj kie­
dy do kresu dobiegać już będą.



nawodnienia, następnie zaś przez regulacyę 
wód płynących i w związku z tem zostające 
roboty ochronne, celem zabezpieczenia brze­
gów. Powszechnie znaną je s t rzeczą, że 
pracom tego rodzaju zawdzięcza rolnictwo 
w zachodnich i niektórych południowych 
krajach Europy, bardzo znaczne zwiększenie 
plonów i umniejszenie niepomyślnego wpływu 
zbyt suchych lub zbyt mokrych lat na pro- 
dukcyę rolniczą.

W Anglii, Irlandyi i Szkocyi, w pół­
nocnych Włoszech, a w szczególności w n i­
zinie Lombardzkiej, w Belgii i Francyi, a 
za przykładem tych krajów w znacznej 
części Niemiec m e l i o r a c y e  g r u n t o w e ,  
zmierzające do uchylenia szkodliwych, a 
przysporzenia pożytecznych wpływów wody 
na produkcyę rolniczą, wykonane zostały na 
rozległych przestrzeniach, olbrzymiemi ko­
sztami, a w czasie stosunkowo niedługim 
melioracye zwróciły sowicie sumy na nie 
wyłożone.

W naszym kraju, gdzie nie mówiąc 
już o wodach spławnych, bieg wszystkich 
innych wód płynących, nieuregulowany, 
staje się powodem corocznych niemal, a 
znacznych szk ó d ; gdzie najznaczniejsza 
część przestrzeni uprawnych potrzebuje o- 
suszenia i podniesienia tym sposobem tem ­
peratury ziemi, zaczem idzie podniecenie 
wegetacyi; gdzie znów druga część mogłaby 
b jć  użyźnioną przez nawodnienie; gdzie 
mianowicie gospodarstwo łąk domaga się 
ulepszeń, w naszym kraju przeprowa­
dzenie robót melioracyjnych należy do naj­
pilniejszych potrzeb krajowego rolnictwa. 
Potrzeby te zrozumiano dawno na Zachodzie.

W Anglii m inisterstwo Roberta Peela, 
po zniesieniu cła wschodniego od zagrani­
cznego zboża, rozpoczęło na wielką skalę 
popierać melioracye rolnicze pożyczkami ze 
skarbu państwa. Ustawa z r. 1846 stworzyła 
fundusz pożyczkowy a zaraz w pierwszem 
dziesięcioleciu rzucono na ten cel 61/, m i­
lionów funtów szterlingów. Nadto czynne 
były nader liczne towarzystwa prywatne, owe 
Land-drainage-Companies i liczne Impro- 
vement Companies, które prywatną inicya- 
tywą dzielnie popierały usiłowania rządu.

We Francyi, słynna organizacya rzą­
dowej służby technicznej — sernice des ponis 
et chaussóes, —  zajęła się kierownictwem 
melioracyi. Ustanowiono liczną służbę w de­
partam entach, drenerów powiatowych chefs 
draineurs, a ustawą z 17 lipca 1856 wyzna­
czono 100 milionów franków jako fundusz 
melioracyjny na pożyczki, celem ułatwienia 
drenowania. Akcyę państwową wspierał Cre­
dit foncier udzielając pożyczek na cele m e ­
lioracyjne.

We Włoszech wykonano prace irryga- 
cyjne jeszcze w XV wieku.

Nizina Lombardzka zawdzięcza swą 
urodzajność sieci kanałów irrygacyjnych, 
zbierających wody u podnóża gór i rozpro­
wadzających je  potem po powierzchniach 
pól i łąk.

W ostatnich czasach urządzono olbrzy­
mi kanał, zbierający wody w górnej części 
rzeki Tessino w Piemoncie i rozprowadzają­
cy je  na niziny. Pierwszorzędnem dziełem 
technicznem je s t osuszenie bagnisk nad 
Padem i błot rzeki Yolturno poniżej Rzymu.

Z dniem, w którym Dora została m a­
tką, zdawało jej się, że przeszłość wyma­
zaną została z jej życia ; w teraźniejszości 
szczęśliwa, największem i nieznanem jeszcze 
szczęściem w przyszłość patrzyła daleko, u- 
tnie i wesoło, bo już oczami tej małej istoty, 
która jej dzieckiem była. I  znowu miesiące 
mijały pełne rozkoszy, na którą każde wej­
rzenie bystrzejsze, każdy uśmiech dziecka 
się składał, pełne niepokoju za najlżejszym, 
objawem, trwożącym rodziców ; ale młody 
Murgano był silnym i wesołym dzieciakiem
i z tej strony żadna chmurka nie przysła­
niała jasnego horyzontu mieszkańców Bel- 
monte. Dorze, która bardzo powoli przycho­
dziła do sił, i w ciągu lata parę razy na 
zdrowiu zapadała, przepisali lekarze sp ę­
dzenie zimy w cieplejszych jeszcze k ra­
jach. Obrano Niceę, dokąd młodzi ludzie u- 
dali się z początkiem stycznia zostawiając 
jedynaka swego pod najtroskliwszą opieką 
babki. W Nicei zamieszkali w willi Masino, 
leżącej niedaleko morza w pobliżu „prome­
nadę des Anglais“. Po za Alpami, osłania- 
jącemi to szczęśliwe wybrzeże, zima rozpo­
czynała się dopiero; tutaj o pełnej śniło się 
w iośn ie, choćby patrząc tylko na mnogość 
fiołków, które w wielu miejscach istny two­
rzyły kobierzec. Na ciemnem tle drzew nie 
uszkodzonych przez zimę, rozwijały się inne 
krzewy młodziuchną lśniące zielenią, uró- 
iowione kwieciem drzew migdałowych, róż, 
magnolii, datury, pinii, a te różne barwy i 
odcienia, jasne, płowe, żółte zlewały się w 
jedną harmonijną całość, niby obraz fanta- 
zyi malarza oparty o szare i czerwone 
skały.

(Ciąg dalszy nastąpi).

Słynne są również roboty melioracyj­
ne inżyniera Leclerc w B elg ii, osuszenie 
równiny Golieto nad Mozelą i Skaldą oraz pro- 
wincyi Kampine między Hasseloe a An­
twerpią.

W Niemczech z dawna, jeszcze z wie­
ku XVIII, istniały przepisy melioracyjne. 
Yorfluthsgesetg z 15 listopada 1811 i Deich- 
gesete z dnia 20 stycznia 1848 uzupełniły 
te przepisy nowemi doświadczeniami i wska­
zówkami.

W roku 1850 stworzono państwowy 
fundusz dyspozycyjny na melioracye, który 
do r. 1860 wydał 2 i pół milionów talarów, 
a nadto uposażno kasy powiatowe m e­
lioracyjne dwoma i pół milionami talarów. 
Pruscy Wiesenbaumeister mają sławę n a j­
lepszych technicznych kierowników meliora­
cyjnych.

U nas, w Galicyi, dopiero w r. 1878, 
dzięki inicyatywie osobistej ówczesnego 
Marszałka krajowego , hr. Ludwika W o - 
dzickiego, wystąpił Wydział krajowy z pro­
jektem utworzenia biura melioracyjnego i 
stworzenia funduszu pożyczkowego na m e­
lioracye.

Potrzeba było dostarczyć rolnictwu 
krajowemu sił technicznych do projektowa­
nia robót melioracyjnych, do wypracowania 
planów i kosztorysów, do przeprowadzenia 
niwelacyi, gdzie się to okaże potrzebnem, 
a w końcu do nadzorowania robót i udzie­
lania potrzebnych wskazówek.

Do tych czynności potrzeba techników, 
inżynierów i geometrów, obznajomionych 
specyalnie z tą gałęzią robót technicznych.

Nadto było jeszcze drugie zadanie 
do spełn ien ia ; właścicielom ziem skim , za­
mierzającym u siebie przeprowadzić roboty 
melioracyjne, potrzeba było ułatwić ponie­
sienie tych kosztów, słowem, stworzyć fun­
dusz pożyczkowy melioracyjny.

Coroczne wylewy rzek galicyjskich, 
niszczące milionowe wartości, nie pozosta­
wiały w ątpienia, iż chwila przystąpienia 
wspólnie z funduszem państwowym do re- 
gulacyi rzek — dzieła pierwszorzędnego i 
na nasze stosunki nader ciężkiego — jest 
bliską. Nadto osuszenie błot i moczarów na 
wielkich przestrzeniach kraju, zwracało rów­
nież uwagę na wyzyskanie tych nieproduk­
tywnych obszarów i zamienienie na żyzne 
łąki lub role. A potrzeba tych robót naj­
bardziej uczuć się dała w latach, w których 
upadek produkeyi rolniczej okazał się nie­
wątpliwym. Kiedy koszta produkeyi, w po 
równaniu do cen produktów, stanęły u nas 
niemal na równi z kosztami produkeyi in ­
nych krajów, to ilość tej produkeyi odno­
śnie do przestrzeni pod uprawę wziętej, nie 
dorównała kroku w postępach, jakie na Z a­
chodzie osiągnięto. Zapewne że podniesienie 
wytwórczości rolnictwa krajowego w pier­
wszym rzędzie zależy od staranności i umie­
jętności rolnika; lecz wszelka praca najle­
piej obmyślana i wykonana, pozostanie bez­
owocną, gdy wylewy rzek poniszczą plony, 
a długotrwałe słoty w zakwaszonym i nie­
przemakalnym gruncie lub długomiesięczne 
posuchy najpiękniejszą uprawę w niwecz 
obrócą. Potrzeba melioracyi okazała się tedy 
niezbędną. W takich warunkach przyjść musi 
z pomocą system dobrze obmyślonych m e­
lioracyi rolniczych, które przyczyniają się 
do wzmożenia produkeyi, podnoszą dochód 
renty gruntow ej, a przez to pośrednio 
pomnażają bogactwo narodow e, nadto zaś 
stanowią reformę kultury, która je s t za­
sadniczej doniosłości i to nie tylko pod 
względem ekonomicznym. Osuszenia bowiem 
całych obszarów, jak te, które już prawie 
ukończono nad Zgniłą Lipą tudzież na 
bagnach Oleskich w powiecie złoczowskim 
i na bagnach Rudnickich w powiecie niskim, 
a niebawem rozpoczną na bagnach Niepo- 
łomickich, osuszenie takie wpływa wybitnie 
na stosunki sanitarne danych okolic.

Równocześnie z temi zadaniami przy­
szła inna potrzeba systematycznej regula- 
cyi rzek galicyjskich. Od roku 1861 e. k. 
Rząd przeznaczał w budżecie znaczne sumy 
na regulacyę rzek, uznanych za spławne. 
Z czego na Dunajec, powyżej Zgłobia, 
przypadło 216.000 zł., na San 156.000 zł., 
na Rabę 80.000 zł. , na Stryj 34.000 zł. 
Na te cele od tego czasu wydano miliono­
we sumy. Obok tego pozostała potrzeba 
regulacyi rzek niespławnych. Rzeki galicyj­
skie w częściach niespławnych toczyły da­
lej swe wody w dzikich korytach, poprze­
rywanych ławami piasku i kamieni. Od ro­
ku 1878 widzimy stanowczy zwrot w tym 
kierunku. Roboty publiczne około regulacyi 
rzek, systematycznie prowadzone, które da­
ły zachodnim krajom Europy nową kwitną­
cą postać, będącą cechą XIX wieku, weszły 
w program prac krajowych. Stało się to 
pod wpływem smutnej konieczności, pod 
wpływem strasznych i częstych powodzi, 
które pustoszyły zbiory po żyznych równi­
nach i zamieniały urodzajny kraj w pusty­
nię. Ze wszech stron uznano wycięcie la­
sów, wyniszczenie ich w dolinach i na 
stokach gór, jako główny powód częstych 
powodzi.

Póki las rósł na stokach i szczytach, 
póty opad atmosferyczny spływał wolno po

powierzchni mchem pokrytej, bo powłoka 
z mchu większą część opadu zatrzymywała.

Kiedy las wycięto, a grunt z pod 
niego wykorczowano , woda spadająca z a t­
mosfery, spłukuje drobniejsze części ziemi 
i podzielone odłamy skał, a unosząc je 
w równinę, osadza je na dnie rzek w do­
linach, tworząc na środku nurtu odsypiska 
i mielizny. W nurcie rzeki dno się coraz 
bardziej podnosi, przezco woda rozpiera się 
na boki i urodzajny grunt ze swych brze­
gów unosi; niwy zaś pobrzeżne, po każdym 
większym opadzie atmosferycznym, odłama­
mi skał w kształcie okrągłego utoczonego 
żwiru i piasku zasypuje.

(Dokończenie nastąpi.)

D w i p M n i  J e l i t a
r z ą d ó - w  ł x r .  T a a f f e g o .

Podajemy dzisiaj dokończenie poglądu 
na działalność parlamentu w okresie dzie­
sięcioletnich rządów p. Prezesa gabinetu, 
hr. Taaflego.

VI. Na polu c e ł  i h a n d l u  uchwalono 
szereg niepośledniego znaczenia ustaw, mia­
nowicie : o zniesieniu wyłączenia cłowego w 
Istry i i Brodach , tudzież osobnego okręgu 
cłowego w D alm acyi; o rozszerzeniu ko­
sztem państwa portu w Tryeście; o nadaniu 
prawnych przywilejów dla publicznych do­
mów składowych w porcie tryesteńskim i 
o zmianie ostatecznego terminu co do zwi­
nięcia wolnych okręgów fortecznych w Trye­
ście i Riece ; dalej ustaw ę w sprawie ogól­
nej taryfy cłowej z r. 1882 i nowelę do 
niej z r. 1887; ustawę o domach składo­
wych z r. 1888 i ustawę co do postępowa­
nia cłowego z używanemu próżnemi beczka­
mi dla przewożenia nafty.

VII. W zakresie o ś w i a t y  przyszły 
do skutku następujące ustawy : Nowela do 
ustawy o szkołach ludowych z r. 1883; u- 
stawa o utworzeniu czeskiego uniwersytetu 
w Pradze (r. 1882); ustawa o wieku, jaki 
jest niezbędnym dla przyjęcia do gimna- 
zyum ; ustawa o suplentach i płacach u- 
rzędników bibliotecznych. Obok tego uchwa­
lono szereg ustaw odnoszących się do no 
wych budowli na cele oświaty.

M inisterstwo wyznań przeprowadziło 
nową ustawę kongrualną, dalej prowizory­
czną ustawę kongrualną dla greeko-wcho- 
dniego duchowieństwa w Dalmacyi; ustawę
0 katechetach i płacach nauczycieli religii 
w seininaryach nauczycielskich w Gorycyi
1 Z adarze, wreszcie o utworzeniu grecko­
katolickiego biskupstwa w Stanisławowie.

VIII. Niezwykle obfitą była działal­
ność prawodawcza na polu ustawodawstwa 
sądowego a rozciąga się ona zarówno na 
materyalne prawo karne i procedurę karną, 
jak na prawo prywatne i procedurę cywilną. 
Przytaczamy tutaj w chronologicznym po­
rządku następujące ustawy : O zapobieżeniu 
nieuczciwemu postępowaniu przy zawiera­
niu interesów kredytowych (ustaw a o li­
chwie); o egzekucyi na pensye publicznych 
urzędników; o ułatwieniach przy legalizo­
waniu dokumentów; o zaprowadzeniu sądów 
wyjątkowych wDalmacyi (ustawę tę przedłożo­
no kilkakrotnie); o częściowej zmianie ogólnej 
ustawy o księgach gruntowych; o utrzym yw a­
niu w ewidencyi katastru podatku gruntowe­
go i płacach dla urzędników katastralnych; 
ustawę co do postępowania przy ogłoszeniu 
osób zaginionych za zmarłe; dalej dla za­
pobiegania udaremnieniu przy egzekucyach 
przymusowych, w sprawie zakresu działania 
sądów wojskowych, w sprawie zmiany nie­
których przepisów ordynacyi konkursowej i 
postępowania egzekucyjnego w interesie 
ochrony wierzycieli przed nieuczciwem po­
stępowaniem dłużników ; ustawę o zawie­
szeniu sądów przysięgłych w Wiedniu, Kor- 
neuburgu i W iener-N eustadt; ustawę o wy­
konywaniu sądownictwa w obronie krajowej, 
o niebezpiecznej dla ogółu manipulacyi z 
materyami wybuchowemi, o dozwoleniu za­
trzymywania w domach poprawczych i pracy 
przymusowej, oraz o urządzaniach takich 
zakładów; o przyczynieniu się skarbu do 
urządzenia zakładu pracy przymusowej w 
Dolnej Austryi i zbudowania innego doinu 
karnego dla mężczyzn w Pradze; ustawę, 
orzekającą na czyją rzecz mają przypaść 
grzywny, które wpływają tytułem kar dy­
scyplinarnych odnotaryuszów i kandydatów 
m naryalnych; dwie ustawy dla uregulowa­
nia hipotek w Vorarlbergu ; ustawę o wli­
czaniu lat spędzonych na praktyce sądowej 
i| postępowaniu dyscyplinarnem z prakty­
kantami sądowym i; o zniżeniu prawnej sto­
py procentowej z 6 na 5 p rc .; nowelę egze­
kucyjną z r. 1887 ; ustawę o egzekucyi płac 
urzędników prywatnych, dalej w sprawie za­
kresu działania przy zbrodniach anarchi­
stycznych, w sprawie ochrony telegrafów pod­
wodnych, o ułatwieniach przy wymazywa­
niu drobnych pozycyj hipotecznych, w spra­
wie konwersyi pretensyj hipotecznych tych 
zakładów, które są uprawnione do wydawa­

nia listów zastawnych, wreszcie kilka ustaw 
o urządzeniu, względnie powiększeniu fidei- 
komisów.

IX. W zakres stosunku państw do po­
jedynczych krajów koronnych należą usta­
wy o kraińskim funduszu indemnizaeyjnym,
0 licznych zapomogach państwa z powodu 
katastrof elementarnych, o odbudowaniu 
S try ja , o wsparciach z okazyi wylewów w 
Galicyi, Krainie, Tyrolu i głodu w Gorycyi
1 Gradysce, o tępieniu pellagry, wreszcie o 
ułatwieniach przy zwrotach zaliczek, udzie­
lonych dotkniętej niedostatkiem ludności w 
Galicyi.

X. Do r e f o r m y  w y b o r c z e j  odnosi 
się ustawa o reformie wyborczej z r. 1882 
(reforma wyborcza dla wielkiej posiadłości 
w Czechach i udzielenie prawa wyborczego 
osobom, opłacającym najmniej 5 złr. poda­
tku); ustawa o udzieleniu bezpośredniego 
prawa wyborczego przedmieściom wiedeń­
skim i kilka reform wyborczych w sprawie 
galicyjskich i czeskich powiatów.

XI. Do organizacyi władz odnosi się 
w końcu ustawa o ustanowieniu wiceprezy­
dentów przy namiestnictwach we Lwowie i 
Pradze.

Daty, objęte powyższem zestawieniem, 
przemawiają same za siebie i nie potrzebu­
ją , zdaniem naszem, komentarzy. Okazują 
one — pisze Presse — pracowitą i obfitą 
w rezultaty czynność prawodawczą na wszy­
stkich niemal polach państwowego i cywi­
lizacyjnego żywota Monarchii. Wielka ilość 
rzeczy zdziałanych zasługuje tem więcej na 
uznanie, ileże — jak  wiadomo — mała tyl­
ko część prac i sił parlam entu poświęcaną 
bywa właściwej działalności prawodawczej. 
Interpelacye i odpowiedzi, wnioski i ich mo- 
tywa. jak niemniej wiele innych rzeczy, ab­
sorbują znaczną część akcyi parlamentu. Do 
tego dodać jeszcze należy ubolewania go­
dną specyalność naszego parlamentaryzmu, 
mianowicie rozprawy budżetowe bez końca 
i miary. Bywały lata, kiedy one pochłonęły 
więcej niż połowę wszystkich posie­
dzeń Rady państwa. Mimo to ogólne wyni­
ki akcyi prawodawczej parlam entu przędli- 
tawskiego, w.dziesięcioleciu rządów hr. Taaf- 
fego, są bezwzględnie zadowalające.

Z Wiednia donoszą, iż między liczne- 
mi g ra tu lac jam i, jakie odebrał prezes ga­
binetu hr. Taaffe z okazyi jubileuszu lOcio- 
letnich rządów, znajduje się także telegram 
od prezesa Koła polskiego p. Jaworskiego, 
który złożył życzenia imieniem Koła.

H rabia Taaffe jest za panowania Najj. 
Pana, Cesarza Franciszka Józefa* czterna­
stym z rzędu prezesem gabinetu (nie w li­
czając oczywiście ministrów węgierskich). 
Poprzednikami jego byli: Książę Feliks 
Schwarzenberg, hrabia Buol-Schauenstein 
(z tytułem przewodniczącego na konferen­
cjach m inisteryalnych); hrabia Rechberg, 
Arcyksiążę Rainer, hrabia Belcredi, hrabia 
B eu s t, książę Karlos A uersperg , hrabia 
Taaffe (po raz pierwszy) p. Hasner, hrabia 
Potocki, hrabia Hohenwart, książę Adolf 
Auersperg, dr. Stremeyr (był tylko zastępcą) 
i hrabia Taaffe. Jak widać z powyższego 
wykazu, hr. Taaffe jest jednym  tylko, który 
dwa razy był prezesem gabinetu. Przewod­
niczącymi ministeryum państwowego wspól­
nego byli hr. Beust, Andrassy, Haymerle, 
Sziavy i Kalnoky. Hrabia Taaffe był nadto 
trzy razy ministrem spraw wewnętrznych, 
mianowicie w m inisterstwie Hasnera, Po­
tockiego i Stremayra, obecnie jest to samo 
ministeryum spraw wewnętrznych w ręku 
hrabiego kontynuacyą.

Najdłużej i bez żadnej przerwy był 
prawdopodobnie baron Ziemiałkowski, gdyż 
od kwietnia 1873 r. do października 1888. 
Hrabia Taaffe był już, jakeśmy nadmienili, 
trzy razy ministrem, mianowicie od'7 marca 
1867 do 15 stycznia 1870 ministrem spraw 
wewnętrznych i obrony krajowej, oraz pre­
zesem gabinetu; potem od 12 kwietnia 
1870 r. do 7 lutego 1871 m inistrem spraw 
wewnętrznych w gabinecie Potockiego, a od 
15 lutego 1879 do chwili bieżącej jest p re­
zesem gabinetu i m inistrem  spraw we­
wnętrznych. Ogółem czas poświęcony na 
tych stanowiskach wynosi lat czternaście i 
dwa miesiące.

Przeobrażeń doznawało ministeryum 
Taaffego rozmaitych. Z pierwszych człon­
ków gabinetu znajdują się w m inisterstw ie, 
oprócz samego prezesa g ab in e tu , już tylko 
hr. FalkeDhayn i baron Prażak. Ministrów 
skarbu miał hrabia Taaffe trzech ; szef sek­
cyjny Chertek (był w zastępstwie) , baron 
Kriegs-Au i dr. Dunajewski; ministrów spra­
wiedliwości czterech, mianowicie: Stremayr, 
baron Streit, baron Prażak i hrabia Schón- 
b o rn ; ministrów handlu p ięciu : bar. Korb- 
W eidenheim , p. Kremer, baron Pino, baron 
Pusswald (tymczasowym) , m argrabia Bae- 
ąuehem ; ministrów oświecenia trzech’: 
S trem ayr, baron C onrad, p. G autsch; m i­
nistrów obrony krajowej dwóch: Horst i 
W elsersheim b; ministrów bez teki trzech:



baron Ziem iałkow ski, baron Prażak i pan j ci zaś , którzy wstąpili po tej dacie będą 
Zaleski. egzaminowani wedle ogólnej ustawy z ro­

ku 1884.
W obozie' pod Krasnem Siołem od- 

bywają się próby nowych przyrządów do 
L  W arszawy. sypania szańców, oraz nowego sposobu

(Russfikacye kolei w Królestwie polskiem — okopywania■ się. Próby miały wykazać, że
Szkoły ludowe w Warszawie). ’ w Clił£u ł llku m m ut żołnierz może urzą-

dzić dla siebie osłonę od nieprzyjacielskich 
Jak donoszą dzienniki warszawskie, w strzałów karabinowych, 

tych dniach, w wykonaniu rozporządzenia 
m inistra komunikaeyi, inspektor dróg żela­
znych w Królestwie polskiem , inżynier p.
Łaskin, wydał okólnik do wszystkich zarzą­
dów kolei żelaznych w całem Królestwie, 
że kto mianowicie ze służby kolejowej nie 
umie czytać, pisać i władać językiem ros- 
syjskim, pozostawiony ma term in do nauki: 
na kolei terespolskiej do 8 września r. b., 
wiedeńskiej i bydgoskiej do dnia 8 stycznia 
r. 1890, a dla pozostałych kolei — dzień ode­
brania niniejszego rozporządzenia. Odpowie­
dzialność za wykonanie tego rozporządzenia 
co do znajomości języka rossyjskiego przez 
urzędników, pozostających obecnie w słu­
żbie i nowomianowanych, cięży na dyrek­
torach właściwych kolei. Wszelkie druki i 
blankiety pisane, mogą być użyte tylko do 
dnia 1 stycznia 1890 r, w łącznie; druki i 
blankiety z podwójnym tek stem , t. j. ros- 
syjskim i polskim, mogą być używane i po 
1 stycznia, z tem zastrzeżeniem, aby po ich 
wyczerpaniu się drukowane nie były.

W Warszawie znajduje się 175 szkół 
(z wyjątkiem zakładów średnich), do któ­
rych w r. z. uczęszczało 14.823 dzieci (chło­
pców 8.490, dziewcząt 5.843). Szkół 3 kla­
sowych rządowych jes t dwie, 2 -klasowych 
11, jednoklasowych 24, niedzielno-rzemiel- 
śniczych 29, niedzielno - handlowa 1, szkół 
żydowskich 31. Szkół prywatnych znajduje 
się 99, w tej liczbie jedna szkoła handlowa,
6-klasowych 14, 4 -klasowych 16, 3-klaso- 
wyeh 2 , 2 - klasowych i 1-klasowych 43.
Utrzymanie szkół rządowych kosztuje rubli 
112 081 kop. 45 rocznie. M agistrat łoży na 
nie 52.375 rs. 59 kop., skarb dodaje 17.407 
rs.,- pozostała suma pochodzi z opłat szkol­
nych, które w r. z wynosiły 11.642 rs., ze 
składek gminy starozakonnych 12.070 rs. 
i innych źródeł.

Z P e tersb u rg a .
(List margrabiego Wielopolskiego. — Russyfi- 
kacya ziem nadbałtyckich. — Z obozu w Kra­

snem Siole).
Na początku b. r. bawił w Petersburgu 

Zygmunt m argrabia Wielopolski. Podróży 
tej i bytności De. Domański nadał chara­
kter polityczny, a w skutek tego uderzyły 
na margrabiego Mosk. Windom . Z tego też 
powodu przesłał m argrabia Wielopolski 
sprostowanie do Mosk. Wiedom., w którem 
zastrzegłszy, że zarząd księstwa łowickiego, 
tudzież interesa rodzinne zabierają mu zbyt 
wiele czasu, ażeby mógł brać udział w po­
lemikach dziennikarskich, tak dalej pisze:

„W Petersburgu ostatni raz byłem w 
styczniu r. b.; bawiłem tam  w ciągu 12 dni 
i cały czas mojej bytności spędziłem na o- 
sobistych audyencyach i zajęciach, wynika­
jących z mego służbowego stanowiska ; je ­
żeli zaś Dziennik Poznański i wasz kore­
spondent wileński dopatrzyli się w mojej 
wycieczce służbowej jakiejś misyi polity­
cznej, je s t to tylko czysta fantazya".

Rozporządzenia o wprowadzeniu języ­
ka rossyjskiego, jako wykładowego, do 
szkół średnich w prowincyach nadbałtyc­
kich, spotkały się z opozyeyą sfer miej • 
scowych, k tóre, chcąc uniknąć skutków re­
formy, zrzekły się praw i przywilejów, 
udzielanych przez szkoły, i w ten sposób 
zamieniały szkoły rządowe na prywatne. 
Wedle nowego jednak rozporządzenia, wy­
kłady w języku rossyjskim zostały wprowa 
dzone również i w szkołach prywatnych. 
Wtedy opozycya w prowincyach nadbałtyc­
kich odmówiła wypłaty subsydyów szkołom 
miejskim i stanowym. W następstwie tej od­
mowy dwa gim nazya: w Tellin i Birken- 
ruhe , dotychczas utrzymywane kosztem 
szlachty miejscowej, mają być w moc za­
twierdzonego postanowienia rady państwa 
zamknięte w ciągu lat trzech, do czasu zaś 
zamknięcia wykłady w szkołach pomienio- 
nych mają się odbywać w języku niemiec­
kim. Postanowienie to świadczy o stanow­
czej deeyzyi rządu przeprowadzenia syste­
matycznej russyfikaeyi systemu szkolnego. 
Nowym krokiem na tej drodze jes t wpro­
wadzenie, w myśl zatwierdzonego postano­
wienia z dnia 4-go lutego r. b., wykładu 
następujących przedmiotów w języku ros­
syjskim na wydziale prawnym uniwersytetu 
dorpackiego: historyi prawa rossyjskiego, 
prawa państwowego, encyklopedyi prawa i 
instytucyj prawa rzymskiego. Nadto znie­
siono drugą katedrę prawa miejscowego, 
a katedrę ekonomii politycznej zaliczono 
do wydziału prawnego. Studenci, którzy 
wstąpili do uniwersytetu na wydział pra­
wny przed datą 4 go lutego, mogą zdawać 
egzamina wedle dawniejszych przepisów:

„ Gaieta Lw ow ska" i  dnia 14

Spraw a k re te iiska .
W sprawie kreteńskiej mamy do zano 

towania ważny krok ze strony Porty. We­
dług wiadomości z Konstantynopola , jaką 
odbiera Corr. de iE s t ,  a którą potwierdza 
także Biuro Reutera , wysłała Porta do przed­
stawicieli swoich za granicą notę okólną 
następującej treści: Wysoka Porta przed­
stawia sytuacyę, wytworzoną najświeższemi 
wypadkami na Krecie i odpiera stanowczo 
insynuacye greckiej noty, jakoby rząd tu ­
recki był odpowiedzialny za rozwój ruchu 
powstańczego na Krecie. Gdy delegaci kre- 
teńscy nie przybyli do Konstantynopola, za­
mianowała Porta Szakira baszę dowódcą 
wojsk otomańskich na Krecie i w miejsce 
Riza baszy tymczasowym generalnym gu­
bernatorem. Szakir basza otrzymał polece­
nie, aby zaraz po swem przybyciu ogłosił 
stan oblężenia na Krecie i wydał prokla- 
macyę, w której powstańcy mają być s ta ­
nowczo wezwani do złożenia broni. Cesar­
skie wojska spełnią swój obowiązek. Porta 
prosi ambasadorów, aby treść tej noty za­
komunikowali rządom, przy których są akre­
dytowani.

• Równocześnie miała oświadczyć W. 
Porta, że sułtan bezwarunkowo uważać bę­
dzie każde usiłowanie Grecyi w kwestyi 
wylądowania jej wojsk na Krecie, jako casus 
belli.

Wedle Politische Correspondenz nota 
grecka sprawiła na W. Porcie jak najprzy­
krzejsze wrażenie Obawiają się w Konstan­
tynopolu, że powstanie kreteńskie może roz­
palić się szerokim płom ieniem , jeżeli nie­
które mocarstwa, a mają tu na myśli g łó ­
wnie Rossyę, zechcą z powodu jego wybu­
chu czynić przedstawienia w Konstantyno­
polu.

rizakir basza mianowany generał-gu- 
bernatorem Krety, ma zaraz po przybyciu 
na miejsce przeznaczenia zaprowadzić stan 
oblężenia.

W sprawie kreteńskiej zabiera głos 
ofieyalny Journal de St. Pótersbourg, wyra­
żając zdanie, że mocarstwa europejskie nie 
dopuszczą do wybuchu powszechnego po 
wstania na wyspie Krecie, przyczem czyni 
uwagę, iż należy spodziewać s ię , że będą 
one nalegać, aby miejscowe władze na wy­
spie wstrzymały się od wszelkich środ­
ków i czynów, mogących utrudnić sytua­
cyę i drażnić ludność chrzęściańską, któ­
rą w łaśnie potrzeba uspokoić rozsądnemi a 
pospiesznemi ustępstwami.

Będzie to także najlepszy środek dla 
zapobieżenia wzburzeniu pokrewnej ludno­
ści greckiej , pod której naciskiem widział 
się rząd grecki zmuszony zwrócić się do 
mocarstw, nie chcąc być zaskoczonym na­
miętnościami ludu. Położenie rządu greckie­
go jest niewątpliwie trudnem i przykrem. 
Należy się spodziewać, iż potrafi on utrzy­
mać się na wysokości swojego zadania, któ­
re polega na uspokojeniu ludności i na speł­
nieniu ciężących na nim międzynarodowych 
zobowiązań.

Ofieyalny N ord  omawia kwestyę kre- 
teńską z mniejszym niż dawniej optymiz­
mem ; pochwala inieyatywę Grecyi i oświad­
cza, iż tylko wczesna interwencya mocarstw 
może zapobiedz temu, aby wypadki na K re­
cie nie doprowadziły do ogólnych zawikłań 
wojennych.

Pod hasłem „do narodu kreteńskiego" 
wydali przewódcy ruchu na wyspie Krecie 
odezwę do Greków, która b rz m i:

„Od wieków nawoływał Kretę święty 
głos narodowej niezawisłości do walki o 
swobodę; zawistny los chciał jednakowoż, 
iż wszystkie te tak liczne walki pozostały 
bez owocu i skutku. Mimo tak twardej doli 
jednak nie straciła ludność naszego kraju 
nadziei i wśród największego ucisku śmiało 
trzymała się programu narodowego. Za wy­
pełnieniem tego programu wstawiamy się 
dzisiaj w imię Boga i ludzkości u heleńskie- 
go narodu. Każdą pomyślną chwilę Ula K re­
ty uważamy za dar Boga, a bylibyśmy prze- 
niewiercami, gdybyśmy z niej nie chcieli 
korzystać. Dziesięć lat upłynęło od czasu, 
kiedy nasz ciężko utrapiony naród wszedł 
w no*e położenie, które na pierwszy rzut 
oka stojącemu opodal może się zdawać zno­
śne, które jednakowóż w rzeczy samej do­
prowadziło do nieznośnego i opłakanego 
stanu, ponieważ do dawniejszych złych u- 
staw i złej administracyi przyłączyły się 
jeszcze: niezgoda wewnętrzna, i "finansowa 
niemoc kraju. Doszedłszy dc tak opła- 

| kanego stanu w administracyi i osła­
biony walką stronniczą, postanowił dzisiaj

sierpnia 1889,

lud kreteński silną dłonią wytępić złe do 
szczętu, podnosząc sztandar narodowy i po­
wstając do ostatniej i stanowczej walki za 
ojczyznę. Przedsięwzięliśmy wprawdzie rzecz 
wielką i bardzo niebezpieczną, tymczasem 
siła nasza — to świętość naszego celu i 
głos sprawiedliwości. Wytknąwszy sobie tak 
wzniosły cel walki, pokładamy nadzieje na­
sze w sympatyi naszych braci, w szlachet­
ności i patryotyzmie całego greckiego na­
rodu i zwracamy się do niego, przypomina­
jąc mu braterstwo nasze i zaklinając zara­
zem, ażeby podniósł za nami głos i w chwili 
niebezpieczeństwa podał nam swą dłoń. 
Bracia Helenowie! Stoimy tuż przed naj­
okropniejszą walką za nasze ogniska, za 
nasze rodziny i za naszą wolność narodową. 
Żądamy zatem od was tak moralnego jak 
materyalnego poparcia. Kreta umiała zawsze 
godnie spełniać najświętsze obowiązki Wzglę­
dem wspólnej ojczyzny; dzisiaj obowiązkiem 
waszym spełnić obowiązek za braci na 
Krecie 1“

Lwów 13 sierpnia.

— Najj. Pall raczył najmiłościwiej udzie­
lić z prywatnej Swej szkatuły gr. kat. komite­
towi parafialnemu w Żurawnie, w powiecie ży- 
daczowskim, na wewnętrzne urządzenie cerkwi, 
zapomogi w kwocie 100 zł.

— JE. P- Namiestnik Kazimierz hr. 
Badeni, przejechał wczoraj rano przez Kraków, 
w powrocie z Wiednia. Na dworcu powitali P. 
Namiestnika: zastępca delegata p. komisarz Ni- 
wicki, zastępca dyrektora polieyi p. radca Kai- 
ser, radca dworu Hayling-Degenfeld i zastępca 
dyrekcyi ruchu kolei państwowych p. Sefero- 
wicz. Na dworcu był także J. E. prezydent 
Zborowski. P. Namiestnik odjechał do Jaro­
sławia.

— Stypendya. Na odbycie nauki pod­
kuwania, na sześciomiesięcznym kursie w c. k. 
szkole kucia koni we Lwowie, udzielił Wydział 
krajowy z funduszów na ten cel przez Sejm
przeznaczonych, stypendya czeladnikom kowal­
skim: Karolowi Wilczyńskiemu ze Lwowa, Jó­
zefowi Moorowi z Putiatycz i Wincentemu Świ­
dnickiemu z Jaworowa po 70 złr., zaś Teodo­
rowi Kołtykowi z Kałusza 40 złr.

— Konkurs na stypendya. Magistrat 
miasta Lwowa ogłasza konkurs na dwa stypen­
dya po 60 zł. aw. rocznie, z fundac.yi stypen- 
dyjnej Karola Kiselki. O stypendya te ubiegać 
się mogą wyłącznie uczniowie płci męskiej, wy­
znania clirześciańskiego, pilni i obyczajni, sy­
nowie ubogich rodziców, uczęszczający do 
trzeciej, czwartej lub piątej klasy szkoły ludo­
wej im. św. Marcina we Lwowie i to tylko 
tacy, którzy nie są repetentami tych klas. 
Pierwszeństwo mają sieroty, urodzone i zamie­
szkałe w tej części przedmieścia Żółkiewskiego 
we Lwowie, która się rozciąga od rogatek żół­
kiewskiej i zamarstynowskiej, a zakreśloną jest 
torem kolei Iwowsko-brodzkiej, to jest aż po 
ulicę zwaną „Objazd11 i ulicę „Tatarską11, a 
które to sieroty ukończyły drugą klasę ludową 
w szkole im. św. Marcina we Lwowie. Po nich 
następują niesieroty, mogące przytoczyć na po­
parcie swych próśb, wszystkie te okoliczności, 
jak wyżej wzmiankowane sieroty. Dalej nastę­
pują ubiegający się uczniowie, zamieszkali je­
dynie, a nie urodzeni w wyż określonym obrę­
bie, którzy atoli ukończyli poprzednie klasy w 
szkole im. św. Marcina. Nakoniec następują ci, 
którzy są zamieszkali w wyż określonym o- 
brębie, ale poprzednie klasy ukończyli w innej 
szkole. Niezamieszkali w wyż oznaczonym o- 
brębie, chociażby byli uczniami szkoły im. św. 
Marcina we Lwowie, wykluczeni są stanowczo 
od ubiegania się. Prawo nadawania tych sty- 
pendyów przysłużą obecnie fundatorowi panu 
Karolowi Kisełce. Pobieranie stypewWów ustaje 
z ukończeniem najwyższej klasy luaowej w 
szkole im. św. Marcina, tudzież w razie niedo­
statecznego postępu, nieobycząjnośei, lub opu­
szczenia szkoły. Podania mają być zaopatrzone 
w następujące dokument*: a) metrykę urodzin
i chrztu; b) świadectwa szkolne i potwierdzenie 
dyrekcyi szkoły im. św. Marcina, że proszący 
do tej szkoły uczęszcza; c) świadectwo ubó­
stwa zatwierdzone przez dotyczącą parafię iko- 
misaryat dzielnicy; d) w razie sieroctwa me­
tryka śmierci ojca, matki, lub też obojga ro­
dziców ; e) poświadczenie komisaryatu dzielni­
cy, że proszący mieszka w opisanej części 
przedmieścia Żółkiewskiego we Lwowie. Podania 
wnieść należy do magistratu za pośrednictwem 
dyrekcyi szkoły męskiej im. św. Marcina we 
Lwowie, najdalej do dnia 30 września b. r.

=  Szczególnego rodzaju samobój­
stwo popełniono wczoraj we Lwowie, Około 
południa urwało się pasmo gliny ua gruncie 
cegielni Neuwohnera, pod 1. 19 przy ulicy Snop- 
kowskiej, gdy tamtejszy robotnik Jan Białosto­
cki, rodem ze Lwowa, liczący lat 64, bezźenny, 

i kopał właśnie glinę, a spadające masy podko- 
I pu przysypały go taką warstwą, że mimo bez- 
! włocznei pomocy .wydobyto go dopiero w go­
dzinę później, już nieżywego. Po skonstatowa-

■ niu śmierci przez lekarza miejskiego dr. Schmidta, 
odstawiono zwłoki do głównego szpitala. Docho­
dzenia policyjne dopiero okazały ze nieszczęśli­
wy od dwóch dni głosił, iż sobie życie odbie­
rze, a poprzedzającej nocy o godzinie 2 zastał 
go tamtejszy wypalacz, Piotr Rymarz, gdy pod­
kopywał na miejscu katastrofy urwisko, by spo­
wodować takową. Upomniony przez Rymarza, 
aby zaniechał tej niebezpiecznej roboty, Biało­
stocki kontynuował ją dalej nazajutrz aż do chwili 
wypadku.

=  Karygodna swawola. Karol F., 
syn rzeźnika, pragnąc uświetnić „poprawmy11 
weselne, które przy ulicy Kochanowskiego się
odbywały, wystrzelił na odiezdnem, gdy wsiadł 
do dorożki, z rewolweru, w chwili, kiedy do­
rożkarz Antoni Kufel podniósł rękę z biczem 
do góry, a kula ugodziła dorożkarza w prawe 
ramię, nie naruszyła jednak kości. Wdrożono 
śledztwo karne przeciw lekkomyśnemu mło­
dzieńcowi.

— Z obserwatoryum C. k. Szkoły po­
litechnicznej we Lwowie, dnia 13 sierpnia 1889 r. 
Barometr idzie w górę.

W ubiegłej dobie, licząc od godziny 12 
w południe, mieliśmy wiatr z południowego za­
chodu, niebo przeważnie zachmurzone a powie­
trze nader wilgotne.

Średnia temperatura doby była —j—18*1 °C, 
najwyższa -f-22,6°C, najniższa -j-15'0°C nad 
ranem.

Dziś rano była silna mgła i deszcz, któ­
rego opad wcale nieznaczny.

Zniżka barometryczna 745 do 750 mm. 
znajdowała się w Szwecyi; zwyżka 765 do 760 
mm. koło Islandyi.

Stan barometru, zredukowany do poziomu 
morza, był dziś o godzinie 9 rano 758 mm.

Prognoza na dobę następąą od 12 godzi­
ny dnia 13 sierpnia b. r.: Wiatr z zachodniej 
strony, średnia temperatura doby około -j-180°C, 
niebo przeważnie zachmurzone a powietrze wil­
gotne; deszcz przerwami, rano mgła.

— Lubień, 12 sierpnia. Wczoraj, w 
niedzielę, odbył się u nas koncert p. Wilhelma 
Czerwińskiego ze współudziałem p. Weitz, 
byłej artystki sceny lwowskiej i p. Jana Bor­
kowskiego, barytonisty. Licznie zebrana publi­
czność miejowwa i okoliczna zachwycała się 
utworami i wykonaniem ich przez znanego 
kompozytora. Miło nam także było słyszeć 
piękny, a dawno już niesłyszany głos p. Weitz 
w aryi z opery Lindy. Najświetniejszym pun­
ktem programu był obok kompozycji p. Czer­
wińskiego „Grajek11 Moniuszki, ślicznie odśpie­
wany przez p. Borkowskiego. Śpiewak przywo­
ływany żywemi oklaskami potrzykroć na estradę, 
musiał wykonać jeden nadprogramowy kawałek. 
Miłą także niespodziankę sprawił słuchaczom 
p. Schwetz, swojem niespodziewanem wystąpie­
niem z deklamaoyą „Chłopiec z depeszami11. 
Piękna jego deklamaeya wywarła tak wielkie 
wrażenie, iż publiczność wymogła na nim wy 
głoszenie poematu Syrokomli pod t.: „Zwie­
rzyna11. W końcu nadmienić należy, że ostatni 
punkt programu t. j. Liszta „Rapsodya wę- 
gierska11, odegrana przez koncertanta, tak żywo 
podziałała na zgromadzonych słuchaczów i słu­
chaczki, iż poszli w tany, które trwały do 
późnej nocy.

— Ślub. Dnia 6 sierpnia odbył się w 
Wilnie ślub panry Józefy Skirmuntówny, cOrki 
Konstantego Skirmunta i Gabryeli z Umiastow- 
skich, z panem Zygmuntem Chomińskim, synem 
generała Stanisława Chomióskiego i Eweliny ze 
Szczyttów. Obrzędu ślubnego dopełnił ks pra­
łat Aleksander Hryniewicki, w kościele kate­
dralnym, w kaplicy św. Kazimierza. Po powro­
cie z kościoła cały orszak ślubny zgromadził 
się w hotelu Europejskim, gdzie gościnnie był 
podejmowany przez matkę i braci panny mło­
dej. Wśród uczty odczytano mnóstwo depesz z 
różnych stron kraju i z zagranicy, a między in- 
nemi depeszę z błogosławieństwem Ojca św. O 
12 w nocy tegoż dnia państwo młodzi odje- 
hcali do swej rezydencji w Dobrowlanaeh, w 
powiecie święciańsldm.

— Z W a ty k a n u . Znany korespondent 
rzymski Gaz. Warsz. donosi: Kierując się ró- 
żnemi wskazówkami i prawdopodobieństwy, nie 
zdawałoby się, aby Papież, pomimo wszystkich 
dolegliwości, myślał na teraz o wyjeździe. Ja ­
koż przygotowań żadnych do tego nie widać 
w Watykanie. Ojciec św. odbywa villeggiaturę 
w ogrodach watykańskich w casino Piusa IV. 
W Watykanie zaś rozkazał przywrócić astrono­
miczne obserwatoryum, zniesione tam w 1824 r., 
a O. Denzie, głośnemu jezuickiemu astronomo­
wi, który O. Secchi’ego zastąpił, polecił je u- 
rządzić i zaopatrzyć w narzędzia uzupełniające 
zbiór owych, które oglądano na watykańskiej 
wystawie.

O. Lais, Oratoryanin św. Filippa Neryu- 
sza, głośny matematyk, mianowany będzie dy­
rektorem tego watykańskiego obserwatoryum. 
Nadto Papież rozkazał przenieść z części pała­
cu, Belwederem zwanej, starodawną zbrojownię 
do oficyny położonej przy bramie Forta An- 
gelica, gdzie umieszczą 60.000 starych strzelb 
i sztuk różnej broni. Z Belwederu zaś uczynią 
nową bibliotekę, przenosząc tam książki pcskła- 
dane obecnie w apartamencie Aleksandra VI. 
czyli Borgiów, oraz te, które są prywatną wła­
snością Leona XIII. i zostały przezeń zakupio­
ne lub podarowane mu na jubileusz. Pokoje



Borgiów zaś, po wyniesieniu z nich ogromnych 
szaf, odnowione zostaną, i będzie można oglą­
dać znowu nieocenione freski Pinturicchia i 
innych mistrzów, pozasłaniane teraz temi szafa­
mi. Natomiast po ich środku staną najcenniej­
sze zabytki helwederskiej zbrojowni, jako histo­
ryczne zbroje Papieża Juliusza II, konetabla 
Bourbona i inne.

— Nieustająca w ystaw a zjednoczo­
nego Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych, 
przy ulicy Trzeciego Maja (dom Tennera), otwar­
tą jest codziennie od godziny 10 rano do 4 po 
południu. Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 
15 ct., w dni powszednie 30 et. Dla członków 
wstęp wolny.

GOSPODARSTWO I HANDEL
*** T a r g  aębożowy.*) Dnia 13 sierpnia 

1888 r.
Lwów, Pszenica 7 80 do 8*30, żyto 6*80 

do 7-35, owies obroczny 7*— do •— , jęczmień 
7’— do — , rzepak 15*70 do 16*50, groch
— •— do —*—, wyka— *— do —’— , bobik 
—*— do — hreczka —•— do —*— , kuku- 
rudza —*— do — *—, chmiel za 56 kilo —*—- 
do —*—, koniczyna czerwona —*— do —*— , 
koniczyna biała —*— do —*—, koniczyna 
szwedzka —*— do —*— , spirytus za 10.000 
tr. prct. zł. 13*50 do —*—.

T a rn o p o l, pszenica 7 70 do 8*10, żyto 
6 60 do 7*05, jęczmień browarny 6*50 do 7-—, 
owies *— do ■—, groch 7*— do 950, wy­
ka — * do , rzepak 15*40 do 16*25 Inian- 
ka — *—, koniczyna czerwona — — do —*—. 
koniczyna biała — *— do — * —, koniczyna 
szwedzka — *— do — * —.

P o d w o ło c z y s k a , pszenica 6*65 do 8*—, 
żyto 6*50 do 7*—, jęczmień 6*50 do *—, o- 
wies *— do , groch 7' — do 7 75, wyka 
— d o —*—, rzepak 15 — do 16*—, lnian- 
ka — *— do — *—, koniczyna czerwona — *—
do — , koniczyna biała —*— d o  , ko-
ozniyna szwedzka — *— do — * —.

J a r o s ła w  , pszenica 8* — do 8*50, 
żyto* 7*—  do 7*35, jęczmień 6*70 do 7*25, 
owies *— do — * — , groch —*— do —*—, wy­
ka — *— do — *—, rzepak 1570 do 16*70 
lnianka — *— do — *—, koniczyna czerwona
— , do —*—, koniczyna biała — *—, do
—*— , koniczyna szwedzka — *— do —■ *—, ty­
motka — *— do —.

Wszystko za 100 kilo netto bez worka.
Ch mi e l  od 60*— do 90 — zł. nominal­

nie za 56 kilo, loco Lwów, nominalnie.
Okowita gotowa za 10*000 litrów pro 

loco Lwów — *— do — *— zł.
Wielka podaż producentów osłabia coraz 

bardziej targ pszenicy. Oprócz 80 wagonów 
ofiarowanych na placu tutejszym, sprzedano ad 
Zadwórze 20 wagonów pszenicy na wrzesień, 
październik po 8 zł. z całą gotówką z góry.

Żyto, owies i rzepak poszukiwane. Żyto 
płacono do zł. 7*25. Ofert jęczmienia i owsa 
nie było.

*) Przedruk wzbroniony

Wiedeń, 13 sierpnia. (Telegram Gaeety 
Lwowskiej).

Na wczorajszy targ  przypędzono by­
dła rzeźnego 3600 sztuk opasowego, z paszy 
668 sztuk i 1526 sztuk chudego. Razem 
5794 sztuk.

Pomiędzy temi z Galicyi przypędzono 
933 sztuk opasowych, 152 z paszy i 622 
sztuk chudych; z Bukowiny 357 sztuk opa­
sowych.

Ogółem przypędzono o 109 sztuk 
mniej niż zeszłego tygodnia, z samej G a l i ­
c y i  zaś 471 sztuk mniej niż zeszłego ty­
godnia.

Popyt był mało ożywiony.
Ceny były takie same jak w zeszłym 

tygodniu.
Nie sprzedano 132 sztuk.
Płacono: g a l  i cy  j s k o - b  u k o w i ń-  

s k i e  woły opasowe po 48 do 53 zł., za 
towar przedni po 54 do 56 zł.; w ę g i e r ­
s k i e  woły opasowe po 49 do 55 zł., za 
towar przedni po 56 do 58 zł., wyjątkowo 
po 59 zł.; z innych k r a j ó w  k o r o n ­
n y c h  po 48 do 55 zł., za towar przedni 
po 56 do 58 zł. ; wyjątkowo po 59 do 61 
zł.; krowy po 22 do 30 zł.; stadniki po 24 
do 29 zł.; bawoły 18 do 22 zł. za centnar 
metryczny.

Bydło chude 25 do 120 za sztukę.

OSTATNIA POCZTA
Wczoraj po zamknięciu Gazety otrzy­

maliśmy z Nieder-Sedlitz następującą de­
peszę :

Dzisiaj rano o godzinie 9 przybył tu ­
taj Najj. Cesarz austryacki z Nąjd. Arcy- 
księciem Franciszkiem Ferdynandem i hr. 
Kalnokym, i na dworcu kolei żelaznej ser­
decznie przyjęty został przez króla saskiego, 
księcia Jerzego i książąt Jana Jerzego i 
Fryderyka Augusta. Tłum witał Monarchę 
radośnemi okrzykami.

W pałacu w Pillnitz, gdzie królowa i 
księżniczka Matylda nadzwyczaj serdecznie 
powitały Dostojnych Gości, odbyło się śn ia­
danie familijne na 9 nakryć, w którem 
wzięli udział: Najj. Pan, Najd. Arcyksiążę 
Franciszek Ferdynand, królestwo sascy, ksią­
żęta Jerzy, Fryderyk August, Jan  Jerzy i 
Maksymilian, oraz księżniczka Matylda. Przy 
stole marszałkowskim zastawione było śnia­
danie dla osób orszaku.

Wszystkie dzienniki berlińskie jakie, 
dzisiaj otrzymujemy, zamieszczają nadzwy­
czaj serdeczne i w słowach najgorętszych 
skreślone artykuły powitalne, z okazyi przy­
jazdu do stolicy cesarstwa Najj. Cesarza au- 
stryackiego.

Wczorajszą depeszę o wyj eździe N a j j .  
P a n a  z W iednia uzupełniamy następują- 
cemi szczegółami :

Osobny pociąg dworski składał się z 
dziesięciu wagonów i wozu konduktorskiego. 
W pierwszych czterech zajęli miejsca Mi­
nister hr. Kalnoky, szef sekcyi Szógyenyi, 
szef sztabu generalnego B eck , generał-ad- 
jutanci i przyboczni ad ju tanc i, dyrektor 
kancelaryi gabinetowej Braun, radca dworu 
Klaudy prowadzący pociąg i kilku innych 
dostojników, w piątym wagonie Najj. Pan, 
w następnych zaś niżsi urzędnicy i służba. 
Osoby Najw. orszaku zebrały się już o 
pół do 9 wieczorem w komplecie na pero­
nie dworca kolejowego. Ponieważ na wyra­
źne życzenie Najj. Pana nie miało być ża­
dnego urzędowego pożegnania, przeto przy­
byli na peron jedynie: prezydent rady nad­
zorczej kolei północnej m argrabia Pallavi- 
cini, jego zastępca hr. Boos-Waldeck i wi­
ceprezydent policyi. Najj. Pan pojawił się 
na kilka minut przed godz. 9tą w towarzy­
stwie generał-adjutanta hr. Paara, zaszczy­
cił krótką rozmową margrab. Pallaviciniego, 
M inistra hr. Kalnoky’ego i szefa sekcyi 
Szógyeny’ego, poczem wsiadł do wagonu. 
Z uderzeniem godziny 9 ruszył pociąg.

Tak samo , jak dzienniki wiedeńskie, 
witają także pisma węgierskie podróż Najj. 
Pana do B erlina, jako nową uspokajającą 
rękojmię dla utrzymania pokoju i wzmoc­
nienia przymierza.

Wobec doniesień o zaburzeniach ro­
botników w Pięciokościołach, telegrafują 
z Pesztu , iż nic nie jes t wiadomem o rze­
komej zmowie w kopalniach węgla. Faktem 
je s t to tylko , iż od kilku tygodni władze 
poczyniły pewne zarządzenia ostrożności, 
doniesiono im bowiem o napływie agitato­
rów niemieckich. Wojsko nie miało powo­
du do interweniowania. Nie ma też nigdzie 
śladu ruchu, celem uzyskania podwyższe­
nia płacy. __________

Cesarz Wilhelm zaprosił księcia Walii 
do Niemiec na wielkie polowania, które 
odbędą się we wrześniu. Książę Walii przy­
rzekł przybyć.

W  pruskiem m inisterstw ie dróg żela­
znych rozpoczęto opracowywać projekt zni­
żenia taryfy osobowej na kolejach żela­
znych, bez zaprowadzenia atoli systemu 
stref, praktykowanego na kolejach państwo­
wych w Węgrzech.

Między Japonią a Niemcami zawarto 
układ handlowy, bardzo korzystny dla Nie­
miec. Kapitały niemieckie znalazły w sku­
tek tego nowe a korzystne pole odpływu.

Z Lucerny donoszą, iż wyjechał ztam- 
tąd do Paryża kardynał L ayigerie, i że na 
razie został zaniechanym projekt zebrania 
się kongresu dla obmyślenia środków i za­
rządzeń przeciw handlowi niewolników.

Fol. Corr. otrzymuje z Konstantyno­
pola ze źródła wiarogodnego wiadomość, 
która stanowczo zaprzecza pogłoskom, ja ­
koby ambasador niemiecki, pan Radowitz, 
na audyencyi w dniu 12-go lipca starał się 
pozyskać sułtana dla myśli formalnego 
przyłączenia się Turcyi do trójprzymierza, 
lecz nie zdołał go do tego nakłonić. Pan 
Radowitz miał istotnie dnia 12-go lipca po

\ powrocie swym z urlopu , posłuchanie 
I u sułtana, które było jednak tylko aktem 

grzeczności, a na którem ambasador kwe- 
styi przyłączenia się Turcyi do Trójprzy­
mierza wobec sułtana wcale nie poruszył.

Prywatnie donoszą o ponawiających 
się niepokojach w Macedonii, których źró­
dłem, wedle przekonania Wys. Porty, mają 
być agitacye Greków.

W Atenach otrzymano podobno wia­
domość z Krety, iż tamtejsze zaburzenia 
przybrały charakter walki religijnej między 
chrześeianami a muzułmanami. W sąsiedz­
twie miast), gdzie stoją załogi tureckie, 
muzułmanie wymordowali podobno wielu 
chrześcian.

Prawica senatu francuskiego postano­
wiła po namyśle nie uchylać się od posie­
dzeń w procesie Boulangera.

Donoszą, że jakkolwiek prokurator ge­
neralny nie udowodnił jurydycznie winy 
Boulangera w spisku, to jednak oskarżenie 
sprawiło wrażenie, ponieważ udowodniono, 
że Boulanger w dniu 14 lipca, kiedy ocze­
kiwał na rezultat demonstracyi przeciw Fer- 
ronowi, odbierał listy od oficerów, którzy 
składali mu hołdy jako cesarzowi in  spe.

Senatorowie prawicy, ci sami, którzy 
protestowali przeciw kompetencyi senatu, 
oświadczać mają g łośno , że wiedzą dobrze 
o niegodziwości Boulangera, a p. Kerdrel 
miał się w yrazić: Chcą nam dowodzić , że 
boulanżyści są rzezim ieszkami; ależ my o 
tern wiedzieliśmy dawno

W edług doniesienia z Lucerny, Rada 
związkowa szwajcarska zabroniła odbycia 
kongresu socyalistów, który m iał być do 
Bazylei pod przewodnictwem Bebla i Lieb- 
knechta zwołany.

W parlamencie angielskim po dość 
długim okresie spokoju, przyszło w tych 
dniach do scen burzliwych z powodu roz­
praw nad budżetem irlandzkim. Przeciw 
atakom posłów irlandzkich, bronił sędziów 
policyjnych sekretarz dla Irlandyi p. Bal­
four. Między innemi twierdził Balfour, że 
deputowany irlandzki H arrington nazwał 
w swoim organie członków policyi „tchó­
rzami, kłamcami, uniformowanymikondlami.“ 
Deputowany H arrington przerwał sek reta­
rzowi twierdząc, że posiada złe źródła, u 
których się informuje. Balfour odparł, że 
mówi prawdę, a gdy mu ponownie przer­
wać chciał Harrington, usiadł z jakim ś ge­
stem, który wywołał burzę złorzeczeń i o- 
belg. Harrington rzucił się ku ławie mini- 
steryalnej i ledwo powstrzymać go zdołano. 
Naraz powstała taka wrzawa, że przez parę 
minut nie było słychać głosu przewodniczą­
cego, który nawoływał do porządku. Deputo­
wany Healy wystąpił z oskarżeniem, że 
Balfour gestami swojemi obraził wszystkich 
deputowanych irlandzkich i żądał, ażeby 
Balfour nie mówił dalej, w przeciwnym bo­
wiem razie będzie zmuszony do milczenia. 
Wrzawa ta trw ała przeszło kwadrans a skoń­
czyła się oświadczeniem Balfoura, że nie 
miał zamiaru obrazić nikogo. Nakoniec zdo­
łano przywrócić spokój o tyle, że Balfour 
mógł skończyć mowę sw oją, po której od­
roczono posiedzenie.

TELEGRAMY GAZETY LWOWSKEJ

Najj. Pan w Berlinie.
B e rlin , 13 sierpnia. Wszystkie 

tutejsze dzienniki, z okazyi przybycia 
Najjaśn. Monarchy Austro-W ęgier, za­
mieściły sympatyczne artykuły powi­
talne. N o rd d  A llg . Z tg . oprócz powi­
talnego artykułu, zamieściła także poe­
mat powitalny, napisany przez Wilden- 
brucha. W artykule powitalnym pisze 
R eich sa m eig er: Wspólnie ze swoim ce­
sarzem wita dzisiaj naród niemiecki 
w Osobie Cesarza Monarchii austro- 
węgierskiej, Przyjaciela i Sprzymie­
rzeńca naszego monarchy, W ładcę po­
tężnego Państw a sąsiedniego, z któ­
rem  łączą nas dziejowe tradycye, 
wspólne interesa i równe zamiłowa­
nie pokoju. Niemcy czczą w Najdo­
stojniejszym Gościu Panującego, któ­
ry  w ciągu czterdziestoletniej działal­
ności, zaprzyjaźnionemu Państw u są ­
siedniemu wskazał drogę prowadzą­
cą do wielkości i dobrobytu, i przy­

noszą Mu w darze hołd z głębi serca. 
Witaj nam Cesarzu Franciszku Józe­
fie, Przyjacielu Niemiec, szlachetny i 
potężny Sprzym ierzeńcze! Oby Bóg 
zachował Cię dla Twoich ludów i 
dla nas !

B e r l in , 13 sierpnia. Zgodnie z 
programem przybył wczoraj Najj. Pan, 
Cesarz Franciszek Józef kilka minut 
po godzinie 5 z południa do Berlina. 
Pociąg zajechał na dworzec kolejo­
wy koło zwierzyńca. Na kilka godzin 
przed przybyciem Najj. Pana, cała o- 
kolica dworca kolejowego przedsta­
wiała nader wspaniały, ożywiony o- 
braz. Od południa wypogodziło się 
niebo; niezliczone tłum y gromadziły 
się pospiesznie dokoła dworca i w 
ulicach przyległych, przypatrując się 
z zajęciem wspaniałemu pochodowi 
gwardyi, która wzdłuż ulic utworzyła 
szpaler. Napływ publiczności do dwor­
ca koiejowego i do dworca kolei miej­
skiej był w godzinach po południowych 
niezwykły. Z powodu szczupłości miej­
sca wstęp na dworzec kolejowy mógł 
być dozwolony tylko dostojnikom i 
osobom posiadającym legitymacye. O 
godzinie 4 min. 30 z południa zgro­
madzili się na tym dworcu wszyscy 
generałowie, z Moltkem na czele, któ­
rem u towarzyszyli generałow ie: hr. 
Blumenthal, generał-adjutant Rauch, 
Hannkel i Haeseler. Później przybył 
książę kanclerz z synem hr. H erber­
tem Bismarckiem. Księcia B ism arcka 
i Moltkego witała zgromadzona pu­
bliczność nader serdecznie. Przybyli 
dalej na peron wszyscy w Berlinie i 
w Poczdamie bawiący członkowie ko­
lonii austryackiej. Na kilka minut przed 
godziną 5 z południa przybył na p e ­
ron cesarz Wilhelm z księciem Hen­
rykiem, Leopoldem i Aleksandrem. 
Kompania honorowa z 1 pułku gw ar­
dyi ustawiła się z kapelą przed pe­
ronem i na peronie. Gdy pociąg dwor­
ski zajechał na peron , zaintonowała 
kapela hymn ludowy austryacki. Najj. 
Pan, Oesarz Franciszek Józef wysiadł 
z wagonu salonowego; naprzeciw 
Najd. Gościa wyszedł cesarz Wilhelm 
i obaj Monarchowie, widocznie wzru 
sze n i, uścisnęli się i ucałowali kil­
kakrotnie. Najd. Gość zwrócił się na­
stępnie do cesarskiego otoczenia, po­
witał obecnych książąt i odszczegól- 
nił ks. Bism arcka kilkakrotnem uści- 
śnieniem ręki. Najj. Pan odbył prze­
gląd kompanii honorowej poczem obaj 
Monarchowie, otoczeni świtą udali się 
przez wspaniale i bogato udekorowa­
ną, austro-węgierskiem i i niemieckie- 
mi herbami przyozdobioną hallę, na­
stępnie przez w spaniałe schody do 
sali poczekalnej, gdzie odbyło się 
przedstawienie członków świty. Najj. 
Oesarz Franciszek Józef miał na so 
bie uniform pułku grenadyerów no­
szącego Imię Cesarza Franciszka; 
Najd. Arcyksiążę Franciszek F erdy­
nand miał na sobie uniform ułański; 
ks. Henryk uniform m arynarki au­
stryackiej Wyszedłszy z salonu wsie­
dli obaj Monarchowie do powozu i 
odjechali. Za nimi jechali w powozach: 
Arcyksiążę Franciszek Ferdynand z 
księciem H enrykiem ; następnie człon­
kowie świty pełniący służbę ho­
norową ; dalej niemieccy książę­
ta ; następnie hr. Kalnoky z k s ię ­
ciem Bismarckiem i jego synem 
hr. H erb ertem ; generał Beck z hr. 
Moltkem; am basador hrabia Sze- 
cheny z szefem sekcyi Szoegyenym; 
dalej hrabina Szecheny w bardzo gu­
stownej toalecie błękitnej. W spaniały 
szereg powozów m inął zwierzyniec i 
wjechał na gościniec prowadzący do 
Charlottenburgu. Wzdłuż całej drogi 
aż do Zamku tworzyła gw ardya szpa­
ler. Za tym szpalerem ustaw iła się 
publiczność w nieprzejrzanych szere­
gach. W chwili pojawienia się obu 
Monarchów prezentowały wojska broń 
i wznosiły trzykrotne okrzyki. P u ­
bliczność okazywała również najżyw-



szą sympatyę, wznosiła entuzyastyczne się konno na pole parady aby kie- 
okrzyki, powiewała chustkami i t. d. rować osobiście ustawieniem wojsk. 
Najj. Pan, Cesarz Franciszek Józef, Tam powita cesarz Wilhelm Władce 
ani na chwilę nie przestał dziękować Austro - Wegier. Cesarza w itała pu- 
uprzejmie za te sympatyczne manife- blicznośó z entuzyazmem 
stac je  Ody powóz wiozący obu Mo B erlin , 18 sierpnia. (T a . 
narchow m m ri bram ę Brandenburską, Pomimo, że Najj. Pan z góry PZ
ukazała s ięw d ah  wieża ratuszow a ude- kował Za WSze/{ie solen8 2
korowana chorągwiami o austryacko- uiioe, pr2ez które przejeżdżał Monar 
węgierskich barw ach państwowych i cha, były udekorowane. W izerunki 
w tej chwil, dano 01 arm atnich salw Najj. Cesarza Austryi sprzedają na 
powitalnych Wystrzałom tym towa- ogromny p0/  “

S z n l r S a d z o n e l  w 7 “  7  • wys‘aw“ h skleP6w wystaw” o n ?  por
te ziL sgz n , g * ‘i j s f r * ” pana- par pti-
łudnia dokonano nadzw fczaf w s m  ogromny woskowy
m ałych dekoracyj. J a d ą / c i , ' ^

dzo licznie, zajechaU obaj Monarcho- Franciszka Józefa, Hum-
wie do Zamku, z którego powiewał 
sztandar Cesarza austryackiego. Po­
wóz dworski zatrzymał się przed 
Zamkiem, gdzie była ustawioną, kom­
pania honorowa. Obaj Monarchowie 
wysiedli z powozu i odbyli przegląd 
tej kompanii. Członkowie świty zajęli 
miejsca poza Monarchami, którzy po

berta i Wilhelma, z podpisem : „Die 
Friedenswacht“. Przy przyjęciu na 
dworcu zwrócił się zaraz Monarcha, 
po powitaniu familii cesarskiej, do 
Bismarcka, podał rękę również Molt- 
kemu. Wjazd do Berlina był praw ­
dziwym tryum fem ; od dworca do 
zamku jechały powozy wśród prze- 

. . szło 100.000 rzesz, które wznosiły 
przeglądzie kompanii weszli na terasę, entuzyastyczne okrzyki. Bism arck wy- 
Podczas defilady kompanią honorowej gląda dobrze, Moltke bardzo sehu 
stał cesarz Wilhelm za Najj. Cesarzem dzony. Naid. Arcyksięciu Francisz- 
Franciszkiem  Józefem, Który wyraził kowi robił honory książę Henryk, 
się z największem uznaniem o posta- który jechał z Najdostojn. Gościem, 
wie wojsk, poczem cesarz Wilhelm Wszystkie wieczorne dzienniki po 
salutował i obaj Monarchowie, wol- święciły artykuły powitalne. W ko- 
nym krokiem udali się do Zamku. }ach politycznych zrobił wrażenie 
Tutaj, w przygotowanych apartam en- artykuł Reiclisanzeigera, szczególniej 
tach nastąpiło powitanie Najj.^ Pana końcowy ustęp. Podczas capstrzyku

Dziś od rana pełne są ulice 
rzesz ludu, które spieszą, aby widzieć 
pochód wojsk na plac parady. Domy 
udekorowane i przystrojone flagami. 
O wpół do ósmej rozpoczęła pochód 
kompania przyboczna gwardyi pier­
wszego pułku ze wszystkiemi sztan­
darami korpusów gwardyi na Tem- 
pelhoferfeld; za nią pospieszał szwa­
dron korpusu gwardyi, ze sztandara­
mi. Wszędzie nastrój pełen entuzya- 
zmu. na rogu Friedrichsstrasse 
zajęło pozycyę 700 uczniów gimna- 
zyum Fryderyka W ilhelma z w łasną 
kapelą, ażeby podczas przejazdu Naj­
jaśniejszego Cesarza Austryi zrobić 
owacyę. Pogoda jak  najpiękniejsza.

ze strony cesarzowej niemieckiej 
cesarzowej wdowy Augusty.

siedział Najdost. Monarcha Austryi 
na środkowym balkonie pałacu obok

Usposobienie ludności jest zna- cesarzow ej, a opodal nieco stał ce 
komite; wjazd Najj. Pana do Berlina sarz Wilhelm.
przedstawiał w spaniały obraz; ludność B erlin , IB sierpnia O godzinie 
bezustannie daw ała wyraz najgoręt- wpół do dziewiątej rano pojechał 
szym i najżywszym swoim sympatyom Najdost. Monarcha Austryi w powo- 
w obec Monarchy Austro-W ęgier. zie dw orskim , uprzężonym w cztery 

O godzinie 6 po południu odwie- konie, z generałem  P ape , który sie 
dził Najj. Pan cesarzową wdowę, Au- dział po lewej stronie M o n a r c h y d o

Jarosław , 13 sierpnia. (Tel.pryw.) 
J  E. P. Namiestnik przybył tu wczo 
rajj o godzinie le j po południu. Na 
dworcu kolejowym powitali go licznie 
zebrani obywatele z hr. ż/amoyskim 
i Micewskim na czele, duchowieństwo, 
urzędnicy starostw a, naczelnik sądu, 
generał Milde, zarząd miejski i li­
czna publiczność. W  chwili przyby­
cia P. Namiestnika odezwały się strza­
ły moździerzowe. Miasto udekorowa­
ne. — Z Jarosław ia odjechał P. Na­
miestnik do Surochowa.

N ied ersed le tz , 13go sierpnia 
Wczoraj o godzinie 1 min. 15 z po­
łudnia, przybył tutaj z Pillnitz Najja­
śniejszy Monarcha Austro-W ęgier, w 
towarzystwie Najdostojn. Arcyksięcia 
Franciszka Ferdynanda, króla] saskie­
go, tudzież k s iążą t: Jerzego F rydery­
ka, Augusta i Jana. Po serdecznem 
uściśnieniu i ucałowaniu, w siadł Najj 
Pan do pociągu i wśród entuzyasty- 
cznych okrzyków zgromadzonej pu­
bliczności, odjechał o godzinie 1 mi 
nut 30.

koszar dragonów, gdzie Najj. Pan 
dosiadł konia. Za powozem cesar-

gustę, w jej pałacu.
Szef sekcyi, Szoegyeny wraz z 

radcą ambasady, hr. W ildenbruchem skim jechał zaraz Najdost Arcyksią- 
bawił wieczorem dłuższy czas w pa- z§ Franciszek ie rd y n an d  ze służbą 
- honorową. Publiczność w itała prze­

jeżdżających wszędzie głośnemi obja
łacu ks. kanclerza

B erlin , 13 sierpnia 
wczorajszego przyjęcia 
Franciszka Józefa w zamku królew­
skim, cesarzowa Augusta była w toa 
lecie o barwach austryackich.

M inister hr. Kalnoky i szef sek-

P o d czas iwam i sympatyk 
Najj. Cesarza I B e r l in ,  13 sierpnia. Wczoraj 

wieczorem, o godzinie 7 odbył się 
obiad, w którym prócz obu Monar­
chów wzięli udział tylko książęta i

oyi Szogyenyi byli na dłuższej wizy- * najściślejszego gron“a fa-
cie u k i .  Bismarcka. uuhjnego. Cesarzowa niemiecka sie-

Nat. Ztff referując o wczorajszym 7 r 7 JJ;  P>ne5  °,e8™ m
ieździe Naii P .n i  tak nisza- W iirf Franciszkiem  Józefem a Najdost. Ar-wjeździe Najj. Pana, tak pisze: Wjazd 

nie potrzebuje żadnego komentarza.
Ludność stolicy cesarstwa, jako repre 
zentantka narodu niemieckiego, swoim 
entuzyazmem, z jakim witała Władcę, i -itt j  t j - i i  wic uuuuim  UIUISKI a cesiAustro-W ęgier, dala do poznania, iż unjform M8 ** H
me tylko przymierze łączy Monar-1 J
chów, lecz że nowe państwo niemie­
ckie pragnie być w dobrych i złych

cyksięciem Franciszkiem  Ferdynan 
dem. Naprzeciw siedział cesarz Wil 
helm między księżniczkami: Leopol- 
dyną a Ireną. Najj. Pan miał na so­
bie uniform pruski a cesarz Wilhelm

wzniesiono
żadnego toastu. W galeryi obrazów
odbył się obiad m arszałkowski dla

. .członków świty i członków służbyczasach połączonem ściśle z p rastarą  ^ onorowej.
M Aflufoliio TTolieiKnrcslro i rr/lonTrólntTro^ IM onarchią H absburską i zdecydowa 
nem jest stać przy niej zawsze i wszę­
dzie.

B erlin , 13 sierpnia. W ielka pa­
rada całego korpusu gwardyi miała 
przebieg jak najświetniejszy. Najj. 
Cesarz austryacki, objeżdżając front

B erlin , 13 sierpnia. Hr. Kalno­
ky , Szógenyi i W ydenbruck byli na 
obiedzie u księcia kanclerza, poczem 
wrócili do zamku, ażeby być na 
capstrzyku.

Od godziny wpół do dziewiątej 
do dziesiątej odbywał się w „Lust- 

wojsk, rzekł do komendantów puł- g a rten“, przed zamkiem, wielki cap- 
k ó w : „Mogę być dumnym z tego, że gtrzyk, a w ypadł, stosownie do pro- 
stoję na czele takich pułków." Pod- grarnU( jak najśw ietniej, przy dwu- 
czas pochodu wojsk Monarcha au- krotnein, pełnem zapału uznaniu pu- 
stryacki po dwa kroć prowadził pułk bliczności. Przy wykonaniu hymnu
noszący Jego Najw. Imię.

B erlin , 13 sierpnia. Rzesze lu 
du zwiększają się z każdą minutą

ludowego austryackiego, Monar 
chowie i rodzina cesarska, stanęli 
w otwartych oknach nad wielkim

Nieskończony szereg powozów ciągnie środkowym portalem. Przy wykona­
na pole parady. Rzesze witają Gości niu Haydna p ieśn i, którą zakończył 
austryackich z zapałem, toż samo się capstrzyk, powstali znowu wszy- 
m arszałka polnego hr. Moltkego. scy. Najj. Monarchowie wysłuchali ją 
Wszystko oczekuje z gorączkowem w milczeniu , publiczność wołała 
natężeniem pojawienia się pojazdu z z zapałem: Niech żyje! na co Najj. 
Monarchą austryackim. O godzinie Cesarz Austryi najuprzejmiej się 
kwadrans na 9 cesarz Wilhelm z dwo- skłonił, dziękując. Plac cały i gm ach 
ma adjutantami przybocznymi udał oświetlone były ogniem bengalskim.

W iedeń, 13 sierpnia Telegrafi 
c /ne Biuro korespondencyjne zapewnia 
na podstawie zupełnie wiarogodnych 
prywatnych informacyj, iż na wskroś 
bezpodstawnem jest doniesienie jedne­
go z tutejszych dzienników, o rzeko­
mych zbiojuych starciach w H erce­
gowinie, między wojskiem austrya- 
ckiem a bandami czarnogórskiemi.

W iedeń, 13 sierpnia. (T el.pryw )  
W edług Budapesti Hirlap, ustaw a sp i­
rytusow a doznać ma pewnych zmian; 
przedewszystkiem ma nastąpić zniże­
nie kontyngentowej liczby.

P ięciokośc io ły , 13 sierpnia. 
Obawy co do zmowy robotników o- 
kazały się nieuzasadni merai. Robo­
tnicy we wszystkich kopalniach p ra ­
cują dalej w podziemiach.

B erlin , 13 sierpnia. Dzienniki 
do wiadują się, iż p. Minister hr. Kal­
noky uda się po niejakim czasie do 
Warzynu, celem omówienia z ks, kan­
clerzem ogólnej sytuacyi.

Belgrad, 13 sierpnia. Król Ale­
ksander, ekskról Milan, Protic i m i­
nister Yuic powrócili tu wczoraj o 
godzinie 7 m. 30 wieczorem z Niszu 
i zostali powitani na dworcu przez 
ministrów, dostojników państwowych 
i korpus oficerski.

P aryż, 13 sierpnia. Na tajnern 
posiedzeniu trybunału państwowego 
podniósł Buffet (z prawicy), że w o- 
skarżeniu zachodzą sprzeczności. N a­
stępnie zastanawiał się mówca nad 
kwestyą kompetencyi. Po dłuższej roz 
prawie uczyniła prawica wniosek, 
ażeby trybunał państwowy orzekł 
swoją niekompetencyę, albowiem fakta 
przytoczone w oskarżeniu, nie uspra 
wiedliwiają zamachu. Trybunał pań­
stwowy uchwalił 212 głosami przeciw 
51 głosom, że uznaje się kompeten 
tnym, poczem odroczono posiedzenie 
do dnia następnego. Zgromadzenie 
prawicy, które odbyło się po posie­
dzeniu, uchwaliło nie brać udziału 
w dalszych rozprawach.

L ondyn, 13 sierpnia W Izbie 
lordów oświadczył Salisbury, że an­
gielska polityka w obec Egiptu nie 
zmieniła się w niczem od chwili, w 
której objął urzędowanie. Stosunki 
egipskie polepszyły się znacznie od 
tego czasu, równie jak sytuacya fi­
nansowa. Byłoby rzeczą zbyteczną 
wskazywać jeszcze raz na zobowią­
zania, jakie Anglia spełnić musi nim 
wycofa się z Egiptu.

L o n d y n , 13 sierpnia. Biuro 
Reutera dowiaduje się, że Rossya za­
żądać miała od swoich zagranicznych 
reprezentantów informacyj co do kro­
ków, jakieby rządy miały zam iar zro­
bić w kwestyi kreteńskiej; życzy so­
bie Rossya prawdopodobnie dla tego 
tych informacyj, ażeby w ewentual­
nej akcyi wziąć udział. O ile znane 
są zapatrywania mocarstw, życzą one 
sobie Turcyi pozostawić inieyatywę, ga­
binety europejskie natomiast działały­
by w tym duchu, ażeby uznane za 
rozumne reformy, żądane przez Kre- 
teńczyków, zostały wprowadzone.

L o n d y n , 13 sierpnia. Według 
j Times wizyta Najdost. Monarchy au­
stryackiego w Berlinie przypomina 
o trwałej gw arancyi pokoju, którą 
Europa w trój przymierzu posiada; 
dla tego odwiedziny te są, jak się 
zdaje, czemś więcej, niż uprzejmą 
wizytą. .

Ateily 13 sierpnia. W edług 
Agence Havat> 1 rzy przedwczorajszych 
demonstracyaci K reteńczyk, który 
zabił brygadyera, został ciężko zra­
niony, wielu odniosło lżejsze rany(; 
przedsiębrano liczne aresztowania. Tri- 
kupis odmówił stanowczo przyjęcia 
delegacyi demonstrantów.

A teny , 13 sierpnia. Biuro Reutera 
donosi, że z Krety dochodzą wiado­
mości o ponownych morderstwach, 
których Turcy dopuszczają się na 
chrześeianach w Herakleron.

Ateny, 13 sierpnia. Policya roz­
pędziła wczoraj uczestników demon- 
stracyi, zorganizowanej przez nieliczne 
stronnictwo tutejszej koloniiKreteńczy- 
ków. Podczas starcia zabito jednego 
wachmistrza od żandarmeryi, a kilku 
demonstrantów odniosło obrażenia 
na ciele.

Telegrafowany kurs wiedeński.
Wiedeń, 12 sierpnia 1889, godzina 1 

minut 50. Alp. Tow. górn. 76*30. Węg. akcye 
kredyt 319"— , Akcye anglo-austryaekie 125 25, 
Akcye banku Union 226-25, Akcye kolei Ka­
rola Ludwika 192 25, Akcye kolei północnej 
258-45, Akcye kolei południowej 117-25, Akcye 
kolei Alfóld. —•— , Akcye kolei Elżbiety — ■— , 
Akcye kolei Lwowsko - Czerniowieckiej 234 75, 
Akcye kolei węg. północno-wschodniej 186*50, 
Wiedeńskie losy 143-50, Akcye kolei Rudolfa 

-—, Akcye kolei Albrechta —, Węgier­
skie obligacye państw, w złocie —• —, Gali­
cyjskie obligaeye indemnizaeyjne 104*75, Losy 
regulacyi Cisy — , Losy tureckie 30 60, 
4-proc. węgierska renta złota 99 60, Akcyi 
związkowego bantu 109'30, Akcye banku obro­
towego  • —, Akcye kolei państwowej 223 25.
Rubel papierowy 1*23*50, Węgierskie losy 
94 60, Marka niemiecka ~ ■—, Kolej Karola 
Ludwika—*—, Akcye tytoniowe 1 0 8 —, Akcye 
banku dla krajów koronnych 233 25. Kolej 
Elbetal 217-25. Usposobienie ciche.

Telegramy zbożowe z dnia 12 sier­
pnia 1889. W i e d e ń :  Pszenica za 100 kiło 
—•— do —’— zł., żyto —*— do — •— zł., 
jęczmień —•— do —* -  zł., knkurudza —*— 
do — ' — zi , owies —"— do —*— zł., oko 
wita per 10.000 litr procent 14*37 do 14-62 
złr. S z c z e c i n :  Pszenica — * — zł., rzepak — • — 
z ł , spirytus—-— do — zł., kukurudza 
Kolonia — zł., rzepak — •— do — ■ — 
złr. za 100 kilogramów na jesień. B u d a ­
p e s z t : Pszenica na jesień 8'76 do 8*67 złr. 
B e r l i n :  Pszenica żółta (na sierpień) 19025, 
do — — zł. żyto — — zł. spirytus 36*90 zł. 
rzepakowy olej—*— zł. P a r y ż ;  mąkanamies. 
bież. 54-— olej rzepakowy — •— fr., spiry­
tus — *— do — •— fr.

Odpowiedzialny Redaktor Ada* Kreabswleek1.
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R ohseidene  B astk le id e r fl. 10
kr. 50 per Robe und bessere Qualitaten
versendet porto und zollfrei das Fabriks-Depot 
G. Henneberg (k. u. k. Hoflieferant), Ziirich. 
Muster umgehend. Briefe kosten 10 kr. Porto.

t

Wypłacam wylosowane w grudniu b. r. 
płatne listy zastawne Tow. kredytowego 
ziemskiego galic. j u ż  t e r a *  bez do­

liczenia jakiejkolwiek prowizyi.
Zlecenia z prowincyi uskutecznia się

bezzwłocznie. 3563

August Schellenberg
Dom bankowy i kantor wymiany we Lwowie.

Wydawnictwo gazety losowań „NADZIEJA." 
Prenumerata roezna zł. 1'70, na prowincyi 1'80

PRZYJECHALI DO LWOWA.
dnia 13 sierpnia 1389.
Hotel Europejski.

Pp. M. Węgrzynowicz z Wyżnicy, W.

Rojecki z Pieczygóry, G. Hey z Wiednia, 
S. Oppenheimer z Frankfurtu.

Hotel Angielski.
Pp. T. Biłous z Kołomyi, B. Słonecki 

z Stanisławowa, J. Koenig z Pragi, R. 
Scholz z Kamionki wołoskiej.

Hotel Zorza.
Pp. N. Głębocka z Rossyi, S. hr. 

Wiśniewski z Krystynopola, Dr. J. Bołos 
Antoniewicz z Monachium,

Pociągi ko ej ow e
(podłagjzegara lwowskiego) 

Przychodzą do Lwowa:
Z Krakowa: o godz. 8 min. 50 rano pociąg 

osobowy, o godz. 4 minut 3 po poł, po­
ciąg kurjerski, o godz. 7 minut 15 wie­
czór pociąg mieszany, o godz. 9 min. 28 
wieczór pociąg osobowy.

Z Czerniowlee: o godz. 6 min. 40 rauo 
pociąg mięszany, o godz. 8 wieczór po­
ciąg pospieszny, o godz. 11 min. 6 w 
nocy pociąg mięszany.

Z Podwołoczysk : na dworzecz główny lwow­
ski: o godz. 3 min. 15 w nocy pociąg 
mięszany, o godzinie 2 min. 20 po poł 
pociąg karjerski, o godz. 7 wieczór 
pociąg mięszany.______________________

Z B ełżca: o godz. 5 min. 53 poł. pociąg 
mięszany.

Z Podwołoczysk: na dworzec Podzamcze 
o godz. 2 min. 38 w nocy pociąg mię­
szany, o godz. 2 min. 8 po poł. pociąg 
kurjerski, o godz. 0 min. 22 wieczór po­
ciąg mięszany.

Z Tarnopola i Brodów na Podzamcze pociąg 
mięszany o g. 10 wieczór (do 13 listop.)

Ze Stryja : o godz. 12 min. 8 w nocy pociąg 
osobowy, o godz. 8 min. 26 rano pociąg 
osobowy, o godz. 3 min. 36 po poł, po­
ciąg osobowy.

Odchodzą zc Lwowa:
Do Krakowa: o godz. 4 min. 20 rano po­

ciąg osobowy, o godz. 7 min. 20 rano 
pociąg osobowy, o godz. 2 min. 28 po 
poł, pociąg kurjerski, o godz. 8 min. 80 
wieczór pociąg osobowy.

Do Czerniowiec: o godz. 9 min. 20 przed 
poł. pociąg pospieszny, o godz. 9 m. 50 
przed poł. pociąg mięszany i o godz. 10 
min. 8 w nocy pociąg mięszany.

Do Podwołoczysk : z głównego dworca: o 
godz, 9 min. 52 przed poł. pociąg 
mięszany o godz. 4 min. 11 po poł. po­
ciąg kurjerski, i o godz. 10 m. 35 w 
nocy pociąg mięszany.

Do Podwołoczysk z dworca Podzamcze :
o godz. 10 minut 23 przed poł. pociąg 
mięszany, o godz. 4 min. 22 po południu 
pociąg kuryerski i o godz. 11 minut 5 
w nocy pociąg mięszany.

Do Tarnopola i Brodów z Podzamcza pociąg 
mięszany o g. 7 rano (do 13 listopada.)

Do B ełżca : o godz. 7 min. 49 rano pociąg 
mięszany.

Do Zlmnejwody-Eudna: o godz. 4 min. 4 
po poł. pociąg osobowy.
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Cennik lwowskiej Izb y handlowej i p rzem ysłow ej.
Lwów, dnia 12 sierpnia 1889.

I. A kcye za sztukę.
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m. k. 
Kol. lwow.-ezer.-jas. po 200 zł. wa. 
Banku hip. gauc. po 200 zł. wa. 
Banku red. gal. po 200 zł. w. a.

2 i  Lia<> z a s t .  za 100 zł.
Banku hipotecznego 5 pr. w. a.

.  .  5 p r .  w. a.
wylosowane z 10 pr. premie 

Banku kraj. 4 pr. wa. los. 51 1. 
Tow. kredyt, galic. 5 pr. w. a.

_ „ 4 pr. w. a.
a * b  ̂pr. los. w 371. 

Tow. kred. gal. 4 pr. wa. los. 41'/,1. 
,  ,  » f /, pr. b » f2
P ł> » * P r' , ! ,  » .5®Listy dłużne g. Z. kr. wł. (dawniej
6 pre.) 3 pr. w. a. w likwidacyi 

Listy dłużne g Z. kr. wł. (dawniej 
5 pr.) 2li . pr. wa. w likwidacyi 

3* L isty  łh  sne za 100 zł. 
Ogół. roi. kred. Zakładu dla Gal. 

Buków. 6 pr. los w 15 lat.
4* O b lig i za luO zł. 

Indemniz. gal. 5 pr. m. k.
Oblig. Komunalne gal. Zakł. kred.

i włośe. (daw. 6 pr.) 3 pr. w. a. 
Oblig. komunalne Banku krajo­

wego 5 pr. w. a. I emisyi . 
Pożyczki kr. z r. 1873 po 6 pr. wa. 
Pożyczki kr. z r. 1883 po 4*/, pr. wa. 
5 . L osy  miasta Krakowa

„ _ Stanisławowa
6 . M onety.

Dukat h o le n d e r s k i .....................
Dukat cesarski ...........................
Napoleondor ................................
Półimperyał ................................
Bubel rossyjski srebrny . . .

_ „ papierowy . . .
100 marek niemieckich . . .

plącą żądają
walutą austr.

złr, st złr ct.
191 —
234 50 
377 -

m  50 
238 -  
281 — 
216 —

100 - 101 -

103 —
97 75- 

100 70 
96 — 

100 70 
93 80
98 55 
92 80

104 —
98 75 

101 70
97 -  

101 70 
94 80
99 55 
93 80

55 — 58 —

47 49 50

104 - 105 —

100 50 101 50

104 —
96 50 
24 -

106 — 
97 50 
26 — 
38 —

5 64 
' 5 66 

9 50 
9 72 
1 36 
1 22*/ 

58 25

5 74 
5 76 
9 60 
9 82 
1 48 

1 24*/, 
59 25

Kurs giełdy wiedeńskie].
Dnia 10 sierpnia 1889.

I. Dług p a ń stw a , płacą żądają

Jednolity dług państwa w banknot.
m a j- lis to p a d ...............................   .
luty-sierpień .....................................

Jednolity dług państwa w srebrze
styczeń-lipiec  ................................
kw iecień -październ ik .....................

Losy z roku 1854 po 250 złr. m. k. 4 pr. 
„ „ 1860 po 500 zł. w. a. 5 pr.
„ „ 1860 po 100 zł. 5 pr.
_ „ 1864 po 100 zł. . . .
„ „ 1864 po 50 zł. . . .

Renty Oom. po 42 litr. ausir. . .
Listy zast. domen, państw, po 120

zł. 5 pr..................................................
Renta papierowa 5 pr. z r. 1881 . .
Austr. renta zł. wolna od podat. 4 pr.

83.60
83.70

83.80 
83 90

84.80 8 5 . -  
84 85 85-05

131.50 132.50 
139 -  i 39.50
144.50 145 — 
1 7 4 .-  174.50 
174.— 174 50

1 5 0 .-  151.— 
99,55 9975  

109.75 109.95

B B B B >1
Gal. Tow. kred. w. a.

2* O bligacye indem. 5 pr. (za zł. m. k.)

Bukowiny . . . . . . . . . .  105.— 106. —
G a l ic y i .....................................................  104.50 105.—
Niższej Austryi . . . . . . . .  109.50 110.50
Siedmiogrodu........................................... 104.80 105.20
W ę g ie r ....................................   104.80 105.20

3* Akcye*
Bank Anglo-au it. 200 zł. emit. zł. 120 124 80 125.20 
Inst. kred. dla handlu po 160 zł. 304 75 305,25 
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł. 555.— 560.— 
Gal. ban ku hip. po 200 zł. . . .  — —.—
Gal. banku d. han. i prz. a 200 zł. wpl. 40pr. —•— —.— 
Gal. zakł. kred. ziem. a 200 zł. . —.— —.—
Bank dla krajów koronnych a 260 zł.

wpł. 50 pr..................................... — ,— —.—
Bank austro-węgiersk. a 600 zł . 909.— 910.— 
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze . —.— —.—
Aust. Tow. żeglugi par. dun. po 500 zł. m. —.--------.—
Kol. Cesarz. Elżbiety po 200 zł. m. —.— —.— 
Kol. Preszów Tarn. (w. a.) a 200 zł. —.— —.— 
Północna kolej po 1000 zł. m. k. 2535 — 2545.— 
Kol. Kar. Ludw po 200 zł. m. k. 192.25 193.— 
Lwów.-Czern. kol. I po 200 zł. a. w. 235 50 236 —

płacą żądają
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. w sr. 223 25 223 75 
Połud. kol. państw, po 200 zł. w. a. 117.75 118 25 
I. kol. węg. gai a 200 zł. w srebrze 190. — 190.50

4. L isty z a s ta w n e  losowane.

Ogólny rolniezo-kredytowy Zakład dla 
Galicyi i Bukowiny w 15 1. 6. pr. —.— —.— 

Powsz. austr. zak. kr. ziem. 41/, pr. w
złocie w 50 1........................................101.— 101.50

n » premiowe po 3 pr. 109.25 109.75 
Gal, zak. kr. ziem. Krak los w 18 1. 6pr. 93. -  —.— 

b b b n w 20 1.7 pr. 9 8 . -  99.—
w 36 1. 6 pr. 95.50 96.—

po 4 pr. . . 96.30 97.—
„ „ „ „ po 5 pr. . . 100.90 101.50
» b n „ po 5 pr. w
3' latach zwrotne . . . . . .  100.90 101.50

Banku kraj. 4*/, pr. wa. los. w 51*/, 1. 98. — 98.50 
Obligi komunalne Banku krajowego 

5 pr. w. a. I emisyi . . . .  . 100.35 —?—
Gal. banku hip. 5 pr. w 40 1. wył. 100."-!0 100.75
Banku aust. węg. 4% pr. . . 101.60 102.10
Węg. Tow. ziem. ake. po 5 pr. . . 101.— 102.—

b Zakł. kr. ziem. po 5*/, pr. . . 103.— 103 75

5. O bligacye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)
Kolej Albrechta a 300 zł. 5 pr. aw. 101,80 102.40 
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnow (w. ex.)

a 300 zł. 5 pr. w srebrze . . . 101.— 101 50
Kolej północna po 100 zł. m. k. . . 100.3U 100.8 0

b » po 100 zł. w. a. . . 102. — 102.50
Kolej gal. Kar. Lud. emisya z r. 1881

po 300 zł 4*/, pr................................ 100.50 101.—
dtto (Jarosław-Sokal) . 100.50 101.— 

Kol. gal. Łwów-Czern.Jass. emisya a 300 
zł. 4pr. w srebrze z r. 1884 . . 82 20 82.80

z r. 1884 . , 89.70 9o.20
z r. 1866 . . —.— —.—

* z r, 1872 . . —.— —.—
Węg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w sr. 100.50 101.25

6* L o s y j
Inst. kr. dla han. i pr. po 100 zł. wa. 183.60 184.50
Glarego po 40 zł. m. k. . . . . . 59.— 61 •—
Tow.żegl. par. na Dunaju po 100 zł. m.k. —.— 128 - -
Kegleyieba po 10 zł. m k „ „ . 36.50 38 50

płacą żądają
Losy miasta Krakowa po 20 zł. w. a. 24.75 25.25
Pożyczka miasta Lubiany po 20 zł. 24 50 25-—
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a. 59.7 i 60 75
Palflego po 40 zł. m. k.........................  61.75 62 25
Czerwon. krzyża aust. Tow. po 10 zł. 18.75 19 —

b a węg. „ po 5 zł. 12 25 12 50 
Fundacya szpitala Areyks. Rudolfa

po 10 zł. w. a............................................21 .— 22.—
Sam a po 40 zł. m. k............................  62.25 63.—
St. Genois po 40 zł. m. k....................  64 — 65.—
Pożycz, m. Stanisławowa (po 20 zł. wa.) —.— 57.—
Pożycz. Tryestu po 100 zł. m. k. . — 156.—

„ „ po 50 zł. w. a. . . — 75.25
Waldsteina po 20 zł. m. k. . . .  41.— 42.—
Windisehg.atza po 20 zł, m. k. . . 56 — 57.—

7. W eksle (za 3 miesiące).
Augsburg na 100 zł. w. p. n. . . —.— —.—
Berlin za 100 mark. w. p. n. . . . —.— —.—
Frankfurt za 100 mark. w. p. n. . —.— —.—
Hamburg za 100 mark. w. p. n. . —.— —.—
Londyn za 10 ft. szt. . . . . .  11970 119.95
Paryż za 100 fr. . . . . . .  47.50. ~  47 57 50

K u r
Dukat cesarski men.

n pełnej wagi 
Korona . . . .  
20 frankówka . . 
Rossyjski półimperyał 
Talar związkowy 
Srebro .....................

s  s ł o t a *
5.68.—
5.65.—

5.70.—
5.67 —

9.51.50
9.78.—

9.52.50

Z lwowskiej Izby handlowej jl przemysłowej.
Telegrafowany kurs wiedeński.

dnia 12 sierpnia 1889. sł. et.
Jednolity dług państwa w banknotach 83 65

„ » b w srebrze . 84 80
Renta w z ło c i e .......................................... 109 60
5 pr. austr. renta marcowa . . . . 9,9 55
Akcye banku austro węgier. 909

b b kredytowego wiedeńskiego 30-5 25
Londyn ................................................ . 119 70
Napoleondor ................................................ 9 51—
Dukat cesarski men. . . . 5 68
100 marek niemieckich . . . 58 47*/,

Licytacye.
L. 7977 (5419 1 - 3 )

D nia 21 sierpnia 1889 powyżej ceny 
szacunkowej lub ża takową, zaś dnia 25 
września 1889 nawet niżej takowej odbę­
dzie się w tut. Sądzie zawsze o godz. 9 ra ­
no, egzekucyjna licytacya realności wyk. 
hip. 1. 355 i 901 gminy Załucze nad Czer- 
moszem objętych Tanaseja Kopczuka spad­
kobierców i Jakóba Wojewódki Iwana w łas­
nych na rzecz Dawida Rozenheka pto. 205 
zł. zpn.

Cena wywołania 902 zł. i 160 zł.
Wadyum 92 zł. i 16 zł.
Resztę warunków, protokół oszacowa­

nia i wyciąg hipoteczny wolno przejrzeć w 
tut. registraturze.

Kuratorem wierzycieli hipotecznych u- 
stanowiony jes t adw. dr. Schafer w Sniaty-

ciągu tabularnego powyższej realności n a , 
sumie tej prawo zastawu uzyskali, zawiada­
mia z tern, że dla nich kuratorem Beri Gen- 
ser z Gzymałuwa ustanowiony został.

C. k. Sąd powiatowy 
Grzymałów, dnia 23 lutego 1889.

nie.
Sniatyn, dnia 7 lipca 1889.

L. 6639 (5368 1—3)
Celem ściągnięcia wierzytelności Cha- 

j i  Gcldberg przeciw Mechlowi Nussenbaum 
w kwocie 2700 zł. wa. zpn. odbędzie się w 
dniu 1) września 1889 o 10 godź. przed po- j 
łudniem  w tutejszym Sądzie publiczna sprze­
daż sumy 360 zł. w stanie biernym real­
ności wykazem hipotecznym nr. 45 dla 
gminy Bucyki objętej Moszka Gelbfarba 
własnej na rzecz Mechla Nussenbauma jak 
karta C. poz 1 zaintabulowanej.

Cena wywołania 360 zł.
Wadyum 10% .
Resztę warunków przejrzeć można w 

tutejszej registraturze.
O czem się chęć kupna mających, tu ­

dzież tych wszystkich którzy by po dniu 
16 m aja 1887, to jest po dniu wydania wy­

L. 2320 (5312 1 - 3 )
W Andrychowskim Sądzie powiatowym 

odbędzie się dnia 23 września 1889 i w 
dniu 21 października 1889 o godz 10 rano 
przymusowa sprzedaż połowy realności pod 
nk. 111 w Frydrychowicach położonej we­
dług wykazu hipotecznego 1 111 księgi g run­
towej katastralnej gminy Frydrychowice 
własnej na zaspokojenie wierzytelności Ste 
fana Schnitzera w kwocie 7 zł. 70 et.

Na pierwszym term inie realność ta 
tylko za cenę szacunkową lub od szacunko­
wej wyższą, zaś na drugim nawet poniżej 
tej ceny sprzedaną zostanie.

Cena wywołania 777 zł. 95 et.
Wadyum 78 złr.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

jes t adwokat dr. Jan  Malec z Andrycho­
wa.

Resztę warunków licytacyjnych przej­
rzeć można w tutejszej registraturze,

Andrychów, 20 czerwca 1889.

L. 3924 (5436 1—3)
C. k. Sąd powiatowy w Ustrzykach o- 

głasza, że dnia, 28 sierpnia 1889 i dnia 25 
września 1889 zawsze o godzinie 10 rano, 
odbędzie się egzekucyjna publiczna sprze­
daż realności pod nk. 93 w Ustyanowej po­
łożonej wedle wykazu 1. 52 dłużnika Mi­
chała Hoszkiewicza własnej na pokrycie 
pretensyi banku włościańskiego w kwocie 
150 zł wa. zpn.

Cena wywołania 250 zł.
Wadyum 25 zł. wa.

Kurator wierzycieli miejscowy notary- 
usz pan Morwitz,

Ustrzyki, 24 czerwca 1888.

L. 6157 —  (543? x ^
Zbarazki Sąd powiatowy uwiadamia, 

że w celu zaspokojenia pretensyi Majera 
Rappaporta w kwocie 300 zł. z pn., odbę­
dzie się dnia 17 września 1889 i dnia 11 
października 1889 każdym razem o godzi­
nie 10 rano przymusowa sprzedaż ciała hip. 
objętego wykazem 306 księgi gruntowej dla 
gminy katastralnej Stary Zbaraż Jędrzeja 
Wasyliszyn i ciała hip. objętego wykazem 
280 tejże księgi gruntowej Jana Suchodol­
skiego własnego ; na pierwszym terminie 
rzeczone ciała hip. sprzedane będą tylko 
wyżej lub za cenę szacunkową 530 zł. a 
względnie 290 zł., zaś na drugim także ni­
żej takowej.

Wadyum wynosi 10 prc. t. j. 53 zł. 
i 29 zł.

Zbaraż, dnia 6 lipca 1889.

L. 5097 (5416 1—3)
W tut. Sądzie odbędzie się o godzi­

nie 10 rano dnia 9 września 1889 za lub 
powyżej ceny szacunkowej, zaś d. 14 paździer­
nika 1889 nawet poniżej takowej, licytacya 
realności 1. 32 według wyk. hip. 120, 116 
i 117 księgi gruntowej gminy kat. Czołhy- 
nie objętej, Iwana Sawezaka i Iwana Se- 
natowskiego własnej, na rzecz Zakładu k re­
dytowego włościańskiego w likwidacyi pto 
187 zł. 41 ct. z pn.

Cena wywołania 214 zł.
Wadyum 21 zł. 40 ct.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tusąd. 
registraturze.

C. k. Sąd powiatowy.
Jaworów, 30 czerwca 1889.

L. 2848 (5417 1 -  3)
C. k. Sąd powiatowy w Glinianach 

ogłasza, ze przeprowadzi o godzinie lOtej 
rano w dniu 28 sierpnia 1889 powyżej c e ­
ny szacunkowej, zaś dnia 30 września 1889 
nawet poniżej takowej, licytacyę realnośei 
wyk. hip. 1 201 gminy katas ralnej Połtew 
objętej Marka Szkarady własnej, na rzecz 
Towarzystwa Zaliczkowego w Glinianach 
pto 55 zł. z pD.

Cena wywołania 46 zł.
Wadyum 4 zł. 60 ct.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tuiej- 
szosądowej registraturze.

Dla wierzycieli hipotecznych ustano­
wiono kuratorem p. Szymona Czestyńskiego.

Gliniany, dnia 20 kwietnia 1889.

L. 3814 (5434 1—3)
W tutejszym c. k. Sądzie powiatowym 

odbędzie się na prośbę Mojżesza Klugera 
celem zaspokojenia resztującej wierzytel­
ności 4 zł. 90 ct. z pn. publiczna sprzedaż 
realności pod lk. 150 w Skolem ciała ta ­
bularnego nie stanowiącej dłużniczkij Jewki 
Hrebeniak własnej w dwóch term inach 10 
września i 15 października 1889 każdym 
razem o godzinie 10 rano.

Cenę wywołania stanowi kwota 170 zł. 
W adyum 17 zł.
Na pierwszym terminie realność tylko 

za lub wyżej ceny szacunkowej, na drugim 
term inie także i niżej takowej najwięcej 
ofiarującemu sprzedaną zostanie.

Resztę warunków, przejrzeć można w 
registraturze sądowej,

Skole, 1 grudnia 1888.



L. 3869 (5367 3—3)
Celem ściągnięcia wierzytelności Ko­

pia Mayera w kwocie 180 zł, w. a. z pn,, 
przeprowadzoną zostanie w tutejszym  Sa­
dzie w dniach 22 sierpnia 1889 i 23 wrze­
śnia 1889 o godzinie 10 rano przymusowa 
publiczna sprzedaż gospodarstwa włościań­
skiego pod 1. d. 60 wyk. hip. 1. 71 gminy 
Źabokruki objętego, dłużników Michała, An­
ny i Tekli Fostyków własnego z tem, że ce­
nę wywołania stanowi cena szacunkowa 768 
zł. wa., poręczne 77 zł. i że gospodarstwo 
powyższe na pierwszym term inie tylko za 
lub wyżej, zaś na drugim term inie i niżej 
ceny szacunkowej sprzedane zostanie.

Kurator późniejszych wierzycieli Teofil 
Waydowski notaryusz w Bóbrce.

Reszta warunków w ts. registraturze.
C. k. Sąd powiatowy.

Bóbrka, dnia 30 maja 1888.

L. 11 . . .  (5886 3—3)
Celem ściągnięcia wierzytelności e. k. 

uprzyw. galicyjskiego Zakładu kredytowego 
włościańskiego w likwidacyi w kwocie 288 
zł. w. a. z pn., przeprowadzoną zostanie w 
tutejszym Sądzie w dniach 22 sierpnia i 23 
września 1889 o godzinie JOtej rano przy 
musowa publiczna sprzedaż (realności) pod 
ld. 13 wyk. hip. 1. 56 gminy Pietniczany 
Miihlbaeh objętej dłużnika Adama Rąutha 
własnej z tem, że cenę wywołania stano­
wi kwota 1200 zł., poręczne 120 zł. i że 
realność powyższa na pierwszym term inie 
tylko za lub wyżej, zaś na drugim term i­
nie i niżej ceny wywołania sprzedaną zo- 
stsiUiB*

Kurator późniejszych wierzycieli Teofil 
Waydowski no tarjusz w Bóbrce.

C. k. Sąd powiatowy.
Bóbrka, dnia 31 marca 1889.

L. 2742 (5388 3 - 3 )
Zabieński c. k. Sąd powiatowy ogła­

sza, iż celem zaspokojenia należytości To­
warzystwa Zaliczkowego w Dąbrowie w kwo­
cie 67 zł. z pn., odbędzie się w tut. Sądzie 
w dniach 7 sierpnia i 4 września 1889 ka­
żdym razem o godzinie 10 rano, egzekucyj­
na licytacya realności whl. 12 ks. gr. gm. 
kat. Bieniaszowiee objętej na imię Apolonii 
Koziarzyny zapisanej.

Cena wywołania 1514 zł. 90 ct. w. a.
Wadyum 151 zł. 50 ct.
Resztę w artnków  licytacyjnych przej­

rzeć można w registraturze.
Żabno, 17 czerwca 1889.

L. 2687 (5387 3 - 3 )
Zabieński c. k. Sąd powiatowy ogła­

sza, iż celem zaspokojenia należytości Iz ra­
ela Manheimera w kwocie 60 zł. z pn., 
odbędzie się w t. Sądziejw dniach 7 sierpnia 
i 11 września 1889 każdym razem o godzi­
nie 10 rano, egzekucyjna licytacya 1/6 czę­
ści realności whl. 74 ks. gr. gminy Żabno, 
Zakirchale i Targowisko objętej na F ran ­
ciszka Lechowicza zapisanej.

Cena wywołania 229 zł. 50 ct.
Wadyum 23 zł.
Resztę warunków licytacyjnych przej­

rzeć można w registraturze.
Żabno, 17 czerwca 1889.

w dwóch term inach licytacyjnych dnia 19 
września i dnia 21 paźbziernika 1889 ka­
żdym razem o godz. 10 rano w biurze są- 
dowem.

Cena wywołania tej realności wynosi 
160 zł.

Wadyum zaś 16 zł.
Resztę warunków licytacyjnych i wy­

ciąg hipoteczny przejrzeć można w Sądzie
Dla niewiadomych wierzycieli ustano­

wiono kuratorem ad actum p. Teofila Gat- 
tego c. k. notaryusza w Niepołomicach.

Niepołomice, dnia 4 czerwca 1889.

L. 9681 - (5020 3—4)
C k. Sąd obwodowy Tarnowski podaje 

do wiadomości, że na zaspokojenie wierzy* 
telnośei Tarnowskiej kasy oszczędności przy­
znanej w sumie 87 złr. wa. z należytościa- 
mi dodatkowymi, rozpisaną została dozwo­
lona już tut. sąd. uchwałą z dnia 8 grudnia 
1888 1. 18806, sprzedaż egzekucyjna 1/3 
części realności pod Ik. 240 w Tarnowie 
na Zawału położonej, do dłużnej masy spa­
dkowej Leiby Zweiera należącej.

Sprzedaż odbędzie się przez licytacyę 
publiczną w sądzie tutejszym w dwóch te r­
minach, a mianowicie w dniu 20 września 
i 25 października 1889 każdym razem  o 10 
godz. przed poł.

Cenę wywołania stanowić będzie w ar­
tość szacunkowa 109 złr. 33 ct., poniżej 
której w term inie pierwszym realność sprze­
daną nie będzie'

W drugim term inie nastąpi sprzedaż 
za jakąkolwiek najwyżej ofiarowaną cenę.

Wadyum przy licytacyi złożyć się m a­
jące wynosi 10 złr.

Resztę warunków, wyciąg hipoteczny 
i akt szacunkowy, przejrzeć można w regi­
straturze c. k. sądu obwodowego.

Tarnów, dnia 11 lipca 1889.

L. 2932 (5389 3 - 3 )
Zabnieński c. k. Sąd powiatowy ogła­

sza, iż celem zaspokojenia należytości dr. 
Wojciecha Busia w kwocie 30 zł. z pn. od­
będzie się w tut. Sądzie w dniach 7 sier­
pnia i 11 września 1889 każdym razem o 
godzinie 10 rano egzekucyjna licytacya po­
łowy realności ks. gr. 183 gminy kat. Ża­
bno na imie dłużnika Jana Kobylańskiego 
zapisanej.

Cena wywołania 812 zł. 50 ct.
Wadyum 31 zł. 25 ct.
Resztę warunków licytacyjnych przej­

rzeć można w registraturze.
Żabno, 16 czerwca 1889.

L. 5460 (5049 3— 3)
C. k. Sąd powiatowy w Chrzanowie 

ogłasza, iż celem zniesienia spólności po­
siadłości pod 1. kons. 19 w Pogorzycach 
odbędzie się w tut. gmachu sądowym w 
dniach 19 września i 24 października 1889 
każdym razem o godz. 10 rano licytacya 
realności 1. kons. 19 w Pogorzycach, do 
Stanisława i Maryanny małż Cudaków i 
do Jana i Tekli małż. Byliców należącej. 

Cena wywołania 874.zł.
Wadyum 87 zł. 40 ct 
Resztę warunków licytacyjnych przej­

rzeć można w registraturze.
Kuratorem wierzycieli hipotecznych 

niewiadomych jes t adwokat dr. Józef Kre- 
mer w Chrzanowie z substytucyą dr. Wit- 
tlina w Chrzanowie.

Chrzanów, 27 kwietnia 1889.

Kuratorem wierzycieli hipotecznych 
niewiadomych jest adw. dr. Kremer w Chrza­
nowie.

Chrzanów, 4 maja 1889.

L. 864 (5048 3 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Chrzanowie 

opłasza, iż celem zaspokojenia należytości 
Walery i Strzemeckiej z Chrzanowa w kwocie 
74 złr. i 249 złr. 12 ct. z pn., odbędzie 
się w gmachu sądowym w Chrzanowie 
w dniach 19 września i 24 października 
18s9 o godz. 10 rano, egzekucyjna licyta­
cya realności lwh. 14 gm. kat, Chełmek.
b) 2/4 części posiadłości lwh. 207 gm. kat. 
Chełmek, do solidarnych współdłużników 
Franciszka i Joanny Weseekici. .leżących,
c) całej posiadłości lwh. 146 gm. kat. 
Chełmek i d) 1/8 części posiadłości lwh. 
151 gm. kat. Bobrek, do dłużnika Franci­
szka Weseekiego należących, własnej.

Cena wywołania realności ad a) 2452 
złr., ad b) 50 złr,, ad c) 540 z łr ,  a ad d) 
100 złr.

Wadyum 10 prc. każdej z cen wywo­
łania.

Resztę warunków licytacyjnych, akt 
oszacowania i wyciągi hipoteczne, przejrzeć 
można w registraturze.

Kuratorem wierzycieli hipotecznych 
niewiadomych, je s t adw. dr. Józef Kremer 
w Chrzanowie, z substytucyą p. Dalaisza 
w Chrzanowie.

Chrzanów, 21 lutego 1889.

L. 4602 4973 2—3)
C. k. Sąd powiatowy w Podhajeach 

zawiadamia z miejsca pobytu i życia n ie ­
znanego Majera Bera 2 im. Freundlieha, że 
wjsprawie egzekucyjnej Zakładu kredyt, ziem­
skiego w Krakowie przeciw niemu o 800 zł. 
z pn., wyznaczono do egzekucyjnej lieyta- 
cyi realności pod 1. 456 w Podhajeach dwa 
termina, a to na dzień 23 września 1889 
i 24 października 1889 o godz. 10 rano i 
że dlań kuratorem ustanowiono adw. dr. Wu- ; 
leryana Kaflinskiego z Podhajec.

Wzywa się tedy egzekuta, by się z ku 
ratorem porozumiał lub innego zastępcę są 
dowi wskazał.

Podhajce, 7 maja 1889.

L. 3764 (5128 3 - 3 )
C. Sąd powiatowy w Rohatynie ogła­

sza, że przeprowadzi przymusową pnbliczną 
sprzedaż realności 1. 72 w Podkamieniu we­
dle wyk. hip. nr. 60 tejże gminy dłużni­
ka Szmila Panzera własnej na zaspokojenie 
wierzytelności Zakładu kredyt, włość, w li- 
kwida. we Lwowie a to 15 ra t po 9 zł. i 
reszty kapitału 89 zł. 92 ct. w. a. z pn., 
dnia 19 września i 31 października 1889 
o godz. 10 rano, na pierwszym terminie za 
lub wyżej ceny szacunkowej 600 zł. w. a- 
w drugim zaś i poniżej takowej.

Wadyum wynosi 60 zł.
Reszta warunków, wyciąg hipoteczny, 

akt ocenienia można przejrzeć w Sądzie.
Kuratorem nieznanych wierzycieli usta­

nowiony Kazimierz Abgarowicz w Rohatynie.
Rohatyn, dnia 6 kwietnia 1889.

L. 3091 (4767 8 - 3 )
C. k. Sąd powiatow y w N iepołom icac  

przeprow adzi celem  zaspokojenia na e y 
ści w kwocie 60 zł z pn. przymusową sprze­
daż realności lwh. 47 gm. kat.
wic objętej a Stanisława Zawadzkiego wła- 
snej na rzecz kasy oszczędności w Bochn

L. 8221 (5082 3 - 3 )
C. k. Sad powiatowy miej. deleg. S. 

II. we Lwowie rozpisuje celem ściągnięcia, 
na rzecz Barueha Kalismana sumy 200 zł. 
wa. zpn. licytacya realności spadkobierców 
Jakóba Schwarza własnej wyk. hipot. 260 
gminy Grzybowiee objętej na dzień 19 
września 1889 i na dzień 31 października 
1889 zawsze o godzinie 10 rano w biurze 
nr. III.

Cena wywołania 275 zł. wa.
Wadyum 27 zł 50 ct. wa.
Na pierwszym term inie realność tę 

nabyć można za lub wyżej ceny wywołania, 
na drugim i poniżej.

Resztę warunków, protokół opisania, 
przynależności ocenienia, tudzież wyciąg 
hipot. przejrzeć można w tus. registraturzre 
Kurator niewiadomych wierzycieli adw. dr. 
Kohn.

Lwów, dnia 26 czerwca 1889.

L. 3848 _ (5127 3 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Rohatynie ogła­

sza, że przeprowadzi przymusową publiczną 
sprzedaż realności wedle wyk. hip. nr. 172 
i 173 gminy Pomonięta dłużników Jacia i 
Procia Mandronów własnych, na zaspokoje­
nie wierzytelności Zakładu kredytowego 
włościańskiego w likwidacyi, a to 16 rat a
12 zł. i jednej pr. 12 zł. 16 ct. dnia 19go
września i 31 października 1889 o godz. 10 
rano na pierwszym terminie za lub wyżej 
ceny szacunkowej 762 zł. 10 ct.

Wadyum wynosi 76 zł. 20 ct.
Reszta warunków, wyciąg hipoteczny, 

akt ocenienia można przejrzeć w Sądzie.
Kuratorem nieznanych wierzycieli usta­

nowiony Kazimierz Abgorowicz w Rohatynie.
Rohatyn, dnia 12 kwietnia 1889.

L. 4602 4973 2 - 8 )
C. k. Sąd powiatowy w Podhajeach 

ogłasza niniejszem, że na zaspokojenie n ie­
spłaconej pretensyi c. k. uprz.j gal. Zakła­
du ziemskiego w Krakowie 15 ra t po 45 zł. > 
tudzież reszty kapitału 534 zł. 66 ct. z pn. 
odbędzie się w Sądzie tutejszym egzekucyj- 1 
na sprzedaż realności pod 1. k. 456 w Pod- 
hajcach położonej ciała tabularnego nie 
stanowiącej dłużnika z miejsca pobytu i ży­
cia niewiadomego Majera Bera Freundlieha 
własnej w drodze publicznej licytacyi w ; 
dniach 23 września 1889 i 24 października ; 
1889 każdym razem o godz. 10 przed po- 1 
łudniem w zabudowaniu Sądu tutejszego, j 

Cenę wywołania stanowi wartość po- j 
wyższej realności przy udzieleniu pożyczki : 
przyjęta w kwocie 2000 zł. i realność t a n a  ; 
pierwszym terminie tylko za lub wyżej ee- 
ny szacunkowej, na drugim zaś nawet po­
niżej tej ceny najwięcej ofiarującemu sprze­
daną zostanie.

Wadyum wynosi 200 zł.
Resztę warunków licytacyjnych i pro­

tokół opisania przejrzeć można w tus. re ­
gistraturze.

Dla niewiadomych wierzycieli którym- 
by możliwie przysługiwało prawo zastawu 
na rzeczonej realności i tych wszystkich 
którymby uchwała niniejsza doręczoną być 
nie mogła, ustanowiono kuratora Michała 
Borowskiego z Podhajec.

Podhajce, 7 maja 1889.

Resztę warunków i wyciąg hipoteczny 
przejrzeć można w registraturze c. k. Sądu 
obwodowego.

Tarnów, dnia 18 lipca 1889.

L- 7120  ̂ (5395 2 _ 3)
C. k. Sąd powiatowy w Podhajeach 

ogłasza niniejszem, że na zaspokojenie pre­
tensyi galic. Zakładu kredyt, ziemskiego w 
Krakowie w kwocie 250 zł. z pn., odbędzie 
się w Sądzie tutejszym egzekucyjna sprze­
daż realności pod Ik. 51 w Białokiernicy, 
wykazem hipot. 62 księgi grunt, gminy kat! 
Białokiernica objętej dłużnika Macieja Ma­
łego własnej w drodze publicznej licytacyi 
w dniach 11 września 1889 i 12' paździer­
nika 1889 każdym razem o godzinie lOtej 
przed południem w zabudowaniu sądu tu ­
tejszego.

Cenę wywołania stanowi wartość po­
wyższej realności przy udzieleniu pożyczki 
przyjęta w kwocie 400 zł. wa. i realność ta  
na pierwszym terminie tylko za lub wyżej 
ceny szacunkowej, na drugim zaś nawet po­
niżej tej ceny najwięcej ofiarującemu sprze­
daną zostanie.

Wadyum wynosi 40 zł.
Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 

hipoteczny i protoaół opisania przejrzeó mo­
żna w tus. registraturze.

Dla niewiadomych wierzycieli, którzy- 
by możliwie po dniu 29 grudnia 1888 jako 
dniu wystawienia wyciągu hipotecznego do 
hipoteki weszli i tych wszystkich którymby 
uchwała niniejsza doręczoną być nie mo­
gła ustanowiono kuratora Michała Boro­
wskiego z Podhajec.

Podhajce, 30 czerwca 1889.

L. 4581 * (5216 2 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy w Złoczowie oznaj­

mia, że celem wydobycia na rzecz Zakładu 
kredytowego włościańskiego 10 rat pożyczko­
wych po 32 zł. 50 ct. i resztującego kapi­
tału 405 zł. 14 ct. z pn., odbędzie się w 
tymże Sądzie obwodowym dnia 23 wrze­
śnia i 28 października 1889 każdym razem 
o godzinie 10 przed południem przymusowy 
jawny przetarg majętności tab. Kędziory, 
objętej 502 wyk. hip. księgi gruntowej w 
tutejszym Sądzie obwodowym prowadzonej, 
dłużnika Karola Kędzierskiego własnej, a 
położone/ w gminie Niestanice w c. k. S ta­
rostwie Kamionka, a to na pierwszym ter­
minie nie niżej ceny szacunkowej, na dru­
gim zaś i niżej takowej.

Cena wywołania 1250 zł.
Wadyum 125 zł.
Resztę warunków przetargu i wyciąg 

hipoteczny przejrzeć można w tutejszej re­
gistraturze.

O tem zawiadamiamy wszystkich wie­
rzycieli, którzyby po dniu 11 czerwca 1886 
jako dniu wystawienia wyciągu hipoteczne­
go prawa rzeczowe do powyź podanej n ie­
ruchomości nabyli, lub którymby uchwała 
niniejsza lub później w tej sprawie zapaść 
mające uchwały, albo wcale, albo w nale­
żytym czasie doręczone być nie mogły, 
do rąk ustanowionego uchwałą z 23 czer­
wca 1888 P 3804 kuratora p. adw. dr. We­
sołowskiego, z podstawieniem p. adw. dr. 
Heynego w Złoczowie.

Złoczów, 13 lipca 1889.

BCZ łudj ----* “
sa»»®ł® Lwowska* Nic. 181 * 4nia 14 sierpnia

L. 5631 (5050 3 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Chrzanowie 

ogłasza, iż celem zaspokojenia należytości 
Jana Bąby z Płazy w kwocie 5 zł. z pn., 
odbędzie się w gmachu sądowym w dniach 
19 września i 24 października 1889 o go­
dzinie 10 rano egzekucyjna licytacya poło­
wy realności 1. kons. 185 w Płazie Rozalii 
1. Kozikowej 2. Kulczykowej własnej.

Cena wywołania 297 zł. 50 ct.
Wadyum 30 zł.
Resztę warunków licytacyjnych przej­

rzeć można w Registraturze.

. 8567 (5413 2 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy Tarnowski poda­

je  do wiadomości, że na zaspokojenie wierzy­
telności c. k. uprz. gal. akc. Banku hipote­
cznego nakazem zapłaty c. k. Sądu krajo­
wego we Lwowie z dnia 12 listopada 1887
1. 46605 przynajmniej w 3 sumach po 1087 
zł. 50 ct. wa. z Dależytościami dodatkowe- 
mi dozwoloną została sprzedaż egzekucyjna 
dóbr „Kowalowa część dolna" wykazem 788 
dóbr „Kowalowa część" wykazem 789 i dóbr 
„Kowalowa część" wykazem 790 tut. Sąd 
księgi gr. dóbr tab. objętych w powiecie są­
dowym Tuchowskim położonych do dłużni­
ków Bolesławy Żelechowskiej, Heleny z 
Żelechowskich Balickiej. Kazimierza Żele­
chowskiego i Jadwigi Żelechowskiej nale­
żących.

Sprzedaż odbędzie się przez licytacyą 
publiczną w Sądzie tutejszym  w dwóch tei- 
minach a mianowicie w dniu 11 września 
1889 i w dniu 16go października 1889 ka­
żdym razem o godzinie 10 przed południem.

wywołania stanowić będzie kwo­
ta bO.OOO zł. poniżej której w term inie p ier­
wszym dobra sprzedane nie będą.

W drugim term inie nastąpi sprzedaż 
także za niższą cenę, jednak nie poniżej 
20.000 zł.

Wadyum przy licytacyi złożyć się m a­
jące wynosi 6000 zł. wa.

L. 5100 (5400 2—3)
Zbarazki Sąd powiatowy uwiadamia, 

że w celu zaspokojenia pretensyi Banku h i­
potecznego we Lwowie o 1209 zł. 67 ct. e  
pn., odbędzie się dnia 19 września 1889 o 
godzinie 10 rano przymusowa sprzedaż real­
ności pod Ik. 6/12 w Zbarażu położonej we­
dle wykazu hip. 694 nowej księgi grunto­
wej dla gm. kat. Zbaraż miasto Dawida 
Kitaj w jednej a Efroima Reiss tudzież Udi 
Perli Reiss w drugiej połowie własnej.

Na tym terminie rzeczona realność 
sprzedaną będzie także niżej ceny szacun­
kowej 6220 zł.

Wadyum wynosi 311 zł.
Zbaraż, dnia 29 czerwca 1889.

L 2062 (5397 2 - 3 )
Celem zaspokojenia wierzytelności Za­

kładu kredytowego włościańskiego w likwi­
dacyi we Lwowie w kwocie 150 zł. wa. z 
pn., zostanie realność pod lk. 73 rep. 80 w 
Wołoszynowej Kaśki Michajlik i spadko­
bierców Semiona Michajlik własna dnia 11 
września 1889 i 16go października 1889 o 
godzinie 10 przed południem, na pierwszym 
term inie tylko wyżej lub za cenę wywoła­
nia 400 zł. w a , na drugim także niżej ce­
ny wywołania sprzedana.

Zakład wynosi 40 zł.
O tem zawiadamia się wierzycieli, któ­

rzy po dniu 14 grudnia 1888 prawa rzeczo­
we do powyższej realności nabyli, lub któ­
rzyby o takowej uwiadomieni nie zostali do 
rąk kuratora p. Maryana Władyczyńskiego 
w Staremmieście i przez edykta.

C. k. Sąd powiatowy.
Starem.asto, 5 lipca 1889.



L. 8538 (5385 2—3)
C. k. Sąd obwodowy w Brzeżanach po­

daje do wiadomości, że w celu zaspokoje­
nia pięciu półrocznych ra t pożyczkowych po 
126 zł. wa. z pn., pretensyi hipotekowanej 
wedle poz. 6 i 7 karty C. wyk. h. 1. 169 
na dobrach Ujazd w kwocie 4.200 zł. z pn. 
odbędzie się w zabudowoniu tegoż Sądu w 
sali nr. 12 w dniach 18go września 1889 i 
24 października 1889 każdym razem o go­
dzinie 10 przed południem publiczna przy­
musowa sprzedaż dóbr Ujazd w powiecie 
rohatyńskim położonych wedle poz. 6 karty
B. wyk. h. 1. 169 własność Franciszka 
Gromczewskiego stanowiących.

Cena wywołania wynosi 8442 zł. n i­
żej której sprzedaż dopiero na drugim  te r­
minie nastąpić może.

Wadyum ustanowione na kwotę 844 zł. 
20 ct. wa.

Nabywca obowiązany będzie te wierzy­
telności,których zapłatę wierzyciele przed te r­
minem zapłaty lub umówionem wypowiedze­
niem przyjąć by nie chcieli, przyjąć do za­
płaty z hipoteki za potrąceniem z ceny ku­
pna o ileby z takowej wedle porządku ta­
bularnego do zapłaty przypadały.

Resztę warunków licytacyjnych wolno 
przejrzeć w Sądzie tutejszym.

O rozpisaniu licytaeyi uwiadamia się 
strony interesowane tudzież tych wierzycieli 
którzyby dopiero po dniu 22 grudnia 1888 
jako dniu wystawienia ekstraktu tabularnego 
hipotekę uzyskali, lub którymby uchwała 
niniejsza lub późniejsze w lej sprawie za­
paść mające, z jakiegokolwiek powodu nie- 
mogły być doręczone do rąk ustanowionego 
niniejszem kuratora w osobie p. adw. dr. 
Schatzla ze substytueyą p. adw. dr. Madey- 
skiego jako też za pomocąj niniejszego edyktu.

Brzeżany, 27 lipca 1889.

L. 3070 (4237 2—3)
W c. k. Sądzie powiatowym miej. del. 

w Rzeszowie celem zaspokojenia wierzytel­
ności galicyjskiego Zakładu kredytowego 
ziemskiego w Krakowie w kwocie 300 zł. 
odbędzie się przymusowa publiczna sprze­
daż realności pod n. k. 77 w Woli zgło- 
bieńskiej, wyk. hip. 1. 85 gminy Wola zgło- 
bieńska na imię Maryanny z Rzepków Kró­
lowej zaintabulowanej w dniach 21 wrze­
śnia 1889 i 30 października 1889 każdym 
razem o 10 godzinie rano.

Cena wywoławcza 800 zł.
Wadyum 80 zł.
Rzeszów, 18 lipca 1889.

L. 3646 (4547 3 - 3 )
Dnia 20 września i dnia 25 paździer­

nika 1889 każdym razem o godzinie lOra- 
no odbędzie się w tutejszym Sądzie egze­
kucyjna publiczna licytacya 1/2 realności n. 
62 lwh.62 w Dobczycach położonej i J/2 real­
ności lwh. 758 objętej Józefa W alasa w ła­
snej na pokrycie pretensyi Kasy Oszczędno­
ści w Bochni w kwocie 120 zł. wa. zpn.

Cena wywołania wynosi co do 1/2 real­
ności lwh. 62 kwotę 200 zł., zaś wadyum 
20 zł., zaś co do 1/2 realności lwh. 758 
kwotę 129 zł., zaś wadyum 13 zł.

Resztę warunków można przejrzeć w 
tutejszej registraturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
miejscowy c. k. Notaryusz p. Br. Rogalski 
ustanowiony.

C. k. Sąd powiatowy 
Dobczyce, 10 lutego 1889.

L. 7187 (5257 2 - 2 )
D o n i e s i e n i e .

Zarząd wojskowy nabywa zwyczajem 
kupieckim :

cetńarów metrycznych 
dla stacyi siana słomy równej

Krakowa . . . .  4200 5000
Tarnowa . . . .  3200 —
Rzeszowa . . . .  2700 —
D ę b i c y ..........................  900 —
Jarosław ia . . . .  3800 1000
Przemyśla . . . .  7300 7100

Odnośne oferty sprzedawców mają być 
przedłożone do 22 sierpnia b. r , a miano­
wicie do 11 godziny przed południem w
biurze e. k. intendaDtury 1 korpusu w Kra 
kowie.

Warunki dokładne przejrzeć można 
szczegółowo w rządowej „Gazecie Lwow­
skiej", w „Czasie" i „Nowej Reformie" z 
dnia 6 sierpnia 1889, a nadto w c. k. woj­
skowych magazynach prowiantowych w K ra­
kowie , Tarnowie, Rzeszowie, Jarosław iu i 
Przemyślu, tudzież w filialnym magazynie 
wojskowym w Dębicy.

C. k. Intendantufa pierwszego korpusu.

Konkursa.
L. 12509 (5382 3 3)

Celem obsadzenia posady prierwszego 
sługi szkolnego przy ck. gimnazyum IV. 
we Lwowie rozpisuje się konkurs z term i­
nem do 4 września 1889.

Z posadą tą do której obowiązkowo 
należą także wszelkie czynności zwykłych

stróżów domowych (rębanie drzewa, pale­
nie w piecach itp.) połączoną jest rocz: 
płaca Trzystu (300) zł. z dodatkiem akty- 
walnym w kwocie 75 zł. i wedle okolicz­
ności wolne pomieszkanie w zabudowaniu 
szkolnem.

Ubiegający się o tę posadę ma udo­
wodnić znajomość języka polskiego w sło­
wie i piśmie, tudzież świadectwem rządowe­
go lekarza fizyczne uzdolnienie potrzebne 
do pełnienia obowiązków służbowych-

Podania zaopatrzone w dokumenta wy­
kazujące wiek i stan kompetenta, wnieść 
należy w terminie wyż wskazanym do ck, 
Rady szkolnej krajowej na ręce Dyrekcyi 
ck. IV. gimn&zyum we Lwowie a to jeżeli 
kandydat zostaje w służbie pubPcznej za 
pośrednictwem przełożonej władzy.

W myśl ustawy z dnia 19 kwietnia 
1872 d. p. p. nr. 60 mają pierwszeństwo 
przy obsadzeniu rzeczonej posady wysłuże­
ni podoficerowie ck. armii posiadający wy­
maganą kwalifikaeyę a zaopatreni w przepisa­
ny certyfiikat a dopiero w braku tychże 
mogliby ewentualnie być uwzględnieni inni 
ukwalifikowani kompetenci.

Gdyby ta posada nadaną została ja ­
kiemu w myśl §. 4 przytoczonej ustawy u- 
prawnionemu kompetentowi, który zajmuje 
już posadę sługi przy tej samej lub innej 
szkole średniej, opróżnione w ten sposób 
miejsce sługi przy tej samej lub innej szko­
le średniej galic. z płacą roczną 250 zł. i 
dodatkiem aktywalnym rocz : 62 zł. 50 ct. 
i wedle możności wolnem pomieszkaniem 
będzie nadane jeonemu z kompetentów, któ­
rzy wyraźnie o takie ewentualne nadanie o- 
próżnić się mającej posady sługi przy tej 
samej lub innej szkole średniej prosić będą 

Z c. k. krajowej Rady szkolnej. 
Lwów, dnia 4 sierpnia 1889.

L. 1860 (5379 3 - 3 )
Przy Sądzie powiatowym w Dobczy­

cach jest opróżnioną posada sędziego po­
wiatowego w VIII. randze.

Ubiegający się o tę względnie przy 
innym Sądzie powiatowym opróżnić się mo­
gącą posadę sędziego powiatowego wniosą 
swe podania w drodze przepisanej do Pre- 
zydyum Sądu krajowego w Krakowie do 28 
sierpnia 1889.

W Krakowie dnia. 6 sierpnia 1889.

L. 28717 (5448 1 - 3 )
Na posadę dyrektora ck. urzędu pocz­

towo telegraficznego we Lwowie z pobora­
mi VII. klasy rangi i kaucyą równającą 
się rocznej płacy.

Podania należy wnieść najpóźniej do 
1 września b. r. w ck. Dyrekcyi poczt i 
telegrafów we Lwowie.

Lwów, 11 sierpnia 1889.

L. 4705 (5422 1 - 3 )
Przy c k. Sądzie powiatowym w Mi­

lówce opróżnioną jest posada funkcyonaryn • 
sza ck. Prokuratoryi Państwa z roczną re- 
muneracyą 300 zł wa.

Ubiegający się o tę posadę winni po­
dania swe należycie udokumentowane wnieść 
do ck. Prokuratoryi Państwa w Wadowi­
cach w przeciągu 14 dni od trzeciego ogło­
szenia niniejszego konkursu.

Wadowice, dnia 10 sierpnia 1889.
Ck. Prokurator Państwa

K s i ę g i  gruntowe.
L. 6044 (5432)

C k. Sąd powiatowy zawiadamia, że 
dochodzenia miejscowe celem założenia księ­
gi gruntowej dla gminy katastralnej Opo- 
rzee dnia 19 sierpnia 1889 rozpoczyna.

Każdy kto ma interes prawny w zba­
daniu stosunków posiadania, może się zgło­
sić i wszystko przytoczyć co dla w yjaśnie­
nia lub obrouy praw swych za stosowne uzna. 

Skole, dnia 7 sierpnia 1889,

Upadłości.
L. 4466 (5380 3 - 3 )

C. k. Sąd obwodowy w Wadowicach 
ogłasza wdrożone postępowanie konkursowe 
do majątku Franciszka Curzydły w Andry­
chowie zamieszkałego, a to do całego ru ­
chomego, gdziekolwiek znajdującego się i 
do nieruchomego majątku położonego w kra­
jach, w których ustawa z dnia 25 grudnia 
1868 Dz. pr. p. z roku 1869 nr. 1 oho 
wiązuje.

Komisarzem konkursowym zamianowa­
ny został p. dr. Karol Górski, c k. sędzia 
powiatowy w Andrychowie, tymczasowym 
zaś zawiadowcą masy p. adwokat dr. Jan  
Malec w Andrychowie, ze substytueyą p. a~ 
dwokata dr. Izydora Daniela w Wadowi­
cach.

Celem potwierdzenia ustanowionego 
przez Sąd, lub przedstawienia innego za­
wiadowcy masy konkursowej i jego zastęp­
cy, tudzież obrania wydziału wierzycieli,

wyznacza się term in na dzień 30 sierpnia 
1889 o godzinie 10 przed południem w biu­
rze komisarza konkursowego, na którym sta­
wić się mają wierzyciele z dokumentami ro­
szczenia ich wykazującemi.

Wszyscy do tej masy konkursowej jako 
wierzyciele jej roszczenia mający, chociaż­
by o takowe nawet i spory wytoczonemi 
były, powinni takowe do dnia 30 wrześni;. 
1889 stosownie do przepisów ustawy kon­
kursowej, unikając szkodliwych następstw 
tamże zagrożonych w Sądzie obwodowym 
lub u komisarza konkursowego zgłosić i na 
term inie w dniu 30 października 1889 o go­
dzinie 10 przed południem odbyć się m a­
jącym, przed komisarzem konkursowym do 
likwidacyi i do uporządkowania podać.

Termin ostatni służyć ma zarazem j a ­
ko term in do zawarcia ugody w §. 68 u. k. 
przewidzianej, na który w tym celu wszy­
scy wierzyciele niniejszem zawezwanie o- 
trzymują.

Zgłoszonym i na ogólnym terminie 
stawającym wierzycielom służy prawo przez 
wolny obiór w miejsce zawiadowcy masy, 
jego zastępcy i członków wydziału wierzy­
cieli dotychczas urzędujących, powołać s ta ­
nowczo inne osoby, w których pokładają 
zaufanie.

Wierzyciele, którzy w Andrychowie 
lub w pobliżu nie mieszkają, winni są przy 
zgłoszeniu wymienić pełnomocnika tamże 
zamieszkałego w celu doręczania uchwał są­
dowych, w przeciwnym bowiem razie na 
wniosek komisarza konkursowego wierzy­
cielom rzeczonym na ich niebezpieczeństwo 
i koszt zostałby kurator ustanowiony.

Dalsze ogłoszenia w toku tego postę­
powania konkursowego zamieszczane będą 
w dzienniku urzędowym „Gazety Lwow­
skiej."

W Wadowicach, dnia 3 sierpnia 1889.

Kuratele.
L. 3577 (5365 3 - 3 )

Andrucha Sadłę z Chłopiatyna uzna­
no marnotrawcą. Kuratorem jego ustano­
wiono Hrycia Jacyszyna z Chłopiatyna.

C. k. Sąd powiatowy.
Bełz, dnia 20 maja 1889.

L. 4915 (5371 3 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Ropczycach 

w skutek zatwierdzenia ze strony c. k. S ą­
du obwodowego w Tarnowie z dnia 29go 
maja 1889 1. 8627 postanowienia z dnia 
16 maja 1889 1. 4017 uznaje Maryannę 
Szczepkowiczową z Broniszowa marnotraw- 
czynią. Kuratorem ustanowiono Jakóba Swię- 
tonia z Broniszowa.

C. k. Sąd powiatowy.
Ropczyce, 13 czerwca 1889.

L. 4901 (5370 3—3)
Podaje się do publicznej wiadomości,

że Danko Zuk, syn Senka z Nahaczowa,
uchwałą c. k. Sądu obwodowego w Prze­
myślu z 12 czerwca 1889 1. 6413 za mar 
notrawcę uznany i że dla niego kurator w 
osobie Fedka Teraz z Nahaezowa zamiano­
wany został.

C, k. Sąd powiatowy.
Krakowiec, 22 czerwca 1889.

L. 1610 (5399 2— 3)
Jacko Bykowski z Krowinki uznany 

marnotrawcą, kuratorem ustanowiony został 
Kajeten Aspras z Krowinki.

C. k. Sąd powiatowy. 
Trembowla, 29 lutego 18g9.

L. 2613 (5480 1—3)
Hryńko Loch z Łuki wielkiej uznany 

został za marnotrawcę. Kuratorem ustano­
wiono Filipa Brykajło gospodarza z Łuki. 
wielkiej.

C. k. Sąd powiatowy.
Mikulińce, dnia 6 czerwca 1889.

Wyroki prasowe.
L. 13155 (5374)

W imieniu Jego Cesarskiej M ościł 
C. k. Sąd krajowy dla spraw karnych 

we Lwowie orzekł na mocy §§. 589 i 498 
sp. k. i i §. -37 u. pr., że treść artykułu u- 
mieszczonego w numerze 211 czasopism a: 
„Kuryer lwowski z daia 1 sierpnia 1889 
pod n ap isem : „Kwestya kobieca na kon­
gresach" zawiera znamiona występku z §. 
516 uk. zatem usprawiedliwioną jes t zarzą­
dzona przez c. k. Prokuratora rządowego 
konfiskata tego czasopisma.

W skutek tej uchwały wzbronione jes t 
dalsze rozpowszechnienie tego artykułu a 
zabrany nakład ma być zniszczony.

Lwów, dnia 2 sierpnia 1889.

L. 13214 (5375)
W imieniu Jego Cesarskiej Mości I 
C. k. Sąd krajowy dla sęraw karnych 

we Lwowie orzekł na mocy t)§. 489 i 493

sp. k. i §. 37 u. pr., że treść broszury pod 
tytułem : „Libellus accusatorius et supplex 
pajochi Stojałowski summo pontifici obla- 
tus" zawiera znamiona wyst. z §. 487 i 488 
nk. i art. V. ust. z 17 grudnia 1862 Dz. p. 
z r. 1863 zatem usprawiedliwioną jes t za­
rządzona przez ck. Prokuratora rządowego 
konfiskata tego czasopisma.

W skutek tej uchwały wzbronione jest 
dalsze rozpowszechnienie tego artykułu a 
zabrany nakład ma być zniszczony.

Lwów, dnia 4 sierpnia 1889'.

L. 13297 —  (5376)
W imieniu Jego Cesarskiej M ościł 

C. k. Sąd krajowy dla spraw karnych 
we Lwowie orzekł na mocy §§. 489 i 493 
sp. k. i §. 37 u. pr., że treść artykułów u- 
mieszczonych w numerze 14 czasopism a: 
„Zerkało" z dnia 15 (27) lipca 1889 pod 
napisem : „Szkarałupnyk" od słów: Fylun- 
ciu.... ja, aż do słów : ałe Romańczuk i 
Łuć i Proć od początku aż do s łó w : sztrof 
dla skarbu, zawiera znammna występku z 
§. 300 uk. zatem usprawiedliwioną je s t za­
rządzona przez ck. Prokuratora rządowego 
konfiskata tego czasopisma.

W skutek tej uchwały wzbronione jest 
dalsze rozpowszechnienie tego artykułu a 
zabrany nakład ma być zniszczony.

Lwów, dnia 5 sierpnia 1889.*

(5113)
$ a 8 f. t. Strei9= ais $prtfjgtrid)t in 

gefbfircf) fiat auf Kntrag brr f. f, ©taatSan* 
toaltfdjaft mit bfm Grftntnifft bom 15. 3uli 
1889, 3- 1435, bit SEBtittrbtrbrtitung btr SRr. 
21 ber in Sonbon trfdjtintnbtn Beitfdjrift: 
„SLtr ©ociatbemofrat" bom 25. SDTai 1889 
nad) § 300 ©t. ©. berboten.

J)a8 (. f. Jtrtis^ at8 (prtfjgmdjt in Ggtr 
fiat auf 0 ntrag ber f. f. ©taatdanfoaftfdjaft 
mit bem Grfenntnifft bom 8. 3uni 1889, 
3- 4954, bie SBeiterberbreitung ber „SBałjtrtbt 
be§ bon ber bcntfcfinational = antifemitifefitn 
jpartei in Ggtr aI8 2anbtag8canbibattn fui 
ben ©tabtioaljlbejjirf ggtr aufgejlełlten <jjtrrn 
£>r, Gngelbtrt Hennel, 8ied)t§anfoaft in 9tei-- 
djenberg, gefialtcn am 1. 3ułi 1889 in Ggtr", 
nad) § 302 ©t. ®. btrbofen.

£>a8 t. f. Jtrei3= afS jprtfjgtrid)t in 
9łeutitfd)ein (jat auf Slntrag ber f. f. ©taats*
antoałtfdjaft mit bem Grfenntnifft bom 19, 
3uli 1889, 3- 6032, lie SBtiterbtrbrtitung btr 
9łr. 4 ber in 8 a ©rangę ( $ t p 8) trfdjtintnbtn 
3eitfd)rift „Svoboda", bann bt8 in ben S?r. 
18, 19, 20 unb toafjrfdjtinłid) 17 btrfelben 
3 eitfd)rift entfialtenen 9tomane8: „Falesny 
prinz" nad) § 64 @t. ©. berboten.

(5210)
3m Sfamtn ©einer Słlajeftdt be8 jbaiferb! 

®a3 f. f. SanbeSgeridjt SBitn at8 Sprtfj* 
geridjt fiat auf 0ntrag ber f. f. ©taat8anft)alt= 
fdjaft erfannt, bafj btr 3nfialt be3 in ber 8tr. 
121 ber periobifdjtn łLruiftfjrift: „JDtfłtrrri* 
djifdjer Steformer. Organ fur aSoireintcrffftn" 
bom 28. 3uli 1889 entfialtenen ArtiM, unb 
jtoar: I. mit ber Sluffcfirift: „<Dit SBientr 
3ubtt.fd)aft im SOlittelatter" unb II. mit btr 
S&uffdjrift: „SBtut unb ©cfjirn" ba8 23ergefien 
nad) § -303 ©t. ©. begrflnbt, unb e8 toirb nad) 
§ 493 ©t. jp. O. ba8 SSerbot ber SBfiterbtr^ 
brcitung biefer 5)rudffd)rift auSgtfprorfjtn.

SBien, am 29. 3uli 1889.

3 m 9tamen ©einer SJłajefłat be8 ilaifrrSI 
S)a8 f. f. 8anbe3gfrid)t SEBitn at8 iprrjj= 

geriefit fiat auf Slntrag btr f. f. ©taatSantoatt- 
fdjaft erfannt, bafj ber 3nj)att be8 in btr Sir. 
205 btr pcriobifdjtn Itoucffdjrift: „SBiener Sag* 
blatt. SDtmufratifd)f§ Organ" bom 28. 3 uli 
1889 entfialtenen Krtifels mit ber Sluffdjrift: 
„(Sine, bie ’8 berflefjt" in bt,r ©telle bon s 8ld). 
genganft" — bis „©opłjit jpimptrnufj* ba8 
SĆergeł)tn ncdj § 303 ©t. ©. btgrunbt, unb 
e3 toirb nad) § 493 ©t. sp. D. ba8 Śkrbot 
bet SBeiterberbreitung biefer łDrurffdjjrift aue- 
gefproifien.

SBien, am 29. 3uti 1889.

(5233)
3 m Wamen ©einer SRajeftat be8 ^aiferS!

25a8 f. f. 2anbf3gerid)t SBien af8 (preg= 
geriefit fiat auf Slntrag ber f. f. ©taatSanfoalD 
fefiaft erfannt, bafj ber 3 nl)alt be8 in btr Doji* 
ptłnummtr 11 unb 12 btr ptriobifdjtn SDrucf* 
fcfirift: „Russka Prawda* bom 1. 3uti 1889 
auf ©eitt 78 tnlłjalttntn SlrtirtlS mit btr 0uf= 
fcfirift „N&sza mużycka nedolja" in btr 
©teilt bon „W Bukowini" bis nemuzika" 
unb] „Iz czohoż* bis „berut poślidne" ba3 
aSergefien nad) § 300 ©t. © btgrunbt, uub 
t* toirb nad) § 493 ©t. gj. O. ba8 SPtrbot 
btr SBfittrberbrtitung bitftr łDrudfdjrift au8- 
gtfprocfjtn.

SBitn, am 26. 3uli 1889.
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Rozmaite obwieszczenia.

L. 324 (5377 3— 3)
C. k. Izba notaryalna Przemysko Sam- 

borsko-Sanocka w Przemyślu wzywa wszy­
stkich, którzy z mocy ustawowego zastawu 
pd myśli §. 25 ust. not. roszczą sobie pra- j 
wo do zaspokojenia swych pretensyi z kau- 
cyi służbowej notaryalnej pana M arcelego' 
R uiera, zastępcy c. k. Notaryusza w Starej 
soli, aby swe pretensye do sześciu miesię­
cy od dnia trzeciego umieszczenia n in iej­
szego ogłoszenia w urzędowym dzienniku 
krajowym do tutejszej e. k. Izby notaryal­
nej tem pewniej zgłosili, iż po upływie te ­
go czasu bez względu na ich pretensye, 
zezwolenie Izby do wydania rzeczonej kau- 
cyi właścicielowi lub prawonabywcy tejże, 
udzielonem będzie.
C. k. Izba notaryalna Przemysko-Sambor- 

sko-Sanocka 
Przemyśl, 15 czerwca 1889.

Upominamy niniejszym edyktem po­
zwanego, aby się do ustanowionego kura­
tora zgłosił, i jem u swe kroki obronne 
podał, lub innego obrońcę wybrał, c. k. 
sądowi doniósł, i w ogóle wszystkich mo 
żebnych do swej obrony środków prawnych 
użył, gdyż w przeciwnym razie wynikłe 
złe skutki sobie samemu będzie musiał 
przypisać.

Złoczów, dnia 13 lipca 1889.

kumentów dostarczył lub sobie innego za- 
! stępcę wybrał i o tem tut. sądowi doniósł, 
| w razie bowiem przeciwnym, wynikłe z za- 
* niedbania skutki, sam sobie przypisać będzie 

musiał.
Rzeszów, 25 lipca 1889.

gdyż w przeciwnym razie wynikłe złe sku­
tki, sobie samemu będzie musiał przy­
pisać.

Złoczów, dnia 28 czerwca 1889.

L.

L. 3181 (5089 3 - 3 )
Sąd powiatowy w Podgórzu zaw ia­

damia nieświadomą z miejsca pobytu Ana- 
stazyę z Żyłów Bednarzową, że dla niej 
celem układów z koleją państwową co do 
wywłaszczenia gruntu w realności 1. w. h. 
803 w Podgórzu kuratora ad actum w o- 
sobie adw. dra Bronisława Guńkiewicza z 
Podgórza ustanowiono i wzywa ją, aby albo 
temu kuratorowi swych dowodów udzieliła, 
albo też innego zastępcę sądowi wskazała.

Podgórze, dnia 17 maja 1889.

L. 18139 (5364 1— 3)
C. k. Sąd powiatowy miejski deleg. 

cywilny w Krakowie zawiadamia niewiado­
mego z miejsca pobytu Leona vel Leisera 
Steinweissa, że przeciwko niemu wniósł 
Zygmunt Markheim pozew de praes. 24 
maja 1889 1. 18139, o zapłacenie kwoty 
80 złr, aw. z pn., na który term in na dzień 
6 września 1889 godz. 9 przed poł. w tut. 
sądzie wyznaczonym został, tudzież, że 
kuratorem niewiadomego z miejsca pobytu 
pozwanego, p. adw. dr. Michał Koy w K ra­
kowie, z substytucyą p. adw. dra Romana 
Ławrowskiego ustanowionym został.

Wzywa się przeto p. Leona yel Lei­
sera Steinweissa, ażeby na powyższym te r­
minie osobiście się stawił lub poprzednio 
ustanowionemu kuratorowi potrzebnej infor- 
macyi udzielił, albo wreszcie innego peł­
nomocnika sądowi wskazał, w przeciwnym 
bowiem razie rozprawa z ustanowionym 
kuratorem na koszt i niebezpieczeństwo 
jego przeprowadzoną zostanie.

Kraków, 27 maja 1889.

L. 3457 , (5034 3 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Brodach za­

wiadamia niewiadomego z życia i miejsca 
pobytu Lejzora Plutnianke, że w celu dorę­
czenia mu tut. sąd. postanowienia z dnia 
80 czerwca 1887 do 1. 7847, w sprawie c. 
k. gł. Urzędu podatkowego w Brodach, 
przeciw niemu i innym pto 55 złr. 5 ct. 
wa. z pn. dla niego przeznaczonego, kurator 
w osobie adw. Ornsteina z Brodów jemu 
ustanowiony zostpł.

Brody, 18 marca 1888.

L. 7033 (5369 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Jarosławiu 

zawiadamia z miejsca pobytu niewiadome­
go W ilhelma Ehrlicha że dla niego w 
sporze sumarycznym Henryka Rutkowskie­
go z Jarosławia przeciw Wilhelmowi E hrli- 
chowi i Marcelemu Zakrzewskiemu pto 200 
złr. ustanowiony został kurator p. dr. Gra­
bowski adwokat z Jarosław ia wzywa się 
więc Wilhelma E hrlicha aby ustanowionemu 
dlań kuratorowi ze swej strony dowodów 
udzielił lub też innego zastępcę sądowi 
przedstawił.

Do wniesienia obrony i dalszej ro z ­
prawy w tym sporne wyznacza się rów no­
cześnie term in na dzień 19 sierpnia 1889 
o godzinie 9 rano tutaj w sądzie.

Jarosław, 30 czerwca 1889.

L. 26564 (4994 1—3)
C. k. Sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie niniejszym edyktem wiadomo czyni, 
iż w sprawie wekslowej Dawida Schachta 
przeciw Janowi Michałowi Pappius i Ro­
manowi Rostańskiemu pto 100 zł. z pn. 
dla niewiadomego z miejsca pobytu Jana 
Michała Pappiusa celem doręczenia mu 
wyroku z 2 marca 1889 1. 6908 i na tegoż 
koszt i szkodę tutejszego adwokata dr. 
Autoniego Dziędzielewicza z substytucyą 
adwokata dr. Romanowskiego kuratorem 
mianował.

We Lwowie, dnia 6 lipca 1889.

L- 3682 (4915 1— 3)
C, k. Sąd powiatowy w Białej zawia­

damia nieobecnych Henryka i Gustawa 
jŁonitzów, iż matka tychże śp. Joanna 

omtz zmarła na dniu 4go sierpnia 1886 
woli ^0Zos âwlen'a rozporządzenia ostatniej

, Wzywa się Henryka i Gustawa Ko- 
1 w» by w ciągu roku od dnia dzisiej-

s^6HL- Ẑ os*^ 8*§ w sądzie do objęcia 
padku, w przeciwnym razie bowiem per- 
raktacya z ustanowionym dla nich kura- 
orem Wiktorem Konitzem z Białej prze­

prowadzoną będzie.
Biała, dnia 28 czerwca 1889.

L. 4796 — -----------

L. 25692 (5383 1 - 3 )
C. k. Sąd krajowy we Lwowie wzywa 

wszystkich tych, którzyby mieli jaką w ia­
domość o Piotrze Czajkowskim, urodzonym 
w Zamarstynowie dnia 16 lutego 1794 r., 
by donieśli o tem albo tutejszemu sądowi 
lub też ustanowionemu dla niego kurato­
rowi adw. p. drowi Skowrońskiemu we 
Lwowie, najdalej do dnia 6 września 1890 
roku.

Piotr Czajkowsk' wydalił się w r. 1831 
podczas panującej podówczas cholery w Za­
marstynowie i odtąd słuch o nim zaginął.

Po bezskutecznym upływie powyższego 
term inu przystąpi sąd do załatwienia pro­
śby Józefa Czajkowskiego, by Piotra Czaj­
kowskiego za zmarłego uznać.

We Lwowie, 6 lipca 1889.

(5002 1 - 3 )  
O. k. Sąd obwodowy jako handlowy 

w Złoczowie zawiadamia niniejszem Izydora 
W eintrauba, że na prośbę firmy Józef 
Thom i syn de praes 11 lipca 1889 do 1. 
4796 tusądową uchwałą z dnia 13go lipca 
1889 do 1. 4796 przeciw niemu nakaz za­
płaty sumy wekslowej 1000 zł. wa. z pn. 
wydany został, gdy ten pozwany Izydor 
W eintraub z życia i miejsca pobytu jest 
niewiadomy, przeto c. k. Sąd obwodowy w 
Złoczowie w celu zastępowania go w ni­
niejszej, wedle ustaw wekslowych przepro­
wadzić się mającej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo ustanowił kuratorem 
tutejszego adw. dra Mijakowskiego z do­
daniem mu na zastępcę adw. dra Kafliń- 
skiego.

L. 5036 (5372 1—3)
C. k. Sąd powiatowy w Ropczycach 

podaje do wiadomości, ze Jakób Zawiślak 
wniócł przeciwko zmarłemu Michałowi Oleś 
a względnie niewiadomych spadkobierców 
tegoż, pozew o zapłacenie 100 złr., który 
do rozprawy sumarycznej na dzień 26 sier­
pnia 1889 zadekretowany został, a dla 
zmarłego, względnie niewiadomych spadko­
bierców z miejsca pobytu, ustanowiono ku­
ratorem adw. dra Ujejskiego, któremu pozew 
wręczono.

Ropczyce, 25 czerwca 1889.

L. 17155 " (5386 1 - 3 )
O- k. Sąd powiatowy miejsko-deleg. 

w Tarnowie zawiadamia z miejsca pobytu 
niewiadomego Jana Senkowskiego, syna 
Jana z Dąbrówki infułackiej, że w sprawie 
adnotacyi wywłaszczenia prawnych prze­
strzeni z parcel 205 i 211, objętych wyk. 
hip. 1. 59 ks. gr. gm. Dąbrówka infułacka 
oraz oszacowania takowych, że celem dorę­
czenia rezolueyi tabularnej z dnia 5 sier­
pnia 1889 1. 17155, z terminem do oszaco­
wania na dzień 13 sierpnia 1889 wyzna­
czonym, ustanowiono kuratora ad actum 
w osobie Jana Witka, naczelnika gminy 
Dąbrówka infułacka, któremu Jan  Sękowski 
swą informacyę przeszłe, lub też innego 
pełnomocnika zamianuje.

Tarnów, dnia 5 sierpnia 1889.

L. 2722 (5394 1—3)
C. k. Sąd powiatowy zawiadamia nie­

wiadomego z miejsca pobytu Wojciecha 
Zuba z Grochowiec, że w sprawie egzeku­
cyjnej Przemyskiej kasy zaliczkowej prze 
ciw niemu i innym pto 25 złr. wa. w celu 
doręczenia uchwały z 17 kwietnia 1888 1. 
8923 i innych zapaśó mających, dla niego 
kuratora Stelana Naleśnika z Grochowiec 
ustanowiono i wzywa się go, by kuratorowi 
swe dowody podał lub innego pełnomocnika 
sobie ustanowił, gdyż inaczej złe skutki 
sam sobie będzie musiał przypisać.

Niżankowice, dnia 14 maja 1889.

L. 4878 ’ (5390 1—3)
C. k. Sąd obwodowy w Rzeszowie 

zawiadamia niewiadomego z życia i miejsca 
pobytu Jana Bna Edera, że w sprawie spa­
dkowej po ś. p. Wilhelminie l-o  Lisikie- 
wicz 2 o Turkiewicz, dla niego kuratorem 
ad actum adw. dr. Włodzimierz Piliński 
w Rzeszowie ustanowionym został, i że 
uchwała c. k. Sądu obwodowego w Tarno­
wie z dnia 28 sierpnia 1879 1. 12087, 
o przyznaniu spadku go zawiadamiająca, 
powyższemu kuratorowi doręczoną została.

Wzywa się zatem Jana Ba Edera, by 
ustanowionemu kuratorowi potrzebnych do­

(5358 1—3) 
C. k. Sąd obwodowy w Tarnowie 

zawiadamia niewiadomych z pobytu wierzy­
cieli Herm anna G raniehstadchera i firmę 
„Józef Munk i synowie", że do ukończenia 
likwidacyi wierzytelności do ceny kupna 
sprzedanych w drodze przymusowej rucho­
mości Chiela Fr&nkla w sprawie egzeku­
cyjnej Balbiny Franklowej jako prawona- 
bywczym Mindli Lipiner pto 1477 złr. 73 
ct. aw. z pn., termin na dzień 27 września 
1889 wyznaczono, na który wezwanie usta­
nowionemu dla nich kuratorowi ad actum 
adw. dr. Febusowi Salomonowi doręczono. 

Tarnów, dnia 1 sierpnia 1889.

L, 8015 (5062 1—3)
Stanisławowski c. k. Sąd obwodowy 

w sprawie przekazania niewypośrodkowane- 
go jeszcze liczebnie kapitału wynagrodzenia 
za zniesione prawo propinacyjnego wyszyn­
ku w dobrach Chiyplin, wyk hip. 1. 7, 
w dobrach Chomiaków, wyk. hip. 1. 28, 
i w dobrach Czerniejów, wyk, hip. 1. 29 
objętych, własność Estery Utein, Szifry, 
Mojżesza, Racheli, Berła, Dawida i Leiby 
Marguliesów i Gittli Kerner stanowiących, 
wzywa z życia i miejsca pobytu niewiadomą 
wierzycielkę hipoteczną Chaje Margulies!| 
względnie jej z życia i miejsca pobytu nie­
wiadomych spadkobierców, dla których się 
równocześnie kuratora w osobie adw. kraj. 
dra Melitona Buczyńskiego, z substytucyą 
adw. kraj. dra Mandyezewskiego ustanawia, 
jak niemniej wszystkich wierzycieli, którzy 
na rzeczonych dobrach przed dniem zano­
towania odłączenia prawa do wynagrodzenia 
z propinacyjnego prawa wyszynku jakiekol­
wiek pretensye nabyli, aby takowe najdalej 
do 15 października 1889 w tut. sądzie 
zgłosili, inaczej bowiem w ślad §. 13 i 21 
ces. pat. z dnia 8 listopada 1853 nr. 237 
dz. p. p. przy przyszłej rozprawie słuchani 
nie będą i jako na przekazanie swych pre­
tensyi na kapitał wynagrodzenia według 
porządku tabularnego zezwalający, uważani 
będą.

Nadto utraciliby prawo czynienia opo- 
zyeyi i wszelkich środków prawnych przeciw 
ugodzie, przy przyszłej rozprawie między 
wierzycielami i stronami do skutku przyjść 
mającej w myśl § 5 wspomnianego patentu, 
przyezem jednak ich prawo przekazania 
ich pretensyi na kapitał wynagrodzenia 
wedle porządku tabularnego lub zabezpie­
czenia na gruncie i ziemi w ślad § 27 wyż 
powołanego ces. patentu, możliwą ugodą 
naruszone nie będą.

Zgłoszenie ma zawierać: imię, nazwi­
sko, zamieszkanie (numer domu) zgłasza- 
jącegojjsię, kwotę wierzytelności hipotecznej 
której fsię domaga i odsetki, równe prawo 
z kapitałem  mające i oznaczenie, pod jaką 
pozycyą wierzytelność w księgach hipote­
cznych jes t wpisaną.

W końcu obowiązani są wierzyciele, 
po za obrębem tut. sądu zamieszkali, wska* 
zać sądowi tutaj zamieszkałego pełnomo­
cnika do odbierania uchwał sądowych, ina­
czej takowe zgłaszającym się pocztą z tym 
samym skutkiem przesyłane będą, jak gdyby 
doręczenie do własnych rąk nastąpiło.

Stanisławów, 13 lipca 1889.

L. 3366 (5033 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Brodach za­

wiadamia z miejsca pobytu niewiadomą 
Zuzannę Skotnicką, że dla niej ustanowiono 
kuratorem adw kraj. dra Ornsteina, któ­
remu doręczono ts uchwałę z dnia 20 
sierpnia 1885, 1. 12720, dozwalającą wpis 
prawa zastawu dla zaległości podatkowej 
po koniec kwartału 1884 w kwocie 28 złr. 
72 V, ct. w stanie dłużnym realności wyk. 
hip. 1211 gm, kat. Brody.

Brody, dnia 26 marca 1888.

L. 8375 (5028 1— 3)
Stanisławowski c. k. Sąd obwodowy 

zawiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Chaima Lichienberga, że na prośbę Je tty  
Horowitz, wydano przeciw niemu dnia dzi­
siejszego nakaz zapłaty sumy wekslowej 
50 złr. i doręczono takowy ustanowionemu 
dla niego kuratorów, tutejszemu adw. dr. 
Buczyńskiemu z zastępstwem tut. adw. dra 

: Bardacha, z wezwaniem, aby w należytym 
. czasie udzielił ustanowionemu kuratorowi 
' potrzebną do zarzutów informacyę lub innego 
zastępcę sobie obrał i takowego sądowi 
wymienił, inaczej bowiem skutki prawne 
z jego zaniedbania wynikłe, sam sobie 
przypisze.

Stanisławów, 17 lipca 1889.

L. 3338 (5329)
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 

w Brzeżanach uwiadamia, że w (skutek 
uchwały z dnia 80 czerwca 1889 1. 2768, 
wpisano dnia 4 lipca 1889 w rejestrze dla 
spółek zarobkowjch i gospodarczych przy 
firm ie: „Kasa zaliczkowa „Nadzieja" w Boł- 
szowcacu, stowarzyszenie zarejestrowane 
z nieograniczoną poręką", że na walnem 
zgromadzeniu członkow towarzystwa, dnia 
5 czerwca 1889 odbytem, wybrani zostali 
w skład Dyrekcyi towarzystwa na czas do 
15 marca 1892: a) Albin Wąsowicz, dyre­
ktorem, b) W asyl Kostyk, kasyerem, c) 
Chaim Falk, kontrolorem, d) Mojżesz Mayer, 
zastępcą dyrektoba, e) Pantaleon Seginowicz, 
zastępcą kasyera, f) Aba Goldschlag. zastę­
pcą kontrolora.

Brzeżany, 27 lipca 1888.

L. 43254 (5384)
C. k. Sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie ogłasza n in ie jszem , że firm ę: 
„Józef ^apoport, handel towarów mięsza- 
nych, i dzież napojów spirytusowych we 
Lwowie" z powodu zaniechania tego in te­
resu z rejestru handlowego dla firm poje­
dynczych wykreślono.

We Lwowie, d. 20 października 1888.

L. 3339 (5361)
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 

w Brzeżanach uwiadamia, że w skutek 
uchwały z dnia 30 czerwca 1889 1. 2627, 
wpisano dnia 4 lipca 1889 w rejestrze dla 
spółek zarobkowych i goe^odarezych przy 
firmie: „Kasa handlowa i przemysłowa
w Przemyślanach, stowarzzszenie zareje­
strowane z ograniczoną poręką, iż na odby­
tem w dniu 8 kwietnia 1889 walnem zgro­
madzeniu członków stowarzyszenia, dotych­
czasowi zastępcy członków Dyrekcyi, m ia­
nowicie: Izaak Mehlman, zastępcą pierw ­
szego dyrektora. Efro:m Neuman, zastępcą 
drugiego dyrektora, Majer Teiehberg, zastę­
pcą kasyera, Markiel Adler, zastępcą kon­
trolora i Józef Busker, zastępcą sekretarza, 
na powyższe urzęda napowrót wybrani 
zostali.

Brzeżany, 20 lipca 1889.

L. 4319 (5119 1 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 

w Złoczowie zawiadamia niniejszem Izydora 
W eintrauba, że na prośbę Berischa Hal- 
perna de praes. 24 czerwca 1889 do 1.4319 
tusądową uchwałą z dnia 28 czerwca 1889 
do 1. 4319, przeciw niemu nakaz zapłaty 
sumy wekslowej 550 złr. wa. z pn. wydany 
został, gdy ten pozwany Izydor Weintraub 
z życia i miejsca pobytu jest niewiadomy, 
przeto c. k. Sad obwodowy w Złoczowie 
w celu zastępowania go w niniejszej, wedle 
ustaw wekslowych przeprowadzić się m ają­
cej sprawie na jego koszt i niebezpieczeń­
stwo, ustanowił kuratorem tut. adw. dra 
Mijakowskiego, z dodaniem mu na zastępcę 
adw. dra Kafiińskiego.

Upominamy niniejszym edyktem po­
zwanego, aby się do ustanowionego kuratora 
zgłosił i jemu swe środki obronne podał, 
lub innego obrońcę wybrał, c. k. sądowi 
doniósł i w ogóle wszystkich możebnych 
do swej obrony środków prawnych użył,

L. 6574 (5118 1 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy uwiadamia, że 

dnia 22 listopada 1888, zmarła w Samborze 
Józefa Pawlewiczowa, urodzona Wanke bez 
pozostawienia ostatniej woli rozporządzenia.

Gdy sądowi miejsce pobytu córki jej 
Antoniny zam. Bańkowskiej nie jes t w ia­
dome, więc wzywa się ją, aby w przeciągu 
roku jednego w tut. sądzie się zgłosiła 
i oświadczenie swe do spadku tego wniosła, 
inaczej postępowanie spadkowe z oświad­
czonymi spadkobiercami i kuratorem dla 
niej ustanowionym w osobie adw. dra 
Baczyńskiego w Stryju przeprowadzonem 
będzie.

Sambor, 29 czerwca 1889.

L. 6619 (5929 1—3)
C. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu 

wzywa posiadacza zaginionego wekslu z daty 
Tarnopol Września 1885, w dniu 20 paź­
dziernika 1885 płatnego, na 87 złr. 60 ct. 
wa. opiewającego, a przez K. F . Popowicza 
w Tarnopolu akceptowanego, ażeby takowy 
do dni 45 od trzeciego umieszczenia edyktu 
w Gazecie licząc temuż sądowi przedłożył, 
gdyż po upływie tego terminu, weksel ten 
amortyzowanym zostanie.

Tarnopol, dnia 8 czerwca 1889.

Doniesienia prywatne.

Poszukiwany nauczyciel domowy dla 2-ch 
chłopczyków do szkół realnych. — Bliż­

sza w iadom ość: poczta Jedlicze, dwór Po­
tok E. Ł . 5439



Taniej jak wszędzie
wszelkie

środki du desinfekcyi
4118

Alojzego Hubnera, Lwów
ulica Karola Ludwika, 13.

Mączka- kościana
parzona, fermentowana jakotei

preparowana kwasem siarkowym; 
najskuteczniejszy n a w ó z  pod wszelkie

zasiewy i

P r o s z e k  do k a r m y
(Fosforan wapniowy)

bardzo riruteczny dodatek do karmy dla zwierząt domowych 
i drobiu wszelkiego rodzaju; wpływa na silny  rozwój kośoi 
przyszłego bydła pociągowego, przyspiesza o toczen ie, po­
większa znacznie wyd&tność m l e k ' a  u k r ó w  i pro­

dukcję j a j  u  d r o b i u .
P a k ie t  n a  p ró b ę  ważący 5 k ilo  wysyła odwrotną 

pocztą za nadesłaniem  przekazem 1  z\.V» 6 0  C t* z opa­
kowaniem i  opłaceniem porta do każdej poczty w A ustrji 
i Niemczech.

Opis i sposób użycia tak  Mączki kościanej, jako te i 
i  Proszku do karm y, na żądanie bezpłatnie i franco.

Fabryka wytworów chemicznych i nawozowych 
Spółki komandytowej

* J u l j a n a  W a n g a  *
we Lwowi e ,  ulica Jagiellońska Nr. 12.

C ennik p łó c ie n  i  sto łow izny
wyrobu ręcznego z czysto lnianej przędzy 

po najniższych cenach

F ran c iszka  D ługosza
w Korczynie obok Krosna.

Nr. 20 sztuka po 9 zł. 25 et.]
30
40
50
60
80

100

11
12
14
16
19
22

25 et.1

50 ” 1 
50 „ 1 

” n J

78 etin. szerokie.

4 1Ó

Farby olejne
zupeJuie do użycia gotowe, do malo­
wania domów,{dachów, sztachet, ogro­
dzeń, schodów, drzw i, okien, podłóg, 

ścian, sufitów i t. d.
dalej 5304

F a rb y  n a  d ach y  i  do fasad
najtaniej u

Józefa Hankegc
we Lwowie, Rynek L. 38.

______p o d . „ O r5a.xm.3rmo. F s e i n . “ .
L. 1466 (5402 1— 3)

K o nkurs.
Na mocy uchwały W ydziału Rady po­

wiatowej z dnia 1 b. m. rozpisuje się ni- 
niejszem konkurs na posadę urzędnika tech­
nicznego z płacą roczn.} 600 złr.

Nadto pob:erać będzie ten funkcyona- 
ryusz za czynności komisyjne tytułem dyet 
po 2 zł. dziennie, a na podwody po 10 ct. 
za każdy kilometr odbytej drogi.

Posada ta nadaną będzie prowizory­
cznie na przeciąg jednego roku z widokiem 
stabilizacyi, po upływie tego prowizoryum 
w ranie zadawalającej służby.

Kandydaci mają wnieść do W ydziału 
powiatowego do 30 sierpnia b. r. w łasno­
ręcznie napisane podanie zaopatrzone w do- 
kóm enta kwalifikacyjne i metrykę urodzenia.

Z W ydziału Rady powiatowej.
ZydcCzów, 8 sierpnia 1889.

n i l s t  G o s p o d a r z y ł
T aniej jak  w s z ę d z ie

uo skraplania zboża
W itryo l miedzi (siny kamień) W itryo l 

żelaza (koperwas)
także

P asy skórzane i parciane do maszyn, 
Oliwa lecejska i inne do maszyn — 

Smarowidło do osi
poleca 5131

Alojzy Hubner, Lwów,
ulica Karola L udw ika, 13.

Cenniki na żądanie odwrotnie wysyła.

Za 4 ct. można mieć kąpiel w  domu.
Jedyny fabryczny skład w Galicyi

Wyrób krajowy 4462

waniem I kanapek
prawdziwie cynkowych z aparatem do grzania wody, 

jakoteż wszelkich przyborów do kąpieli

A. K r ó l i k o w s k i
L w ó w ,  u l i c a  J a n o w s k a  1 4 .  

lllustrowane cenniki na żądanie. — WedL umowy także na spłatę.

; < i  S f f A  B Ó L U
■* kto używa

E lixiru , Pudru  i P a s ty  do Z ębów

WIELEBNYCH 0 : 0 :  BENEDYKTYNÓW
O pactw a w SOULAC (G-ironclo)

D om  M A G U E L O N N E ,  Przeor
2 M EDALE ZŁOTE : w  B ruxclli 1880 r. i  w Londynie 18S4 r. 

N A JW Y ŻSZE NAGRODY 
W Y N A L E Z I O N Y  > 9  O W O  

w  roku . J 1. 'C 3  B
«_ Codzienne użycie k ilku  kropli Elixiru do 

Zębów Ojców Benedyktynów rozpuszczonych w pól 
szklanki wody zapobiega i leczy próchnienie 
zębów , k tó re  bieli i w zm acnia jak  również 
odświeża i u tw ierdza dziąsła wybornie.

« Oddajemy praw dziw ą usługę naszym czytel­
nikom  zw racając ich uw agę na ten  sta ro ży tn y  i 
użyteczny p rep a ra t najlepsy ze środków leczących i 
jedynie zapobiegających wszelkim cierpieniom zębów. »

Dom założony w 1SG7 r. □ B H C&.1 3 . nlic

yirzcz Przeora 
P I O T R A  B O U R S A U D

mm

AGENT GŁÓWNY S E G U I f *8
I lu g u e ń e , 3 

E O i D E A U X

Znajduje sie we Lwowie w  ap t.: P P . M ikolasclia, W owiór- 
slciogo, Blum enfelda i w składzie perfum  P . J::;.. J a ld a  ; w 
K rakowie w ap t. P P . R edyka , W iszniewskiego , T rauczyń- 
skiego i Siedleckiego, i w m agazynie perf. P . D onning.

m m r .
, -  . ■ jCK-L

- M  ■:>,£

BOLE ŹOLABKA
T rudne traw ienie, kw asy, u tra ta  

apety tu , bladaczka, wyczerpanie sił,
leczą się przez użycie

82 etm. szerokie, 
płótna cienkie we­
bowe na koszule -. 
85 etin. szerokie. 

Długość każdej sztuki wynosi 35 metrów. _ _ _
Płótna prześcieradłowe nr. 30 150 etm. szerokie, po 

21 zł. — nr. 50 na 165 etm. szerokie po 28 zł.
Chusteczki z nr. 100, 55Q  etm., obwiedzione naoko­

ło szlaczkiem, tuzin 3 zł.
Obrusy 145 etm. szerokie, metr po 90 ct.
Obrusy w kwadrat na 6 osób, 160D  etm. z frendz- 

lami w około i serwetki kawowe z frendzlami 
po 3 zł. 50 ct.

Obrusy na 12 osób 160 etw. szerokie, 270 etm. dłu­
gie z frendzlami dokoła z serwetkami po 6 zł.

Serwety 05Q  etm., tuzin 3 zł.
Ręczniki 45 etm. szerokie, 150 etm. długie, tuzin 3 

zł. 75 et. — Ręczniki spore 40 etm. szerokie, 
sztuka 34 metrów dłnga 7 zł. 20 ct.

Dymy 85 etm. szerokie, metr po 42 ct. lub sztuka 
j.4 zł.

Płótno żaglowe na letnie ubiory 65 etm. szerokie, 
metr po 30 et.

Seierki 75Q  etm. ze szlaczkami czerwonymi lub nie­
bieskimi, tuzin 2 zł. 50 et. b 421

Próbki posyłam za darmo i opłacone,
;V* ' '££•.■ ''ti--7-'-j.'•ci1 y"

zawierającego w sobie niezbędne 
do traw ienia elem enta :

C Ł i n § ,K o k ę ,P e p s i n § , i . t . P.
EIixir ten przepisyw any powszechnie 

przez najznakom itsze powagi me­
dyczne, jest także używ any we wszyst­
kich paryzkich szpitalach.
N a wystawach otrzymał Medale złote 

i  Dyplomy honorowe.
P,GREZ, Aptekarz, 3 4 , r u e  La B ru y e re , PARIS 
We L w o w ie ,  w aptekach : pp. K. Mikolasclia, 

Wewiórskiego, Ruckera i Sklepińskiego ; 
w K ra k o w ie ,  w aptekach : pp. Redyka, Wisz­

niewskiego, Trmiozyńskiego i Siedleckiego.

„W Paryżu Collin & Cie. rue Maubeuge 49“

W  składzie

I _ i_  U N / I a i r k a
Lwów, Rynek L. 9,

wielki wybór dobryeh fo r tep ia n ó w  przegranych 
w eenaeb od 120, 150 zł., mało używan’ sztuce fa­
bryk Breitkopfa, Heitzmanna, Fritza, Hofbauera, w 
eenaeb 250 i 280 złr. Nowe instrumenta w ramaeh 

metalowych od 320 złr. i wyżej 7 
Sprzedaż nowych fortepianów i pianin na 

raty miesięcznie po i5  złr. w. a.

L. 536 540i

B i l a n s
Kasy oszczędności m. Przem yśla z dnia 31 grudnia 1888 roku.

S tan  czynny. zł.
Zapas gotówki . . . 68.565
Zaliczki na zastaw papierów warto­

ściowych . . . .  91.374
Zaliczki ubezpieczone wekslami . 125.353
Pożyczki na hipotekę . . 1,172.014
Złr. 436 400 nom. w papierach war­

tościowych . . . 434.753
Zaliczki na skrypta gminne . 534
Oddział pożyczkowy na zastawy . 14.638
Odsetki zaległe . . . 51910
Sprzęty i rekwizyta . . . 680
Należytośe' czynne . . . 3.242
Wadya do licytacji . . 4.9 0
Zwrot podatku dochodowego od poży­

czek na realności wolne od podatku 3.721
Pokrycie kaucyi i depozytów . 4.913
Fundaeya bursy i ochrony (16 i 17) 23.782
Fundusz rezerwowy (18 A.)
Zł. 141 675'771/a nom. po kursie z d.

31 grudnia 1888 zł. 141.810-771/*
Fundusz reierwowy (18 B.)
Zł. 2.97P93 nom po kursie z dnia 

31 grudnia 1888 2.975A3 144 786 201/,

ot. Stan  bierny. zł. ct.
05 Wkładki łącznie ze skapifalizowanemi 

odsetkami . . . .  1,964.376 71

27 Odsetki pobrane na rok 1889 7.006 32

15
92

Należytośó stemplowa od zastawów 63 08

Kaucye służbowe i dopozyta 4.913 121/,
05
80 Fundusz bursy i ochrony 23.782 43
04
91 Fundusz rezerwowy wartośoi kursowej 

z dnia 31 grudnia 1888 . 144.786 20‘/j

85 Zysk do dyspozycyi Wydziału 243 89
121/,
43

2.145.170 7(5 2,! 45.170 76

Ula chłopczyków.
I. konces. prywatna czteroklasowa

szkoła ludowa
przygotowują uczniów do szkół średnich. 

Wpisy rozpoczynają się 1 września. 
Bliższych szczegółów programu nauki i 

warunków przyjęcia udziela Dyrekcya tego ; 
Zakładu przy ulicy Piekarskiej L. 7. 4218 !

Przemyśl, dnia 31 grudnia 1888.
D yrekcya K asy  oszczędności 

Ignacy Frankowski, Kazimierz Błocki,
przewodniczący d rekcyi i dyrektor kaneelaryi. rachmistrz.

Adolf Amort,
kasyer.

Znana od 40 lat prawdziwa e k. redey den­
tysty nadwornego d r .  P o p p a

W o d a  anitterjnowa
jest do nabycia w zna-znie zwiększouyeh^Sa- 
szkach po 50 ct., zł. 1 i 1.40. Niezrównana w 
skutkach swych leczniczych przy wszystkich 

chorobach jamy ustnej i zębów.

Dr. K iesow a sławna i skuteczna

A ugsburska eseneya życia
doskonały średek domowy przeciw cierpieniom 
żołądka, ich następstwom, jak bolu głowy,(mdło­

ściom, zgadze,, hemoroidom, i t. d.
Cena 50 et i 1 zł.

Dr. Rosy balsam  życia
|  od wielu dziesiątek lat bardzo rozpowszechnio- 
-  ny lek, znakomicie działa przy wezelkioh do- 

legiiwośoiach narządów trawienia i przewodów 
pokarmowych, diafego poleca się każdemu ten 
środek t >k ze względu na skuteczność jak i ta­

niość, bo cena flaszki 50 et.

J. Pserhofera p igu łk i
krew czyszczące, doskonały środek domowy 
przeciw zatkaniu, kurczom żołądkowym i t. d.

H erbabny’eg o
Syrop z podfosfaranu wapn. żel.

wypróbowany środek przeciw chorobom krwi 
i płuc, błędnicy skrofułom, anemii, suchotom

................. Cena flaszki z broszurą
1 zł. 25 et.

w ich zarodku i t. d.
dr. Schweitzera

|Lpndł. 15 pig. 21 ct. 1 rulon 6 pud. zł. l.oó.
Prawdziwe tylko z czerwoi em faesimilie pod 

pisu wynalazcy.

Ekstrakt miodowo-jio<owo słodowy i takież eu- 
ki rki L. H. PIETSCHA w Wrocławiu, zba­
wiennie działają przy wszelkich cierpieniach 
piersiowych i krtani, jak przy kaszlu, koklu 
szu, zaflegmieniu itd. - Listy dziękczynne od 
Ojca św. Leona XIII. i wielu innych osobistości.

Maść Sihulskiego
zaleca się przy obecnej po­
rze roku jako bardzo zba­
wienny środek do wygubie­
nia piegów i opaleń słone 
cznyeh, a to w jak najkrót- 
sz . m czasie. — Cena słoika 

35 et., większego 70 ct.

We Lwowie w aptece pana Ruckera. 7079

Mydła leczn icze  B ergera
wyrobu G. Bella w Opawie, 
jak smołowe, dziegciowe,gli­
cerynowe, siarkowe, iehtjo- 
lowe, borowe, jodowo-pota- 
sowe, używane ze znakomi­
tym skutkiem przeciw ws/.el 

kim chorobom skóry. 
Jedinie prawdziwy

ZYG M U NTA RUCKERA

we L w o w ie  utrzymuje na swym 
składzie obok wszystkich innych 
specyfików i wyrobów pierwszo­
rzędnych firm krajowych i zagra­

nicznych tskźe następujące:

Eau de L ys  de Lohse
używana do mycia twarzy, 
działa zbawiennie na jej po­
wierzchowność nadając jej 
gładkość, delikatności mięk­

kość. Cena 1 zł. 50 et.

P u d e r p a ry sk i
wyrobu H. Kiehlhausera jest 
najdelikatniejszym i wcale 
nieszkodliwym, a nadaje płci 
świeżość i gładkość. Biały, 
rsżowy i blado-kremowy. 

Cena pudełka Su ct.

l i r  o p l e  M a r y a c e l s k i e
znakomity i bardzo poszukiwany środek prze­
ciw żółtaczce, cuchnącej woni z ust, kamieniom 
moczowym i w ogóle cii rpieniom przewodów 
pokarmowych, śledziony i wątroby. Cena 40 j 

70 ct. — Ba.-zność przed falsyfikatami.

i Prem. Wiedeń 1S73, Filadelfia 1876, Frankfurt 1* 87
|l. Macka P rze tw o ry z igieł sosnowych
* ETERYCZSi’ OLEJEK SOSNOWY używany 

przy chorobach piersiowych do iubwlaeyj, weie- 
rań i wietrzenia pokoi EKSTRAKT ŚÓSNO 
W Y do kąpieli znakomicie zastosowany do cier­

pień reumatyzmowych i przeciw gośćcowi.

Czerny-eg© rL,annsBsgeii©
jest najlepszym, nieszkodliwym i natychmiast 
działającym rrodkiem do farbowania włosów 
na czarno, brunatno i blond. Barwa nabyta 

pozostaje trwałą.
Cena 2 zł. 50 centów.

500 marek w złocie wynagrodzenia, jeżeli

G ro llcha  „M aść zd row ia“
(Creme) nie usunie plam wątrobianycb, wę- 
grów, czerwonrśei nosa i t. d., nie nada cery 

młodzieńczo-świeżej i śnieżno-białej.
Cena 60 centów.

I

Prof. dr. Liebera E iixir na nerw y
niezrównany przy cierpieniach nerwowych, jak 
bolu głowy, newralgiom, biciu serca, braku 
apetytu i t. d. Flaszki z prospektami i sposo­
bem użycia po zł. 2, 3.50 i 6.50. — Broszura 

„Poeiecha chorych" gratis i frauko

Aptekarza F. J. Kwizdy
P ły u  re s ty tu c y jn y  d la  kon i

niezrównany środek przeciw wszelkim choro­
bom koni, jak sparaliżowaniu łopatek, tylnych 
nóg, krzyży, zapaleniu kopyt, rozdęciu cięciw, 
zwichnięciu itd. Cena flaszki z opisem użycia 

1 zł. 40 ct. 4376
■=

Z drukarni Wł. Łozińskiego ul, Czarnieckiego L. 12 dom Wernera. (Zarządca W ładysław J . Weber.) Papier z fabryki papieru Fiałkowskich.


